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Fałszywa droga.
Każda walLa polityczna, im dmżej się prze­

ciąga, tern staje się zaciętsza i tem więcej po­
chłania oiiar. Dzieje się to zwłaszcza tam, gdzie 
lekceważenie lub ignorowanie praw i woli sze 
rokicli kół narodu rozbudza ich namiętności. 
Nowym tego dowodem są wypadki nu Węgrzech, 
zwłaszcza zaś brzydkie sceny, jakie się przed 
kilku dniami rozgrywały na uncath  wolnego 
królewskiego miasta D e b r e c z y n a ,  ów bar- 
Darzyński napad na m.anowanego przez obecny 
rząd nowego, starszego żupana, Kovacsa. Nie 
mamy oynajmniej zamiaru uniewinniać tego 
niesłychanie brutalnego gwałtu, jakiego się lu­
dność tam tejsza dopuściła na osonie sędziwego 
urzędnika, który nic więcej nie uczynił, jaK 
tylko to, że usłnehał rozkazn swej przełożonej 
władzy. Gwałt Len świadczy jedynie o zdzicze­
niu usposobienia pewnycn kół ludności tam tej­
szej i pod każdym wzglęaem zasługuje na naj 
surowsze potępienie. Nie wątpimy też, że i stron­
nictwa polityczne, pod których znakiem dopu­
szczono się tego barbarzyńskiego gwałtu, by­
najmniej S° nie pochwalą, lecz przeciwnie, 
uczynią wszystko, co możuwe, ażeby wypadki 
ta iie  już się nie powtórzyły

Z drugiej atou strony jasnem jest, że wina 
togo, co stało się w Debreczynie, spada me­
tyl ko na roznamiętmoną waiką ladnuść tego 
miasta, lecz także na tę stronę, w któiej mne-j 
uiu starszy żupan Kovacs przybył tam, a b y ' 
objąć władzę. Jego nommacya ua to stanowi­
sko była tylko nowym dalszym aktem polityki, 
której celem jest stłum iene g w a ł t e m  naro­
dowych aspiracyj i żądań uaroau węgierskiego. 
Polityka ta  obtituje wprost w akty i czyny, 
które posiadają charakter wysoce prowokacyjny. 
Naród węgierski dał pizez ostatnie wyoory az 
nadto dosadny wyraz swych pragnień i dążno­
ści, w Wiedniu wyrazu tego me uwzględniono, 
feejm węgierski z rz8dką jednomyślnością uznał 
obecny gabinet za niekonstytucyjny, — w W ie­
dniu mimo to utrzymano go pizy sterze rzą­
dów.

Komitaty węgierskie me chcą przyjmować na­
rzuconych im przez ten gabinet żupanów, rairno 
to wprowadza się ich n» urzędy bi.ą broni. Kil­
ka tygodni temu rozpędzono za pomocą żandar­
mów i policyi całą reprezeutacyę komitatu pesz- 

^-łęńfckihgr^ gdy j)ie  chciała mr.nai1. Żopa-
na, siią wydalono tam  z gmachu komnatowego 
oaz,, kiorzy posiadają aaj^upełn ejszt zautame 

swoich współobywateli, a którzy snuneLnie do- 
tyetczas spełmaii swoje obowiąz .i publiczne, 
ta k ie  postępowanie me mogło pozostać bez 
^piyw u na usposomeme mas Stare jrzysiowie, 
że kto w iatr sieje, burzę zb iera, sprawdza się 
w tym wypadku. Minęły już czasy, w których 
rząuy bezkarnie mogły swoją wolę narzucać na- 
fouom, oziś me wola jednostek, lecz wola spo­
łeczeństw narodowych jest miarodajną w ustro­
ju państwowym, dziś narody wolne same sta- 
Uowią o swoich losach.

Z ostatnich tymczasem wiadomości w tej spra­
wie wnosić można., że kuła decydujące w Wie- 
dnin zamierzają na tej fałszywej drodze posunąć 
się jeszcze aalej, że noszą się z myślą wyzyska­
nia wypadków w Debreczynie do zainauguro­
wania jeszcze „energiczniejszej- polityki reakcyi 
i rep resji. Byłoby to naj fatalniej szem, co mo- 
żuaby uczynić w obecnej chwili. itzad ma bez- 
zaprzeczema prawo, a nawet obowiązek ukara­

nia winnych owego brutalnego „lynchu- , doko­
nanego ua osobie zupaua Kowacsp. Jeżeli atoli 
posunie się d a le j, jeżeli za te w ybrjk i będzie 
się stara ł ukarać cały n a ró d , może wywołać 
burzę, która wstrząśnie pr.ń3twem i jego pod­
stawami W ypadki w Rosyi są chyba az nadto 
wymownym przykładem, do czego prowadzi taka 
polityka.

„Da:ly Telegraph“ . hr. Witte.
„Fm ianJya bez szaleństw i krwi przelewu 

zrzuciła ze siebie jarzmo rosyjskie, a P o l s k a ,  
w y g n a w s z y  R o s j a n  z e  s w o i c h  g r a ­
n i c ,  f a k t y c z n i e  s t a ł a  s i ę  n i e p o d l e ­
g ł ą - .

Tak pisze petersburski korespondent „Daily 
Telographu- — a  już z przytoczonych jego 
słów o Polsce można powziąć dostateczne wyo­
brażenie, jak  wiarygodnemi wiadomościami czę­
stuje ten pan czytelników pisma, uchodzącego 
za jeden z najpoważniejszych, najbardziej wpły­
wowych orgunow europejskich. A przecież in- 
tormacye „Daily Telegraphu- w sprawach ro­
syjskich rozchodzą się po całym świecie drogą 
telegraticzną, a specyalnie pisma rosyjskie po­
dają z tych informacyj ooszerne telegraficzne 
streszczenia, uważając je za opinię Europy. — 
Gzem się to dzieje? dlaczego „Daily Telegraph- 
uchodzi za najlepszego znawcę położenia rzeczy 
w Rosy i?  Dlaczego oficyalua petersburska A- 
geneya Telegraficzna donosi pismom rosyjskim, 
każde prawie słowo, jakib wyozło z pod pióra 
korespondenta „Daily Telegraphu- .

Oupowiedź bardzo prosta: p. Dillon (tak się 
nazywa ów korespondent), przybywszy przed 
kilka tygodniami do Rosyi, uzyskał dostęp każ­
dego czasu do hr. W ittego i stał się jego mę­
żem zaufania. Ten „official in terp re ter- polity­
ki rosyjskiego premiera, je3t echem jego poglą 
dów i zamiarów, wielbicielem jego mądrości, 
energii, głosicielem jego wielkich czynów, speł­
nionych i spełnić się mających. W itte korzy­
sta z jego usług, aby na korzyść swych rzą­
dów bałamucić opinię europejską.

W itte nie czym nic nowego, — postępuje 
tan jak inni europejscy mężowie stanu, którzy 
od dawien dawna w ten sam sposób podtrzy­
mają swoją chwałę i wzmacniają swe stanowi­
ska. Nie W t. ład n ą  tcjemmcą, iż kał d j  
wowy dziennik ąngibLski słaży temu lub owe­
mu premierowi jeuuogo z państw europejskich. 
Nie idzie fu o sam rozgłos i samą opinię, aie 
o to, aby owa opinia doszła do wiadomości 
tych, od których zalezy nommacya lub uwolnie­
nie od służby panów ministrów. Na każdym 
„dworze- ten lnb ów dziennik angielski jest 
czytywany przez panującego, a co na^muiej 
przez jego najbliższe otoczenie. Idzie ty Iko o to, 
aoy wiedzieć ty tu ł tego dziennika, a znajdą się 
zawsze na to fundusze, aby dwór z niego uo- 
wieuział się, że na czele jego rządu lub poli­
tyki zagranicznej stoi mąż opatrznościowy, je­
dyny, który nawą państwową tak  kierować po­
trafi, iż Uuikme nieiylko zatonięcia, ale nawet 
częściowego rozbicia. „Dwór" zaczyna tema 
wierzyć, zaczyna wierzyć i „opinia- , bo co za 
interes, inyśii sobie, może mieć dziennik angiel­
ski, aby chwalic naszego premiera lub m inistra 
spraw zagranicznych? JPo prostu musi to być 
wielki m ąż, kiedy aż zaimponował Anglikom!

W Rosyi ten „ s p u s ó b -  me był dotychczas

znany. W prawdzie rząd rosyjski wydawał za­
wsze wielkie sumy na gadzinową prasę euro­
pejską, ale prasa ta pisała tylko ogólne hymny na 
cześć c&iatu, podnosiła jego potęgę, niewyczer­
pane zasoby, niezwalczoną siłę, bitność armii, 
patryotyzm naioda i t. d., znęcając się jedno­
cześnie nad każdem dążeniem do wolności ze 
strony nieszczęśliwych narodów, podległych ber­
ła  carskiemu. Teraz dopiero po re i.  pierwszy 
„konstytucyjny- W itte używa „ ljn sly tn cy j- 
uych środków- dia rozgłosu swej wraspej wiel­
kości.

P rasa rosyjska w pierwszej chwili nie mogła 
się połapać, co znaczy ta  apoteoza W ittego na 
szpaltach „D i'iy  Teiegiapnu- . Ale połapała się 
i aziś część jej postępowa na caiej linii w ystą­
piła przeciw p. Diilonowi. Przytoczymy w kró t­
kości choćby tylko artykuł „Mołwy- („R usi- ), 
p. t. „Nieproszone iady- .

„Są tacy — mówi „Mołwa- — którzy rzecz 
w yjaśniają bardzo krótko oto p. Dillon wszed1 
w przyjazne stosunki z funduszami, znajdują- 
cemi się w rozporządzeniu hr. WitLogo, i od­
gryw a rolę telefonu na linii Petersburg-L on­
dyn „aller e t re tour- , Ale my odrzucamy ta ­
kie uchybia ;ące objaśnienie... Chcemy przypu­
szczać, że p. Dulon zapala się jeaynie do poli­
tyki i pogląuów hr. Wittego, ale w każaym 
razie jego rady, udzielane Rosyi, i jego kry ty­
ka rosyjskiego liberalizmu i ruchu wolnościo­
wego, niemniej jest nieprzyzwoita. Nie o to 
wreszcie idzie, że p. Dillon spacerował nieda­
wno pod czerwonym sztandarem, a naraz cho 
dzi w zaprzęgu W ittego. Metamorfoza ta  nie 
wzbudza rympaiyi, ale może pochodzić z prze­
konania. Ale czy wypada cudzoziemcowi udzie­
lać rad  naszemu społeczeństwu w jego ciężkich 
i tak  zagmatwanych stosunkach, Których on na 
wet pojąc nie jest w możności? Jeszcze mniej 
mu wypada obrzucać błotem społeczeństwo z» 
to, że me chce maszerować z hr Wittem na 
czole w roli tambour-majora- .

Następnie rozbiera „Mołwa- ostatnie filipiki 
p Dillono, a między inuemi jego naganę, udzie­
loną partyom umiarkowanym, że nie popierają 
Wittego. Odpowiedź p. W ittego ziemcom najle- 
piet dowodzi, kro tu  zawinił. W styu angielskie­
mu korespondentowi z Rosyi nie wiedzieć tego. 
„Gdyby W itta chciał się oprzeć na stronni­
ctwach nm .arkowanych, nie byłoby w Moskwie 
s t r u t e g o  tygodnia. który cą jy -4 r’> ^ jrz * ta z ił“.ą 
Dnlon woła, że „nawet dymtsya Puoiedonosce- 
wa i Trepowa nie wpłynęła na partye umiarko­
wane- (o Durnowie p. D. skromnie zamilcza), 
a przecież D. wie o tem, żo rola Pobiedonosce- 
wa i Trepowa nie skończyła się, że oni, choć 
po cicnu, dalej rządzą w Carskiem Siole. Dilon 
chwali się, że rozmawiał z leadarami stronnictw 
i twierdzi, że program skrajnych socyalistów 
mało się różni od programu pa. tyj konstytucyj­
nych. „W ten sposób wolno przemawiać uie 
angielskiemu dziennikarzowi, lecz członkowi o 
chrannawo oddielenja- . Nie sposób wyliczać 
wszysiKich kłamstw D illora, ale „trzeba wy­
razić obrzydzenie, że członek angielskiego na­
rodu jedyny środek ratunku dla Rosyi widzi 
w represyi, w terorze rządowym- .

„Panie Dillon —  kończy „Mołwa- swój dłu­
gi, krótso tu  streszczony artykuł — Pańskie 
rady są nieproszone, pańska krytyka ruchu wol­
nościowego ies. ^  znaczeniu tego siowa

Zwracamy się do swobounej pra­
sy angielskiej z prośbą, aby wypowiedziała

swoje słowo o pouobnem mięszaniu się cudzo 
ziemca do rosyjskich spraw7 wewnętrznych P rzy­
wykliśmy tę  prasę staw iać wysoko, a nie bez 
goryczy widzimy, że w jej szeregach pojawiają 
się trubad urowie represyi za każdą cenę, skie­
rowanej przeciw ruchowi wolnościowemu demo- 
kracyi rosyjskiej- .

Wszystko to bardzo ładnie, ale dlaczego „Moł­
wa- nie chce wierzyć, że p. Diłłon „wszedł w 
przyjazne stosunki z funduszami, znajdującemi 
się w rozporządzeniu hr. W !ttego?- Ten „brak 
wiary- nie jest na miejscu

Dodajmy jpszcze, że p. Dillon zawsze najfał­
szywiej przedstawia sprawy polskie. Dlatego 
też nie może być oboiętns powyższa opinia o 
jego moralraj wartości

tasjoiiitacFs „Nowsi Mony".
Wiedeń, 4 stycznia.

(Unia setbsLo balgarhka -  Rukowaria traktatow e i 
Serbią i Bołgaryą. Samopomoc Słowian p luduio- 
wych. — WaniLonieiiie sal gi w Plewljn. — Reforma 

wyboreta).

Unia cłowa, zaw arta między Serbir s Eułga- 
ryą sprawiia w wiedeńskich kołach rządowych 
niemałe wrażenie, — Z głosów półurzędowych 
dzienników wiedeńskich przeb’ja  się kwaśny 
humor i pesymistyczne usposobienie, którego 
źródła w tem przedewszystkiem szukać należy, 
że unia zaskoczyła Austro W ęgry zupełnie nie­
spodziewanie, że dowiedziano się o n ej dopie­
ro w chwili, gdy jn t  jako fak t dokonany przed­
łożona została skupczynie serbskiej i bułgar­
skiemu sobraniu. Bułgarski agent dyplomatycz 
ny Sarafow i poseł serbski Milanowicz oznaj­
mili równocześnie austro-węgiersaiem u mini­
strowi spraw zagranicznych, że otrzymali od 
swoich rządów uwierzytelnioną treść zawartego 
ukindu, przyczem reprezentant Serbii wyraził 
życzenie, ażeby w jak  najkrótszym czasie pod­
jęto na nowo rokowania traktatow e z Serbią. 
Życzenie to spełniono, rokowania m ają się roz­
począć już w najDliższvch dniach — wątpić 
jednakże mnżua, czy taraz, po tej niespodzian­
ce, zgotowanej Austro-Węgrom — będą miały 
przebieg gładki i czy tyogóle doprowadzą do 
pomyślnego rezultatu f  tem bowiem nik t tu 
idż nie wątpi, że unia cłowa serbskn-bułgar^.ka 
ma głownie na celu nkrócenie wpływów Au- 
stro-W ęgier na sprawy bałkańskie orazw jzw o- 
Jeuie Serbii i Bułgaryi z pęt wyzyskującego je 
pod niejednym względem przemyśiu i kapitału 
austryackiego.

T aką ewolncyę na Bałkam e można było prze­
widzieć, i dziwić się tylko trzeba, że jej dyplo­
m acja austro-węgierska nie przewidziała. Jest 
to przecie zupełnie naturalne następstwo klęski 
wojennej Rosyi i jej obecnego rozstroju we­
wnętrznego. Słowiańskie narody południowe, 
zwłaszcza zaś na półwyspie bałkańskim, Widzia­
ły dawniej w Rosyi naturalną swoją opiekunkę 
i protektorkę, opokę, o którą w razie niebez­
pieczeństwa oprzećby się mogły Z cbw Ją więc 
gdy potęga ta  na czas pew;en została złamana, 
narody bałkańskie zmuszone Dyły wprost do 
obmyślenia sposobów i środków, któreby im o- 
traconą na  razie opokę zastąpić mogły. A że 
za najlepszy środek w tym kierunku uznały 
skupienie sił wiasnych — świadczy tylko o ich 
zdrowym rozumie politycznym i trafnem  zapa

trywaniu się tak  na sytuacyę ooecną, jak  i na 
przyszłość. Mozę to być pewnym kołom austro 
węgierskim nie na rękę lecz jest zupełnie sła- 
szne i natm alne i żaden bezstronny polityk nie 
może brać narodom słowiańskim za złe tej ich 
samopomocy.

Tymczasem pojawiły się wieści, że Anstro- 
Węgiy zamierzają wzmocnić znacznie swoją za­
łogę w okręgu P l e w ) j e .  Zaraz wprawdzie u- 
kazało się zaprzeczenie tych wieści, lecz tak 
niewyraźne i blade, że cie znalazdo wiary. — 
Korespondent „Yossische Z tg - zaś, który pier­
wszy podai tę wiadomość, podtrzymuje ją  z ca­
łą stanowczością a dodaje jeszcze, żo rząd 
austro węgierski buduje tam nową drogę s t r a ­
t e g i c z n ą .  Porta miała i zekomo zaprotesto 
wać przeciwko temn. co niemile dotknęło rzą 
dowe koła wiedeńskie, które też me raczyły na­
wet odpowiedzieć na ów protest.

W  m inisterstwie sp^aw wewnętrznych z go­
rączkowym pośpiechem pracują nad ukończe­
niem nowej ustawy wyborczej. Podział okręgów 
jest już dokoDany Jak  się dowiaduję z dobre­
go źródła, projekt reformy ma być przedłożony 
Radzie państw a w pierwszych duiach lutego. 
Za dni kilka mają się rozpocząć rokowania 
rządu z przywódcami stronnictw, a raczej t a r ­
gi ,  k tóre pociągną się zapewne przez cały sty­
czeń. Słychać, że posłowie D e r s c h a t t a  i 
K a i  s e r  na własną rękę wypracowali inny 
podział okręgów, uwzględniający przedewszyst- 
kiem „stan posiadania- Niemców. Nie ulega 
wątpliwości, że w tym swoim projekcie obeszli 
ię bardzo pc macoszemu z Galicyą. Ostatecz­

nie atoli icb wola nie jest jeszcze miarodajną 
w tej sprawie.

OdeSLia, 1 stycznia.
(Panika w dniu 26 grudnia. — Starcia z wojakiem i 
oaryk»dy. — Ostrzeliwanie z arm at — Napady Zołda- 
ctw a — Przepełnienie więzień — Fierwsze pociągi. — 

Zapowiedzi — Banarnctwa).
Strejk, który początkowo naw et pod p re s ją  ' 

zbrojną partyj rewolucyjnych rozwijał się bar­
dzo powoli, przybrał pod wpływem w tdomcści 
z Moskwy o „wielkiej rewolucyi- o l b r z y n . ' e  
r o z m i a r y  i stał się rzeczywiście powszech­
nym. Oprócz bowiem nieczynnych od kilknna- ' 
s ta  ani fabryk i warsztatów w całem mieście, 
oprocz marynarzy, służby tramwajowej, pieka­
rzy, ”zeźnik(.Ł.v, dnu grm lr k ~Tr-2ia y i  j iS ,  
p i z n s t a i j  t U D K C j o n o w a ć .  gaz 
elektrownia i wodociągi miejskie. W j e d n e j  
c h w i l i  z a m a r ł  w s z e l k i  r u c h  w m i e ­
ś c i e ,  a  ludnością owładnęła niesłychaua p a ­
n i k a  Sklepy Szczelnie pozamykane, bramy do­
mów zaryglowane, nawet okna mieszkań pry­
watnych były zasłonięte okiennicami, a często 
nawet z w nętrza pozabijane duskann.

Wśród martwej ciszy i eg:pskich ciemności, 
zjawiły się na ulicach p i e r w s z e  o d d z i a ł y  
w o j s k a  W krótce pulicyanci zaczęli dubijać się 
do oram i więczac dozorcom domów odezwę gen 
Karangozowa o wprowadzen.u s t a n u  w o j e n ­
n e g o  i mianowaniu go wojennym generał gu­
bernatorem. Kilka godzin przedtem w ten  sam 
sposób rewolucyoLisci kolportowali odezwę cen­
tralnego komitetu rewokcyjnego, który wzywaf 
obywateli, aby c h w y c i l i  z a  b r o ń  i stanęli 
uo rozstrzygającej walki z cara tem ,. Tej nocy 
jednak nie przyszło do znaczniejszego starcia, 
nie licząc kilka drobnych utarczek z ko­
zakami na przedmieściu Peresyp.

Z uwag pesymisty.
(Kui ubiegły z  lo ta ptaka, ożyli putłnozone wielkości. — 
f  a najw ażniejsze wypad_i ubiegłego roku — Bawołu 
o ja  w R osji i iu s try i .  — Wielki Braków tez  Podgórza.

Kiedy na św iat rzucę okiem, i cóż mi się 
przedstaw ia? Oto widzę, jak  św iat coraz mniej 
so.iie robi ze swoich wielkości, czy to z wy­
brańców i pomazańców boskwh, czy to z wy- 
biuncuw tych wybrańców, czy wreszcie z wy­
brańców c. k . uiaiostów' galicyjskich, zasiadają­
cych z ich łaski w Sejmie i parlamencie. H a, 
jcsl to źi6, barazo źie, nie przeczę, gdy powag, 
biorą w łeb, ale „m iia  oCtavam“ Nowego Roku 
stwierdzam mimo to przykiy niesłychanie fakt, 
że częśc areny Światowej pokryła się czerepa­
mi rozbitych wieikoBci. Nowy Kok staje wooec 
dj lematu, czy zlepiać te wielkości z okruchów, 
czy tez lepić nowe? No, a świat, choćby nawet 
galicyjski, chocDj Lawet lwowski, iub krakow­
ski, bez wielkości obejść się nie może. Jeżeli 
nm me ma, to czem pre^ej je tworzy i modli 
się do n.ch Widocznie jest mu z niemi dobrze 
i wygodnie.

Guzież podziały się te dobre czasy, gdy car 
był najpotężniejszym z monarchów w Europie, 
a prezes komitetu centralnego największą po­
wagą wyborczą w G alicyi? Car komunikował 
si<5 bezpośrednio z Panem Bogiem, a prezes ko­
mitetu centralnego z namiestnikiem, i wszystko 
byio dobrze, ripokoj, ład i posłuszeństwo kwitły 
w Kosyi, chłopi wybierali w Galicyi wybrańców 
komitetu centralnego, zgoda społeczna utrwalam  
Razouowy stan posiadania na wschodzie naszego 
kraju  i doprowadziła go do dzisiejszego, kwi- 
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Garapicha o reformie wyborczej, Japończycy 
tylko raz na tydzień garbowali skórę Moska­
lom, a czynowiiicy ki adli, jak  za dawnych naj­
lepszych dla siebie czasów, gdy nikt do nich 
nie strzelał. Prezydent miasta Krakowa udzie­
lał sali radzieckiej na publiczne zebrania, bo 
me przypuszczał, że aietylko socjaliści urzą­
dzać je będą, ale także aemokraci *). Niestety, 
jnż w drugiej połowie roku nastąpił zwrot na 
gorsze. Poseł Głąbiński napisał dwudziesty 
czwarty, jak  lawiatan długi, artykuł o wyod­
rębnieniu G alicyi, prezes Dzieduszycki zape­
wniał wprawdzie zawsze w swoich mowach par­
lamentarnych, że Polacy „stoją i chcą s tać- , 
ale coraz więcej kiwał przytem wskazującym 
palcem u prawej ręki i wielkim palcem u le­
wej nogi — pod adresem Gautscha. Socyaliści 
lwowscy coraz .zęściej rozbijali kantor „Słowa 
Polskiego- w Pasażn Mikoiasza, a krakowscy 
wynajęn ujeżdżalnię przy .ulicy Rabskiej na ka- 
zaą niedzielę i święto, i to na przeciąg la t 12 
z obawy, aby konserwatyści nie zechcieli tam 
zwoływać swojego klubu radzieckiego, zamiast 
do sali Rady powiatowej, gdzie im jest w pra­
wdzie az nadto przestrono. ale z a n y n a  im być 
coraz cieplej.

Tym zwrotnym punktem w dziejach po- 
wszechno-światuwych były, jak  się dzisiaj prze­
konuję, dwa epokowe wypadki: bitwa pod 
Cznszimą i moj wybór do Rady miasta K rako­
wa, Wrouzona skromność Uie pozwala mi sta­
wiać kwesty i, który z tych dwóch wypadków 
był ważLiejszym —  zostawiam to uznania naj­
cierpliwszych z czytelników. Powiem tylko, że 
guybym na chwilę był przypuszczał, ii mój 
wybór stanie tuż obok Czuszimy i będzie pun­
ktem wyjścia ala takich przewrotów, jak  re- 

incya w Rosyi i zamach na najcenniejszy 
tektury starego Krakowa pod ko-

’um Rady miejskiej, 
5a iilo  w Krakowie, 

e p rzytn ika w u- 
em w Kadzie 

i-go piętra dawnego 
uczoną na publiczne

ściołkiem św. Idziego, to byłbym cofną1 swoją 
kandydaturę, a równocześnie za pośrednictwem 
ambasadora „Nowej Reformy- w Tokio, sir Ma­
cieja Twardego, byłbym wyrobił wolny pize- 
jazd dla rosyjskiej armady pod Czuszimą.

Ale niestety, dopiero teraz widzę następstwa 
tycb faktów, gdy żadnego z nich odrobić nie 
mogę. Znikome resztki rosyjskiej armady za­
brali Japończycy i już ich nie oddadzą, m an­
datu składać me mogę, aby nie sprawić przy­
krości mojemu koledze radzieckiemu, p. Janow i 
Kantemu Fedorowiczowi.

Wobec tych dwóch epokowych wypadków, 
na pian drugi schodzi rewolucya w Rosyi i po­
wszechne prawo głosowania w Austryi. Jeśli 
kiedy, to tn taj można pow iedzieć: nie ma tego 
złego, coby komuś na dobre me wyszło. Gdyby 
nie bunty wojskowe w Sebastopoiu, Kronsta- 
azie i t. d., car nie byłby w Moskwie doświad­
czył wierności swej armii. Pokazało się, że woj­
sko tylko z tego było trochę niezadowolone, że 
„starszyna- zanadto je  okradała. Ale teraz, 
kiedy car 1 9  milionow przeznaczył na poprawę 
bytu żołnierzy, cieszą się żołnierze nadzieją, że 
mniej będą głodni, a oficerowie, że więcej u- 
kraduą. I  s .ą J  te  wybuchy miłości i wierności 
dla cara. Dochodziły one w Moskwie do tak 
wysokiej temperatury, że oficerowie objawiać za­
częli zamiar wyrżnięcie całej indności cywilnej. 
Dopiero generał-gubernator Dubasow poskromił 
ich odwagę, mówiąc: dajcież spokój, bo kogoż 
później będziemy okradać? Trzeba trochę „bun- 
towszczyków- zostawić na rozroaek

A gayby nie powszechne prawo głosowań-a, 
nie dowiedzieliby się konserwatyści galicyjscy, 
że w Galicyi jest stan robotniczy, pomimo 
wszelkich z ich stroDy wysiłków, aby do pracy 
uikt nie miał sposobności. Ruootuicy naw et zło­
żyli Sejmowi wizytę, co tak  ucieszyło Eksc. 
marszałka, że zaiaz przerwał posieazenie sej­
mowe, aby każdy z posłów nacieszyć się mógł 
widokiem robotniczego iudn.

W ministrze Gantschu w przeciągu paru za- 
leawie miesięcy, niewątpliwie po ' naciskiem de- 
monstracyj socjalistów  kraiow skich, zaszła tak 
radykalna zmiana przekuna_i, żo on, co przed­

tem nie mógł pogodzić się z myślą, aby ua 
W ęgrzech zaprowadzono powszechne prawo gło 
sowania, obecnie zaprowadzić chce w Au- 
stryi. — Skutkiem tego o mało Koło polskie 
nie przeszło do opozycyi, ale Ekscelencje, po 
krótkich posłuchaniach u cesarza, odwiodły je 
od tego szalonego kroku.

Na wszystko potrzeba czasu, który zaoliźnia 
rany i pozwala mniej wprawnym nsoDaikum 
nauczyć się wywracania koziołków. P arę tygo­
dni wystarczyło, aby naw et M^szechpolacy po­
godzili się z powszechnem głosowaniem, tylko, 
ponieważ nietylko są narodowcami, lecz także 
demokratami, więc równego prawa glosowania 
jeszcze straw ić nie moga. Ąle 1 do tej po- 
tiaw y wy trenu ją  sobie żołądki.

Za narodcwvmi demokratami poszli konser­
watyści. Co się zetknę z którym z posłów tego 
autoramentu, zapewnia mnie:

— J a  nigdy nie byłem przeciwny powszech 
nemu głosowaniu. Niech i chłop głosuje i pa­
robek Co mi to szkodzi Ale żeby mój głos 
tyle miał znaczyć, co głos mojego parobka, 
który w dodatku gotów na mnie głosu nie od­
dać, gdybym kandydował...

— Tego może pan być pewnym — w trąci­
łem.

— Aie ja  na to przystać nie mogę. A. co 
byłoby w  Galicyi wschodDmj? He?

—  W s z y s tk o  to bardzo ładnie, — rzekłem — 
ale co się staide, gdy rz ą d  bez was uchwali 
reformę wyDorczą?

— No, — zauważył w odmienny nieco ton 
uderzając, —  do tego jeszcze daleko.

Jednem słowem radykalizm coraz większe 
czyni wyłomy w obozie konserwatywnym i jak 
dobrze pójdzie, to naw et „Czas- oświadczy się 
za powszechnem głosowaniem pod warunkami, 
na które n ik t zważać nie będzie. W  krakow- 
sh iej „Przyjaźni- odbywają się naw et c.cha- 
czem lekcye „Czerwonegc sztandaru- i „Cześć 
wam panowie, magnaci- — na co kiięża J e ­
zuici specyalne wyrobili pozwolenie, bo przyszli 
do przekonania, że bez tych nif-vinny< h piose­
nek prowadzenie akcyi wyborczej bęazie rze­
czą niegodną trądu  i pieniędzy.

Otóż powszechne glosowanie sprswi u nas 
niemniejsze spustoszenie, jak rewolucya w Ro­
syi Rozbite wielkości Dokrj glebę wyborczą 
w Galicyi; chyba że zechcą spalić się w ognia 
własnych przekonań i wzlecieć z pupiołów w 
postaci nowych ludzi

Przegiąd najważniejszych wypadków dzibjo- 
wych ubiegłego roku nie byłby zupełnym, gdy­
bym nie przypomniał najważniejszego z nich, 
którego za-iowiedź padła w krakowskiej Radzie 
miejskiej. Oto s ta ra  stolica Piastów i Jagiello­
nów otrzyma konDą policyę austryacką i to 
zrówna ją  z urzędową stolicą galicyjską, gdzie 
już od kilku la t konni policjanci pilnują po­
mnika Gołuchowskiego i mieszkania konsula 
rosyjskiego. Nieraz uważałem, że Krakowowi 
brakuje czegoś, roby go nieco zbliżyło do za­
chodu, przyczem miaiem na myśli me Krzeszo­
wice, ani Chrzanów, ale Berlin lnb Frankfurt. 
Przychodziło mi czasem na myśl, czy by się 
bruki me zdały lepsze, czyby me należało mia­
s ta  lepiej oświetlać, zwłaszcza gdy się pusiada 
własną elektrownię, czyby czystości trochę z 
zacnoda nie zapożyczyć? Tymczasem były to 
złudzenia. Krakowowi brakowało koni pod pie­
szych polieyantów, z których w teL łatwy spo­
sób zrobią się policjanci konni.

Ł afwo soDie wyobrazić minę Krćlew.aka, gdy 
wystraszony stanąwszy na dworcu krakowskim, 
zawoła, zoczywszy konne patrole: dzięki Bogu 
i oni tn taj maju wojenny! Albo źle ukry­
waną zazdrość Lwowianina, gdy zobaczywszy 
na rynku krakowskim półksiężyc, wzniesiony 
na wysokość konia, mruknie pod nosem: pi. pi, 
pii... i oni także!

A koma ten „wielki Kraków- bez przyłącze­
nia Podgórza będziemy mieć do zawuzięcze- 
n iaf Naturalnie konserwatystom. Oby .ir tego 
nie zapomniano przy najoiiższem puwszechnem 
równem i tajnem  głosowania, za którem  już 
się podobno znaczna ich część pu cichu o- 
Swiadcza.

M. K
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Dzień 27 grudnia z a c z ą ł  s i ę  k r w a w o .  
Jednocześnie w dwóch miejscach kozacy i a r­
ty le r ia  utoczyła zebranych robotników: pod fa­
bryką Brodzkiego i na wielkim placu przed 
stacyą towarową, odległą od miasta o 3 kim., 
gdzie odbywał się wiec s trejkujących koleja­
rzy, Dowodzący oddziałami wojska oficerow:e 
i tu  i tam zażądali bezwarunkowego poddania 
się. poezem, nie czekając na odpowiedź, k o z a ­
c y  r z u c i l i  s i ę  a a  t ł u m  i r o z p ę d z i l i  
g o  s z a b l a m i .  Tylko Doa fabryką Brodzkiego 
ze strony robotników padło kilkanaście strza­
łów, kolejarze zaś byli bezbronni...

W  mieście samem było kilka wypadków na­
padu rewolncyonistów na wojsko, lecz o jakiejś 
walce, planowo prowadzonej, mowy b^ć nie 
może. Dopiero w południe na bnlwarze Mikoła­
jewskim, u wylotu ulicy Woroncowa, o kilka 
domów od pałacu Kaulbarsa, kilkunastu rewo 
incynnutów z b u d o w a ł o  p i e r w s z ą  b a r y ­
k a d ę  i zdołali się na mej utrzymać przez pół 
godziny, poezem kozacy zdobyli tę jedyną ba­
rykadę, a nieszczęśliwych rewolucyonistów n a  
a r k a n a c h  p o w l e k l i  p u  b r a k u  do  k o ­
s z a r  przy ul. Jamstriej, zamienionych na cza 
sowe więzn me i... katownię.

Z kilko domów p a d ł y  s t r z a ł y  d o  p r z e ­
l a t u j ą c y c h  p r z e z  n l i c ę  p a t r o l i  k o ­
z a c k i c h .  W mgnieniu oka zjawiły się a r  
m a t y  p o l o w e i n a  chybił trufił o s t r z e l i ­
w a ł y  podejrzany dom. W  domu 1. 34 przy 
ulicy Ruzuiecznej zabito w ten sposób około 
2G mieszkańców, zaś p-zeszło dwa razy tyle 
osób otrzymało ciężkie rany — knle przebijały 
ściany dnmn, jak  zwykłą skórę...

Nowością, dotychczas jeszcze w Odessie nie 
p rakw kow arą , jes t w p a d a n i e  p i j a n e g o  
ż o ł d a c t w a  d o  m i e s z k a ń  i ż ą d a n i e  o- 
k n p u  pod g r o z ą  m o r d u .  Ostatecznie przyj­
mowali ten oknp i w naturze.

Rewolucyonistów, schwytanych z bronią w 
ręku, m o r d u j ą  ż o ł n i e r z e  na miejscu; in­
nych, czasom najniewinnie]szych, w y w l e k a ­
j ą  z m i e s z k a ń  i k a t u j ą  s t r a s z l i w i e .  
W pościgu za rawolncyonistami wynaleziono 
nowy sposób: mieszkańców z caiego domu, na 
wet dzieci, p ę d z ą  k o z a c y  d o  c y r k u ł ó  w 
p o l i c y j n y c h ,  gdzie dyżurni oficerowie o- 
św iadczaią, że „wszyscy mogą wracać do do­
mów" 1 Jednakże cyrkuły są zapełniune, a w 
jednem więzieniu prowizorycznem przy nlicy 
Jamskiej (dawniej Koszary kozackie) jest po- 
dobiiu przeszło półtora tysiąca osób Komisarze 
policyjni, którzy właściwie żadDnj władzy mieć 
nie powinni podezss stann wojennego, w wieln 
cyrkułach urzędują zamiast oficerów...

Czy można się dziwić wubec tego, że pijani 
żołnierze w podwórza cyrkuła Bulwarowego 
z l a l i  w o d ą  n a  m r o z i e  uwięzionego ucznia 
szkoły elektrotechnicznej, niejakiego Lachowie- 
ckiego, żyda?

Dnia 28 grudnia już powoli saczęhr wracać 
normalne stosunki, chociaż wojska ciągle pełno 
było r a  nlicacb miasta. W tym duiu odeszły 
pieiweze pociągi kolei południowo-zachodniej 
(tylko do stacyi B rzata) i w południe otwarto 
niektóre sklepy. Onegdaj, 30 grndoia, odeszły 
pociągi do Wołuczysk, a więc dziś prawdopo­
dobnie będzie podjęty ruch normalny. Zawdze 

jed n a d z w y c z a j  pow ja-
? n ^ p , i u i e w a ż  z jednej strony obawiamy się 
dawno zapowiadanego pogromu in teligencji i 
żydów, z drugiej zaś rewolucjoniści w wyda­
nej dziś rano proklam acji zapowiadają s z e ­
r e g  z a m a c h ó w ,  któremi rozpoczną chwilowo 
przerwaną walkę. Po mieścia obiega pogłoska, 
że rewolncyoniści zdołali 17 grudnia wyłado­
wać kilka tys ę-y  pudów rozmaitej broni. To 
możliwe, ponieważ wojsko całe skoncentrowano 
w mieście i na przedmieściach, więc okolice są 
bardzo słabo strzeżone.

Tymczasem z dniem każdym rośnie nędza, 
nawet wśród ludności, dotychczas średnio za­
możnej. — Codziennie b a n k r u t u j e  k i l k a  
f i r m ,  często poważnych nawet i bogatych. — 
Wyrazem nastroju obecnej chwili jest rozgory­
czenie... Nikt nie jest pewien, co ma jutro przy­
niesie.

I

Poseł Daszyński o działalności 
rewolucyjnej.

J n t  onegdaj podaliśmy treść pierwszej części 
lista  otwartego posła Daszyńskiego ,,docent:al- 
nego komitetu robotniczego Polskiej partyi so- 
eyalistycznaj". Autor listu wzywał „towarzy­
szów" z zaboru rosyjskiego, aby w działalności 
rewolucyjnej na ziemiach polskich zachowali pe­
wną samodzielność, aby wjemai>cypowaii się 
z pod wpływu rewolucyjnych p»rtyj rosyjskich. 
W dwóch ostatnich numerach „ Naprzodu" znaj­
dujemy dokończenie tego „listu"

Wygtępnje tu ta j poseł Daszyński przedówszy-

stkiem przeciwko d a l s z e m n  u r z ą d z a n i u  
s t r e j k ó w ,  czy to częściowych, czy powszech­
nych. Bezcelowem wydaje się autorowi g lis ta"  
c i ą g ł e  z a m y k a n i e  w s z y s t k i c h  s k l e ­
p ó w,  kaw iarń , restauracyj i cukierń, wstrzy­
mywanie iuchu doróżek i tramwajów „Dla cze­
góż bowiem W arszaw a, wśród najgorętszych 
chwil swego rewolucyjnego życia, ma wyglądać 
jak  cmentarz, po którym bez najmniejszej prze­
szkody mogą krążyć tylko Luzacy i patrole żeł- 
dactw a? Gdzieindziej sama polieya zaczyna od 
tego, że zamyka wszystkie losale publiczne, aby 
uaiemożliwić zebianie się grup rewulncyjaych 
i wpędziwszy ludność do m ieszkań, rozbić ją  
na atomy, nie łączące się chwilowo niczem ze 
sobą". T ak samo przecinanie połączeń telefoni­
cznych wychodzi tylko na niekorzyść akcyi re- 
wo'ncyjnej. Jeżeli zależało na oddziałaniu na 
cierne, obojętne sfory borżoazyi za pomocą stroi­
ku masowego, to spełuił on już dotycnczas zna­
komicie swoją rolę.

Wykazawszy, że dalsze nprawianie strejrów  
lie oddziała już ani na rząd, ani na społeczeń­
stwo, pisze poseł Daszyński:

„T*k .aa  o nle.roiamlałcia jeat a e k a n  iło w a ­
n i e  r e w o l u c y j n e m u  r u c h o w i  w gł?ol R v  
*yl przez zastanawianie ruchu np. aa prywatnej 
kolei w i r s t t w i k o - w l e d e A a k D j .  W  Roayi 
przerwanie komunikacji kolejowej może mleć ogro­
m ie taktycane, niemal strategiczne znaczenie Odle­
głości tam tak wielkie, że praerancanie mas woj 
ska bei krlel jeat wprost wyklaczune. Potritbaby 
aa ta mteaięcy czasu, a strata taka czasu może być 
w wielu aaiejscaeh zwycięstwem lokalnych rewoln- 
cyj, wzmocnieniem ich na przyszłość i zguby rządu. 
A le  z u p e ł n i e  I n a c z e j  p r z e d s t a w i a  s i ę  
s p r a w a  w K r ó l e s t w i e ,  gdste centra, jak 
Lódź, Warszawa, Csęstochowa mają licrne załogi 
wojskowo, 1 gdsie rząd całkiem spokojnie, bez ża­
dnej straty dla lieble, może pnetrw ać przerwy 
czasowe w komanlkicyi, ale sa to s p o l e c z e ń  
s t w o  n a s z e ,  wysoko jnż w kapitalistycznym roz 
woju posauiete, ponosi z u p e ł n i e  n i e p o t r z e '  
u n i e  ciężkie straty! Nie aaówio tn o stratach bo­
gatych kapitalistów, ale o cierpieniach samego pro- 
letaiyatn rewolucyjnego. Dlaczegóż to bowiem ro­
botnik warszawsgl u a  wśród ciężkiej zimy martnąć 
z powodu a ra .u  węgla, podczas gdy rz ę l zawsze 
będzie miał dostateczne zapasy do swojej dyspozy­
cji?  Dlaczego?

„1 to wszystko dzieje się z nakazu rewolucyjnej 
organlzacyi p o l s k i e j  w celu poptrcia ruchu re­
wolucyjnego w Rosji! Cóż to sa poparcie, w któ 
rem popierający spełnia na samym sobie pewurgo 
rodzaju d o b r o w o l n e  s a m o b ó j t w o ?  Podobne 
to do owych strasznych strejków głodowych, do 
tych demonstracyj ludsl sgnębionych 1 zroapaeao 
nycn, którzy nie matą już sil do nłciego innego, 
jak do biernych męczarni konania ■ głodu".

Kończy zaś ten pogląd przywódca socjali­
stów galicyjskich następojącym zwrotem

„Dzisiejsze i tretki u nas, nie mogąc mleć zna­
czenia ekonomicznego, ani politycznego, stają się 
demonstracją, która w y r s ą d s a  w i ę c e j  s a k  o 
dy  k l a s i e  d e m o n s t r u j ą c e j ,  niż rządowi lub 
kontrrewolucji. To wystarcza, ateby ■ całą otwar­
tością zsbiać się do z m i a n y  t e j  d o t y ę h c s n o *  
w o j  t a k t y k i ,  bea względu sa  to, czy ona gdzie 
iudzlej przez pewien czas, lub nawet stale je s t  
jwycięską". x

W  końcowych vywod»ch przypomina poseł 
Daszyński centralnemu komitetowi robotniczemu, 
którego ofiarną i dzielną postawę w pełnych 
uznania wyrazach podnosi, że „gdy byśmy tylko, 
choćby z największym wysiłkiem, odzyskać mogli 
niepodległość, p o w i n n i ś m y  o n i ą  w a l ­
c z y ć " .  Autor aalekim jest bowiem od zanie­
chania dalszej rewolucyjnej walki, l e c z  ż ą d a  
z m i a n y  j e j  t a k t y k i .  Na czem ona ma w 
przyszłości polegać ? Najlepszem przygotowa 
niem się do chwili rozstrzygającej „jest niszcze­
nia moralnych I materyalnych t l i  rządu rosyj­
skiego w Polsce. Moralne jego siły są niewiel­
kie. Lezą one chyba w pornoiKach hańby, roz­
sianych po kraju... Nadto polegają one na funk­
cjonowaniu orgunów rządowych, n. p. przy wy­
miarze sprawiedliwości w pewnych funkcjach 
administracyjnych, koniecznych w normalnych 
czasach T utaj b o j k o t  w ł a d z  i inne czyny 
odpowiednia mogłyby resztkę autorytetu rządo­
wego obalić. M s ł e r y » l u a  s i ł a  r z ą d u  
gkłada się s pieniędzy podatkowych i wojska. 
W  ty m  k i e r n n k n  m usi b y ć  z a t e m  z w r ó ­
c o n a  c a ł a  t a k t y k a  r e w o l u c y j n a " .

A więc n i e  n i s z c z y ć  s a m y c h  s i e b i e ,  
nie rujnować społeczeństwa własnego i prole- 
taryatn, lecz zwrócić się w y ł ą c z n i e  przeciw 
rządowi. Nadto „rew olucja poi ka objąć powin­
na jeszcze s z e r s z e  w a r s t w y  I n d o w e ,  a 
więc drobny przemysł, inteligencję i Ind wiej­
ski".

„L ist otw arty" posła Daszyńskiego wywoła 
bez w ątpienia silne w opimi publicznej wraże 
nie. Byłoby tylko do życzenia, aby oddziałał

należycie na rewolucyjne komitety i obotn.cze 
w zaborze rosyjskim, które, poddawszy się nie­
wolniczo pod terorystyczną komendę rewolncyo- 
uistow rosyjskich, całą akcyę swoją wprost na 
zupełnie błędne wprowadzać zaczęły tory.

Z krakowskiej Rady miejskie).
K r& k u W , 5 stycznia. 

Udzielaniu m i na zgrrm«d?enL — Wniosek o ro.ium- 
cyę uchwały Rady oo do Konnej policji. — Oświadcze­
n i  r. Daizyóikiego. — Interpelacje. — Dzierżawa a- 
*Toyty — Sprawi inztrukryi dla komisy! teatr.lnej. — 
Zapomoga dla dyetaryna.Ow magiitratn i ałag miej­

ski ch.
Nie czekająo na interpelację, mm poruszył pre­

zydent Ł e o  na wczorajuzen posiedzenia sprawę 
ndaielauia sali Ridy niejakiej na zgromadzenia. 
Jak w io  mo, w ostatnich esisach o d m ó w i ł  ar 
Leo zali na wiec nauczycielstwa, a także Tow. 
demokratycznemu na zgromadzenie, które z konie­
czności na dzisiejszy wieczór zwołać musiano do 
sali w hotelu Ktolna. Otóż prezydent dr L e o  n_ 
wczoraj-zbm posiedzeniu twierdził, że nie podobna 
wszystkim zełaszsjącym się sali udaieiaó, że więc 
odmówienie jeanym, a ndzielanie sali drugim — 
należy do naj przykrzejszych jago obowiązków, jsko 
prezydenta tni*ita, który nie chciałby nierównomier­
nie traktować różnych osób, stronnictw 1 stowarsy- 
*zeń Z tego względu domagał s!ę prezydent, aby 
Rada odebrała mu prawo decydowania, komu sali 
radzieckiej ma udzielić 1 aby sama prawo to zwoje 
wykonywała.

To stanowlako prezydenta wywołało ożywione 
rozprawy, które rozpoczął r. R o t t e r ,  atwierddw- 
szy, że r  przyjemnością słyszy, iż wszyscy obywa­
t e l  pi ze, p. prezydenta równomiernie będ. na 
przyszłość traktowani i poczytuje to ca dobrą wróż­
bę z powoda rozpoczynającego się nowego roku. 
Mówca podziela argument, którego użył prezydent 
wodoc komitetu Tow. demokratyesnego, ze miano­
wicie podczas licznego zgromadzenia sala radziecka 
n eg- zanieczyszczenia, tle na argument ten jest 
łatwa i jedyna rada: udzielać sali na zgromadzę 
uia, żądać jednak równocześnie zwrotu kosztów za 
oczyszczenie, oświetlenie i ogrzanie sali. Nie wy­
trzymują także krytyki słowa prezydenta, że w 
Krakowie namnożyło się wiele strono'etw  i stówa 
rsyszeń, ten fakt bowiem jest ODjawem niezmiernie 
dodatnim, a nie jeat rzeczą Rady miasta tamować 
rozwój życia kultura.nego i politycznego, locz ra ­
czej go popierać. (Brawa).

Na tern samem co poseł R o t t e r  stanowiaka 
stanęli prof B u j w i d ,  poseł D a i z y ń s k l  i dr 
F r tt h 11 n g który zgłosił wprost rezolucyę, aby 
prezydyum zaprojektowało sprawę wybudowania sali 
na zgromadzenia ludowe. R m. R o t t e r  zabrał 
natępaie Jbszczn raz głos 1 wykazywał, Jak konie- 
cinem jest udzielanie sali Rady m. Krakowa w 
brak i innych na zgromadzenia dla starszych sfer. 
Jontto postulat szerokich sfer, wprawdzie nie kon­
serwatywnych, ho 60 konserwatystów zejdzie się 
w sali Towarzystw. ubezpieczeń lub Rady powia­
towej 1 rozstrzyga a losach miasta 1 krają (weso­
łość), ale san Rady miejskiej potrzebują nieco 11- 
eznlejłi przedstawiciele afer niekonierwatywnyeh, 
ab ; nie rozstrzygać, ale przynajmniej r a d z i ć  
(wesołość) o losach miasta i kraju.

Argumenty te podzielił widocznie prezydent L eo , 
po ycofnął *pri wf s  f i”' cbrad, stwierdzając, B a  
da nie może w tej sprawie zając tarowiska, do 
póki nie będzie oblicconem, ile należy żądać a> 
udzielenie sali radzieckiej, za odczyszczenie, oświe­
tlenie 1 ogrzewanie w myśl wnloska r Rottera.

Po tej sprawia zajęła Radę znowu kwesty* p o- 
l i c y i  k o n n e j  w Krakowie. Mianowicie r. Da- 
s z y ń s k i ,  który nie mógł być obecny na posie­
dzeniu Rady 15 grudnia, zgłosił walczak nagły o 
r e a s u m a y ę  u c h w a ł y  R a d y  w s p r a w i t  
o t w o r z e n i a  w K r a k o w i e  p o l l e y l  k o n ­
n e j .  Wniosek poparto, a wtedy r. Daszyński za­
żądał, aby nad nagłością wniosku odbyło się imien­
ne głosowanie. Z a  n a g ł o ś c i ą  głosowali r  m.: 
Bandrowski, Bartoszewicz, Bujwid, Daszyński, Ep- 
steln, Frlihling, Guńkiewicz, Gross, Horowitz, Ka­
tyński, Klemudsiewicz. Konopiński, Landau Ignacy, 
Lustgarten, Mackłoweki, Rotter, Schmelkes, Tnr*k 
i UJeraki, P r z e c i w  nagłości oświadczyli się r, 
a .:  BąkowzkI, Bsrlnger, Blalik, Bobilewlcz, Bajak, 
Chyliński, Dat.tner, Domański, Drobner, Drozdowski, 
Fedorowicz, Godzlckl, Jaworski, Judklewica, Koso- 
bucki, Koy, ks. Krupiński, Kwiatkowski, Landan 
Rafał, Lepkowski, Markus, Mnczkowski, N srak Ju ­
lian, PareUskl, Ponlkło, RosezDlatt, Sare, Schwarz, 
Staohswski, Stznlszewakl, Szatkowski, Tiiles, Tom 
kowlcz i Wachtel. Wstrzymali zlę od głosowania 
r. m.: B l r n b & u m  i K r  o n  go  Id. Nagłość wnio 
rkn więc opadła, a prezydent zapowiedział, że wnio­
sek odesłany bęłzie do komlsyi wojskowej. Wsku 
tek tego r. D a s z y ń s k i  zażądał umieszczenia w 
protokole posiedzenia następującego o ś w i a d c z ę -  
n i a:

Z a* agi, że zaprowadzenie w Krakowie c. k. po 
lloyl konnej nie umotywowane żadnymi względami

dobra i porządku publicznego jest wpływem zawsty­
dzającego stracha bogatych warstw przed ludnością 
pracującą; z nw«gl nz bezpieczeństwo ogółu ludno 
ści Krakowa zagrożone przez przyszłe występy kon­
nej policji; z uwagi wreszcie, że w roku ubiegłym 
cały naród polski z oburzeniem widział przeciwko 
sobie skierowane dalkie ataki kozactwa, będącego 
niczem inuom, jak konną policją; a nadto z uwagi, 
że gmina ma wydawać na ię konoą policję znaczne 
fnnduize, potrzebne tak bardzo ua tu lę  kulturalne 
1 piekące potrzeby oboglej ludności mlaata —  zano­
szę do protokołu dzisiejszego posieazenla Rady mia­
sta stanowczy protest przeciwko uchwale Rady 
z poprzedniego posiedzenia wprowadzającej konną 
pollcyę w Krakowie. (Oklaski na sali i galery!).

R m. R o t t e r  zapytuje, dlaczego dotąd nie wy 
płacono rodzinie ś p. Knausa honurarynm za wy­
konanie planów Akademii handlowej? Prez. L e o  
odpowiada, że komisja inwestycyjna musi zbadać 
sprawę i załatwi ją  wkrótce. R. R o t t e r  następ 
nie aa ,y  to je, czy prawdą jest, że komiaya akcyzo­
wa dla potrzeb swego ruchu pa mieście umówiła, 
a nawet podobno zakoplła, d w a  p o w o z y  w W i e  
d n l n  z a  p r z e s z ł o  2000 k o r o n ?  Prez L e o  
oświadcza, że komisya powozy zzkapiła. R P o t  
t u r :  W krajn? Prez. Le o :  Nie, be nie można
n nic doirać powozów używanych, i mimo to je 
■zeze znajdujących się w dobrym stanie. R. m. 
R o t t e r  oświadcza, że go od do wiedź prezydenta 
bynajmniej nie zadowolnlła. Mówca zamacza, ze bę 
dzie się starał zbau«ć stopień zażycia tyoh po 
wozów.

Z porządku dziennego zekr mag. dr Z a w a d ź
ki  przedztawił wniosek komlayi admlnlatraoyjnej 
o zatwierdzenie nkDdn prezydyum miasta ze zkar- 
br i Daństwa o dzierżą wę akcyzy na lata 1906.
1907 i 19u8 za rocznym ezynuem 450 000 koron
rocznie (dotąd płacono 500 000). W  dyzknzyl na­
brał głes dr Gr o n a ,  który zgłoził rezolucję doma­
gającą cię, aby proiydyum dołożyło atarań w (pra­
wie zniesienia i koysy. R. m. S t a n I z z o w z k i »ą 
dził, że należy dążyć do reformy taryfy akcyzowej. 
R. m. P o n l k ł o  wypowiedział sdaale, że należy 
zlę ‘ tarze o znleBicnle akcyzy dla nlektóijeh aaj 
nieibędnlejsaych artykołow żywności Pres. L e o  
ndalellł kilko wyjaśnień, zainzesywsay, że w spra 
wie akcyzy komisja admlnlztraoyjza wkrótce za­
jąć bęnzie mm ała tanoweze stanowisku, a bowien 
rząd domaga się odpowiedai w tej sprawie. Rzeczą 
komlsyi będzie rozstrzygnąć, esy domagać zlę znle 
sienią, ezy ri formy akcyzy? R. sa. E p z t e l n  zgło 
sił wnioi ek, aby podziękować prezydentowi Leowi 
za starania około obniżenia czyn.szn dzierżawi eg > 
za akcyzę, Prez. L e o  prosi, aby r. Epstein podzię­
kowaniem awem objął także tyoh, co mn w tern 
pomocni byli. R. m. D a a z y ń z k i :  A więc całą 
Opozyoyę! (Ogólna wesołość). Wnioski komisy! ad ł ! 
alstracyjeej i dra Grossa przyjęto, poezem nohwa 
tono stworzyć nową poudę etatową sekretarz* ma­
gistratu,

Sekretarz mag. dr N o w i c k i  przedstawił imie­
niem prezydyum miasta wniosek o zmianę nchwały 
Rady ■ 28 września w zprawle Instrnkoyl dla ko­
misji teatralnej. Uchwalono wtedy, aby komisję 
teatralną zwiększyć o dwóch członków z ramienia 
Rad; miejskiej 1 aby do niej należał nadto Jako 
zwyczajny członek d y rek tc  teatru. Do komlsyi na­
leżeliby więc dwaj delegaci Wydalała krajowego, 
4 delegatów Rady m. Krakowa i dyrektor teatru. 
Kemtayl p^enwodilesy pre*yd*nt w ulednlo Jedna 
z wiceprezydentów. Otóż Wydział krajowy w na­
desłałem piśmie oświadcza, że nie ehee krępować 
żądań Redy miasta, zwraca jednak nwagę, ze gdy­
by powiększono liesbę członków komisji z przewa­
gą delegatów Rady, Wydział zażądać mnzi w y ł ą ­
c z e n i a  z p o d  k o m p e t e n o y l  k o m i z y l  t e a ­
t r a l n e j  s p r a w y  d e c y d o w a n i a  o p r z y ­
z n a n i a  s n b w o n a y i  s e j m o w e j  d l a  t o a t r n  
k r a k o w s k i e g o ,  a polegałby jedyni# na opUii 
■woieh przedstawicieli w Komisji teatralnej. Wobeo 
tego prezydyum proponuje, aby otrzymać doiych* 
osaaową liczbę członków komlayi, dyrektor teztrn 
zaś będzie należał do kominy! t y l k o  z g ł o s e m  
d o r a d c z y ń .  Z tego wsględn odnośny pnnkc kon 
traktu z dyrektorem teatru musi być zmieniony.

Nadto, ze względów formalnych, proponoje pre- 
zydrnra skreślenie ustępu o żarach konwencvonal- 
nyeh na dyrektora teatrn za przedstawienia w ob 
cym języka, bez zezwolenia komisji.

R. m  K o u o p l f i s k l  wyraża zdslwienie. że R a­
da miejska taki k o n ta k t z dzierżawcą t-eatralaym 
mogła zawrnzć. lluwe* ile  pojmuje wogóle roli dy­
rektora teatru w komlsyi, gdzie o jego działalności 
ma się toczyć dyskusja. I  dyrektor znajdzie się tu 
u j w lołsaywem położeniu, i czionkowle koaaisyi 
krępowani będą w swej opinii Nawet głosu durad- 
czego nie powialea tntaj mieć dyrektor teatru, wy 
starczyłoby, gdyby zaprawiane go w miarę uznanej 
potrżfby Rada mfa-ta nie przysporzyła zoble po 
wagi, zawierając kontrakt, który a a i i la  teraz ko- 
misyę teatralną n a  u t r a t ę  w s z e 1 k 1 e g o w p ły ­
wu n a  k i e r o w n i c t w o  s c e n y ,  swużywany, że 
Wydział krajowy, w wypłacie anbwaacyi polegając 
jedjnio na opinii awoiob delegatów, czyni zupełnie

iluzorycznym wpływ przedstawicieli miazta, bo 
w myśl kontrastu, Rada miejska nie może od*ó- 
wić dzierżawcy teatralnemu przyzuanych mn rzz 
śwladoteń. Trzebz więc ustępstwami naprawić to,
00 się źle zrobiło.

R. m. B a r t o s z e w i c z  przypomina, jak serde­
czni , i przyjacielsko zachowywała się Rada wobes 
p. Kotarbińskiego. Gdy ogólnie twierdzono i w Ra- 
dsie i w prasie, ze teatr jezt śle prowadzony 
uchwalono mu sabwencyę, czyniono opaity w zale­
głościach I wymazy wauo je — był on benjamln- 
iłem większości tej Bady. A oto, jak się za to 
odwdzięczył. Mowc* odczytuje klika ustępów z ar- 
tykuła p. Kotarbińskiego p. t. „Uzrajowienie ezy 
usJałtowienie sceny" w „Km je  cne Warszawskim".
P. Kotarblń ,-k] nie jezt zwolennikiem nmlzstewie- 
nla 1 eatrn, albowiem „dnch filistersko kramarski, 
mający z natury rzeczy przewagę w radach munl- 
eyparnych, których członkowie icpreientoją intere­
sy różnych grup mieszczańskich, z ttje  się decydu­
jącym czynnikiem w rozstrzyganiu kwe.tyj arty- 
stycino teatralnych". Przedstawiwszy, że w r 1902 
wystawił na scenie krakowskiej „Nieboską kome- 
dyę" Kiasińakiego, pisze p. Kotarbiński dalej:

W prasie poDkiej przyjęto serdecznie sztukę, a 
w trzy dal pc premierze, która w dziejach sceuy 
krakowskiej ita ła  się wypadkiem pamiętnym, Rada 
m. Krakowa uchwaliła zerwanie i  dyrekcją kon­
traktu, któregi zrywać nie miał# samiarn. Był to 
manewr, aby nad dyrektorem zawiesić obuci egze-
1 ueyi sądowej (b>ł winien wówczas 30- tysięcy, 
Przyp. spraw), aby potem w końco okresu  dzier­
żawnego prezydyum mogło na raeca miasta nabyć 
cały inwentarz, ciężki dorobek pracy i nocy bez- 
zennych za piątą część topna, czyli mniej niż za 
połowę rzeoiywiatej wartości" (sam p. Kotarbiński 
wniósł tę propoaycyę. Prsyp. spraw.), A dalej 
przedstawia p. Kotarbiński sprawę konkursu na 
dzierżawę teatrn 1 pisze: „W  ostatnim sezonie, w 
epoce największej ruchliwości 1 powodzenia teatru, 
preŁydyum miasta za kulisami uptanowało zmianę 
dyrekcyl. Prezydyum m. Krakowa nielojalnie wcią­
gało do współzawodulctwa kandydatów, robiąc kłam­
liwe nadziejo, narażając ich na pociski i napady 
agltaoyjne. Czy z  nie lepiej było stawiać kwtstyę 
otwarcie, bez wykręiów i manewrów, niegodnych 
najwyższej władzy municypalnej? Wolno mi te 
nw*&l» włazną męką 1 bólem zdobyte, wypisać jako 
przestrogę dia przyszłych organizatorów warszaw­
skiej sceny i narodowej i zawołać wielkim głosem: 
Nie zzśladojcle przykłada Lwows, a zwłaszcza Kra­
kowa!" (Ustępy przytoczone wywołały w RadzU 
objawy hncznej wesołości wśród gtozón „a to waz 
urządził pupilek", „a to się wam odpłacił bcajsmi- 
nek").

Więo —  zaznacza r. Bartoszewicz —  wdzię­
czność nie należy do zalet byłego dyrektora teatru 
krasowzkiego. Nie w swiąaku z tem , ale ogółem 
jest mówca przeciwny te u n , aby obecny dyrektor 
teatrn należał do komlsyi teatralne] Jest to rzecz 
niewlażclwa, jeżeli komliya zprawować ma nadzór 
nad dyrektorem, jeżeli ma bvć jego władzą kryty­
ko wać g o , nawet karać. Jeżeli dyrektor będzie 
miał głos doradczy, to, naturalnie, będzie doradzał, 
aby go a ‘o karać. (Wesołość). Mówca żąda więc, 
zd j odnośny ustęp Instrukcji tiatralnej był n i - ę- 
pnjąey: „W posiedzeniach komlayi bierze udział 
dzierżawca z głosem doradczy n. W yjątek stanowią 
pozledsenin, nz których układane będą zprawosda- 
nia z dafałalności iea.lEŁ, »!i>o p#a4e4a»!a,,< ęo Jo j  
których preaydent nsnn, że obecność na nich dyie 
która teatra jest niewłaściwa".

Po odpowlidsl referenta dra Nowieklago och wa­
lono wniosek r. Bsrtoasewicaa, poezem obradowauo 
nad aprawą z a p o m o g i  d r o i y ź n l a n e j  d l a  
d y e t a r y a z ó w  m a g i i t r a t n .  Referent aekcyi 
prawniczej, r. R a t y ń i k i ,  praedstawił wnlozek, 
aby praezuacayć na ten cel 4.000 koron do dyzpo- 
aycyl prezydyum, lecz aby od zapomogi wyłączyć 
„lepiej zytnowanych i niezawodowych" dyetaryu- 
szy. W jiorek wywołał dyskusję. R m. D a s z y ń ­
s k i  wystąpił w obronie tak zw. „niezawodowych" 
dyetarynszów, t. j. akademików 1 domagał się aby 
im także ndzielld zapomogi, a kwotę z 4.000 P°* 
wlękBZyć do 5.000 koron. R. m. F r l i h l i n g  *V 
dał, aby przeznaczyć także odraza zapomogę 4.000 
koron dla woźnych. Poparł te żądania r. M * o 1 o- 
ł o w s k i ,  R. m. G r o s s  żądał, afty uwzględniono 
la*a słażby przy wymierzania zapomóg ais Jyeta- 
rynszów. Prezydent L e o  oświadczył, że próśb* 
woźnych będzie rozpatrywaną na najbliżizem posls 
dzenln Rady. Oatateeznle aonwalono udzibiić wszy­
stkim dyetarynssum bea wykluczenia „lepiej sytuo­
wanych" i „niezawodowych" zapomogę w kwocie 
4 000 koron.

Nat tem obrady zakończono.

A jo MaM  io lffljj fillstrf...
Jakto - -  więc rzeczywiście lztnleli carowie, któ­

rzy w mrocznych komnatach Kremla krwawemi ‘ 
ozami wpatrywali zię w złocone ikony, proszą11 o 
przebaczenie za popełniono abrodnie, cay uoz® 0 P0'
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Tak stresiczone oskarżenie autorka anonimn 
kończy nwagą. że nioma w jej słowach ani je­
dnej litery potwarzy, że wszystkie przez mą 
zacytowane fakty są głośne w Warszawie, że 
łatwo sprc«rdz'ć je można. Wymienia ły d a  Ry- 
pinera, który był przez panią X. użyty do sku- 
pywnnia weksli p. K. Nie zapomina nawet po­
dać adresn fantora. Dorznca wreszcie niewinną 
nwagę. „Czy dzii p. K., w przededniu wstąpie­
nia w zw.ązH małżeńskie, odmawia swej do­
brodziejce tych... względów, do jakich ona za 
grnoe pieniądze ma zupełne prawo, o tem w ąt­
pić należy".

—  Doskonale! — powtórzyła zadowolona i  
siebie pani Cesi™, przeczytawszy całość. — Za 
takie wypracowanie, na pensyi, gdyby mi je 
na podobny tem at zadano, dostałabym piątkę. 
Wyobrażam soDie wrażenie dziewczyny. Jeżeli 
nłozyti ten maryaż tak  sobie, na zimno, to 
panna będzie wścit-kła, ale jeżeli kocha gc 
istotnie, jestem pewna, że spazmów dostacie 
„N’iinporte!" byłem raz przyszła do karaku­
łów C Ali mele zjedzą je w szafie. W 'ęc spie­
szmy się.

I C e..a starannie wykaligrafowała rondem 
dwa Laty jednobrzmiące. Na jednym z nich, w

nagłówkn, umieściła słowa: „Z uprzejmą prośbą
0 doręczenie siostrze".

— Pod takim pozorem i pan braciszek pa­
sztet pulknie

Dniało już, kiedy na kopertach wypisywała 
adresy.

XXVII.
— Jednak nie przyjechał — myślał W łady­

sław,, w racając na swoją Kwaterę, strudzony 
zachodem około tylko co odbytego pogrzeou. 
W szystko leżało na jego głowie, na jego odpi> 
wiedzialntści. I w3?ystKo leżeć będz>e do czasn 
otworzenia testam entu nieooszczyka, poezem ple­
nipotent. złoży rachunki, komu wypadnie, i ze 
stanowiska u s tą p

— A powinien był przyjechać, tak  się go­
dziło z wielu względów. — I Szczerba nczuł 
żal do Zygmnnta. — Bodajbym był złym pro­
rokiem, ale to symptom nie pocieazający...

W kancelaryi zastał telegram i list. Roze­
rwał pierwszy. Od Maryli. „Jedziemy, W ar­
szawa, zaklinam, przyjeżdżaj tam natychm iast".

— Co się stało? Dlaczego „zaklinam"? Mia- 
łożby to związek z Zygmuntem? Czyżbym w złą 
godzinę wymówił? Widocznie jest w tem coś 
nader ważnego, jeżeli mnie wzywa, i ta z  gorą­
co, i to w tej chwili właśnie, kiedy — dobrze 
rozumie — nie wolno mi się stąd rnszyć.

Chodził, ta rł głowę, ałe nie wabał się długo. 
Pojedzie. Nie żądałaby tego M aryla bez jakiejś 
ostateczności. W ięc jnż obliczał się z pociągiem
1 czasem, kiedy list wpadł mn w oczy. Z War­
szawy. Pismo nieznane, zdaje się kobiece Otwo­
rzył, spojrzał niedbale ua podpis. — „Prawdzi­

wie życzliwa". Nic więcej. Co to, anonim ? „ .o 
doręczenia siostrze?" —  Przeczytał.

— Jezus, M aryal — zawołał. — Czy podo­
bna?! Byłżeby on zdolny?... Nie, przecież to 
tylko anonim., nikczemna broń skryta. — Prze­
czytał raz jeszcze. — A jednak takie oskarże­
nie formalne, taka dziwna ścisłość kolei fa­
któw... W istocie, sprawdzić to wszy«tko nie 
trndno. Teraz W ładysław  zrozumiał telegram 
Maryli. —  „Doręczyć siostrze", to tylko mi- 
styfikacya. Anonim i do mej wysłano. — Prze­
raził się. — Biedna, biedna dziewczyna!... I jam 
do tego jęk i przyłożył!

Prosto z wagonu pojechał Szczerba do Ry- 
pinera Kiedyś widywał go n Zygmnnta. Nie 
będąc pewnym żyuowskiej szczerości, postano­
wił tu  dojść prawdy podstępem

— Padam do nóg, taki gość, to wielkie azczę- 
ście dla mnie — i zyd kłaniał się nisko.

— Szczęście, jak  szczęście, ale pewny zaro­
bek — mówił tamton, odsuwając podane sobie 
krzesło — mam ty lso  chwilę czasu. Jestem  go­
tów zapłacić wszystkie długi pana Kamienie­
ckiego i chciałbym, ażebyś mi w tem pośredni­
czył, panie Rypiner.

Żyd spojrzał zdziwiony.
— Pan Szczerba chyba dawno nie był w 

Warszawie, pan Szczerba chyba się z panem 
Kamienieckim nie widział.

— W istocie, nie widziałem się z nim je ­
szcze, ale chcę mu zrobić przyjemną niespo­
dziankę.

— Nu, na co jtm u zrobić niespodziankę? On

już sam sobió zrobił niespodziankę, i jaką! — 
Żyd głową ruszał i cmoktał.

— Nie rozumiem cię, panie Rypiner. Prze­
cież ja  znam jego interesy. Wiem, te  ma długi.

— On miał,, on miał duże długi, to jest 
prawda, aie ternz, to jemu się trafił taki inte 
res, co on sam może dawać na orocent. On 
wielki pan jest, słuchałem od tych, co widzieli, 
co on przez dwa dni przegrał więcej, jak  trzy­
dzieści tysięcy rubli i zapłacił „baar Giełd".

W ładysława zimny dreszcz przeszedł.
— A ktoż te długi wykupił? — zapytał po 

chwili.
—  Proszę pana Szczerby, na co mnie to mó­

wić? To nie jest koszerny interes. — Żyd splu­
nął. — Pan Szczerba zapyta się w mieście. 
O tem wszyscy wiedzą.

— Mojsie, Mojsie! — w uchylonych drzwiach 
wołała brudna żydówka.

— Bądź zdrów, panie Rypiner, — rztc ił 
W ładystaw i wybiegł.

— Nie wolno mi taić przed panią - 
lekarz do zapłakanej Szczerbiny — 
jest ciężki, naw et bardzo ciężki...

— Ciszej, panie, ona może usłyszeć, 
rw ała matka

— Usłyszeć, tak, 
nieprzytomna zune.i

— Boże miło8ie| 
azcze wczoraj na 
piero przed samym 
żałam. te  jest ja .a s  
pytania zbywała je

-  *ów ił 
że stan

boli, to przejdzie. Tn ju t, w Warszawie, poło­
żyła się do łóżka i zaraz dostała gorączki.

— O tę  głowę właśuie mi chodzi. Coś mi to 
wygląda na zaatakowanie mózgn. Jakkolwiek 
teraz nic jeszcze stanowczego orzec nie można. 
Zobaczymy jutro. Czy pani nie przypuszcza n 
córki jakichś cierpień moralnych, jakiegoś n* 
przykład nagłego zawodu?

— Nie, panie doktorze, przeciwnie, w ostat­
nich czasach wszystko szło po jej myśli, miała 
prawo wiele spodziewać się od tycia.

— A .mdnak, zdarza się, że się coś Jai«J* 
poza wiedzą matki...

— M'ędzy nami byłoby to nvmozebne, moja 
córka nie miała nigdy przedmnną tajemnic, wi­
działa we mnie nietylko matkę, ale i przyja­
ciółkę zarazem; zresztą, od dawna nie rozłącza­
my się z sobą ani na chwilę.

—  Ha, czekajmy. — I  doktór zajrzał jeszcze 
do pokoju chorej i ciepłomierzem badał gorącz­
kę. Powrócił chmurny Szczerbina stała we 
drzwiach. — Podniosła się — mówił — znowu 
o pół stop uia.

— Doktorze, ratn j ją! — ze łkaniem zawo­
łała matka, czepiając się jego ramion ro z p a c z -  
nie.
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wodzenie dla tych , które dopiero miel* ̂ popełnić? 
Carowie krwią Indn swojego i rodzin swóich ocie 
kający, nienDLga.nl, siejący przti lżenie (w  don u 1 
doza domem? Więc istniał synobójca, I^ a n  Groźny, 
który mógł dorównać TyberyneiowI, gdyby posiadał 
knltcrę rzymszą?. Więc istniał U ko»t*j I  ktoi y 
z balkonu sawolał do tłumn: „Na ko ana! — i
tłum padł na kolana? Istniał choćby Alek.andor III, 
policzkujący oficerów ? . Istniał w renc1, ów car 
zbiorowy, którign tak wspaniale opisał MLkiewics?

Musieli istnieć, s*.oro mewi o nich h ttorya, sko­
ro ostntnlegu z nich pamiętają dobrze Indzie żyjący 
I po nich przyszedł M.kołaj II, nad któiym dzisiaj 
po Jtavt tai flis ch ubolewają filistry, jakby na^ pierw 
Mym lepszym szlachcicem, wyrzuconym z folwarku! 
Co on właściwie < zisLJ z&oczy, ten tytalarny sa- 
modzierżcs Roayi? Opnściła go carowa-m. tka , owa 
kobieta ambitna, która manierami trzeciorzędnego 
dwom tak długo imponowała niemieckim baronom, 
w mundnracń rosyjskich. Myśiała, że płomień dzie­
jowy zdmuchnąć można ta k . jak świecę, stojącą 
przy łóżzo. A carów a - małżonka? Nic o niej nio 
słyszy my. I może to jest jei zasługą, tej księżni­
czki niemieckiej, która zasiadając na tronie rosyj­
skim , obudziła zazdrość w Bercach tylu „Grossher 
zogln", zapisanych w almanachu gotajiklir. Nie po 
każ« mu drogi do ludu, ale m o ż e  go nie pociągnie 
na ukryte schody wiodące do kamaryli, A rodzina 
datBza0 Czy owi stryjowie i wojowie, którzy opła- 
cail groBzem publicznym prywatne zachc‘an k l, a 
teraz, jak zoankrutowani rezydenci, częstują cara 
ekonomskiemi gmblań.tw am i, czy oni mają swemu 
synowcowi służyć za przykład? Cbyoa za przykfad 
oa»traiiz?jący. A co mówić o takich Cyrylach 1 Ale­
ksach, którzy prywatne rachunki z carem chcą za­
łatwiać za pomocą rewolweru? Mimowoli przypoml- 
n&ją glę owe pełne oburzenia i zdziwienia opisy 
azienmkarskie scen rodzinnych, które Się rozgry­
wają na poddaszach ii w suterenach. Krwawa zaiste 
Ironia.

I ten car Btoi terai. wobec ludu, który dla niego 
Je»t sfinksem. Co on wio o tym ludzie? On pamię­
ta tylko, że „lud** zamordował dziadka jego a wy 
konał tamach ma o jca , pamięta również, jak mu 
n t  dziesięć osob z jego otoczenia dziewięć mówiło, 
że lud to „kanalia1* Zresztą widywał ten lud na 
Ulicach i słyszał czarem okrzyki jego: „Hura!*1 —  
Czy zapytał się kiedy samego siebie, dlaczego ten 
lud sab'l niegdyś jego dsL dka, potem zaś wyko 
nał z&mi ch na ojca? Prawdopodobnie zapytywał o 
to i samego siebie 1 swoich doradców. Gdyby na­
wet pojął, jakie krzywdy popchnęły Ind do targnię­
cia się nu carów, to w sercu syna 1 wnuka mógł 
je.zrze mimo to powstać żal, psychologicznie nspra 
wiedllwiony. Żal do ludu , a może nienawiść do 
„morderców**. Więc umysł jego na własno pytanie 
bał zapewne mglistą odpowiedź Hamleta. A doi ad- 
cy? Ach —  ci bez pytan.a odpowiedzieli mu po 
raz t^ j^ c in y , że to wszystko było dziełem... „ka- 
nslii**.

Nlezaprzfeczenie gdyby car miał wybitna zdolno­
ści, tilną wolę 1 pewien polot, zdołałby w tym gą­
szczu wątpliwości utorować sobie drogę ostrzem kry­
tycyzmu, jak sobie o„trz'm sibkiery toruje drogę 
Gbadnik w amerykańskich isach dziewiczych pośród 
splotów lianów. Ale niestety zdolność wybitna, sil 
na wola 1 polot nie często chodzą razem, a w tym 
wypadku nie mi widocznie żadne] z tycn zalet mi 
mowolny bohater tragedyi. W  życiu prywatnesn po­
dobne Draki są co najmniej niewygodne, w życiu 
pnblicanem igubne, zwłaszcza w czasach nadawy- 

JZ3»}af*Ł:   -— & * -
Człowiek, co we właBnej rodzinie utrzyma: ule 

umie w ryzie rozwydrzonych młokosów, stznął obe 
cnie wobec alternatywy: albo jednem kopnlęoiem 
strącić we wspólny dół czeredę biurokracyl, atóo 
lud-olbrzyma cnwjelć za kara i ugiąć. I  *nęca się 
nad nim poprostu ten, kto czegoś podobnego żąda 
od niegc. I  czy on winien temu, że takim jest 
właśnie? Szekspir mógłby godnie na to odpowie­
dzieć. Za grueeby silnych ojców płacą w dziejach 
słabi synowie. Jeżeli to j*»t sprawiedliwe to spra­
wdza się z całą grozą przysłowie: „summum ius
summa inlnrla**.

A po kawiarniach ubolewają fLlstry nad moca­
rzem świata, naa potomkiem tych, którzy byli stro 
ż&mi „świętego porządku**, protektorami chwiejących 
slc tronów. Ubolewają nad niedolą bezrrdnegu car#

—  To niech sobie idzie -  powiada wreszcie 
jeden z nich, rad z pomysłn.

— Ba, ale czy „onl“ mu pozwolą —  odrzekł 
drugi tryumfująco.

1 w tej uwadze naiwnej także jest wiele nk y- 
t./--* r.n f ś p  oni** mu na nic n pozwalają.

H. J o . s e .

Dotychczasowy stan robót konserwacyjnych i re­
stauracyjnych na Zamku królewskim, dukouanych 
przez kierownictwo odnowienia Z imku 2* zgodą 
Wydziału krajowego w czasie od 7 sierpnia do 
końca r. 1905, jest następujący:

Przeprowadzono naprawę i wyrównanie podworz. 
Uporządkowano od zewnątrz całe wzgórze zamkowe, 
dla zabezpieczenia ogrodzono częściowo drutem i P°" 
umieszczano tamże tablico z napisem, wzbraniają­
cym niszczeni- stoków góry Ponapiawiano ogro­
dzenia dróg dojazdowych i dodano brakujące słupy 
i bary ery Przeprowadzono niezbędne restauracye 
uD.kacyj, przeznaczonych na biura, tudzież mieszka­
nia kierownika, inspieyeuta rest. i służby. Umie­
szczono automat pożarny w miejscu łatwo doBtęp* 
nem, tudziez urządzono telefon. Ubezpieczono W hra- 
kowskiem Towarzystwie Unezpieczeń dachy i cż<JsC1 
■palne Z a n ik a .  Ustawiono oszalowanie z desek pr*y 
Wejściu na dziedziniec zamaowy i unormowano 
BposOD zwieozama Zaman. Sporządzono planiki sy­
tuacyjne z krótkiemi objaśnieniami pierwotnego 
przeznaczenia poszczególnych ublkacyj, które zwie­
dzający nabywać mogą przy wejściu. Porozbierauo 
cały Bzereg sua*., postawianych przez wojskowość. 
Wymieniono zgniłe krokwie dachowe, ponaprawiano 
pokiycie dachówką, ponaprawiano kosze i rynny 
duchowe, wskutek czego zaDezpieczono cały budy­
nek przed zaciekaniem wody deszczowej. Podora- 
biono brakujące okna i ponaprawiano stare z do­
daniem potrzebnych szyb. Wy budowano gromoenrou 
na Daszcie Senatorskiej. —  Poustawiano latarnie 
w celu ułatwienia strzeżenia Zamku w nocy. Przy­
gotowano zapasy materyałów budowlanych do kon- 
serwacyi Zamku i dróg dojazdowych. Na poawórzu 
zam&owem wy budowano studnię wodociągową.

Równocześnie przeprowadza architekt p. Hendel. 
jako kierownik restauracyi, przedwstępne roooty, 
mające tń  celu badania murów i poszukiwania za 
zabytkami architektonicznemi, oraz wypracowanie 
planów restauracji.

W tym celu przeprowadza się w caiym Zamku 
odbijanie tymtćw, czynność ta  przeprowadzona jest

z nadzwvczajną ostrożnością i pod ustawicznym 
nadzorem.

Przy badaniach tych edferyto już w wiem miej­
scach pod warstwą tynku kamienne oddrzwia i obra­
mienia okienne, częścią wskutek przebudów lub 
czaa zniszczone, częścią zaś zupełnie dobrze zacho­
wane. Pochodzą one z różnych epok budownictwa, 
są między niemi gotyckie, przejściowe w renesans 
lub czysto renesansowe.

W sali poselskiej odkryto w ten sposób pod 
wieczcnnią warstwą tynku frsgmenta fryzu malo­
wanego a przedstawiającego prawdopodobnie sceny 
z turniejów.

W części Zamkn, obejmującej Kurzą Stopkę, 
przeprowadzają się badania i odkopywania murów 
piwnicznych, które mieszczą dawne więzienia I przy­
puszczalnie njście ze stołpn.

Przy poszukiwaniach znaleziono części kamieni 
profilowanych, odłamki starych naczyń i kafli, oraz 
typy cegieł są z największą troskliwością zbierine.

Z polecenia Wydziału krajowego inżynier Vetu- 
lani przeprowadził pomiary niwelacyjne w«górza 
zamkowego.

B ’uro restauracyi zamku uskutecznia kopiowanie 
pi: nów, zdjęcia i restamacyl zauzu, sporządzonych 
przez architekta ś. p. Prylińskiego, a wypożyczo­
nych obecnie z biblioteki cesarskiej.

W  ostatnich dniach rozpoczęto stawianie ruszto­
wań przy bramie wchodowej Koło katedry, tudzież 
od strony ulicy Kanoniczej.

Roboty powyższe prowadzą pod kierownictwem 
architekta p. Hendla ł konfrolą inspicjenta restau­
racji, budowniczy p. Kozłowski i majster ciesiel­
ski p. Oraczewski, zatrudniając przy tei* w usta- 
tnicL dniach około 120 robotników dziennie.

Kraków, 5 stycznia.

Następny numer „Nowej Reformy1* z powodu 
uroczystego święta Trzcub Króli wyjdzie dopiero 
w poniedziałek o zwyczajnej porze.

Dzisiejszy numer „NuwaJ Reformy** składu 
się z 2 1/» arkuszy druku, czyli 10 stronie. —  Na 
stronicy 5 zamieszczany opowiadanie Heritesa p. t . : 
„Wieczór św. Sylwestra".

Muzyka kościelna. Daia 6 b. m. w kościele aka­
demickim św. Anuy sa  sumie o godz. 11 rano wy­
kona chór miejscowy „Kolędy** z towarzyszeniem 
orkiestry „Hirmonii**.

Wi6C kobiecy, zapowiedziany na niedzielę 7 sty­
cznia, żywo zainteresował cały świat kobiecy. Ko­
mitet urządzający, nauczony dośwlaaczenleat wiecu 
ostatniego, na który tłumy kobiet nie mogły się 
dostać, z powodu zbyt szczupłej ia!l hotelu Kleina, 
tym razeia zwołał wlec do ujeżdżalni p 'zy  ul. Raj 
skiej. Przygotowane są trzy referaty: dzisiejsze 
upośledzenie kobiety, znaczenie organtzacyi, oraz 
walka o prawa polityczne. Początek o gods. 4 po­
południu. Poządanem jest jak najliczniejsze przy 
Djcie kobiet, żeby protest pra3ciwko krzywdzie, ja­
ka się dzieje kobietom na każdym kroku, wypadł 
jaknajpoważniej. Rozoltscya uchwalona na wieca wy- 
Blaną będzie w formie telegramu do prezydenta mi­
nistrów.

Poqadankl poniedziałkowe dla rodziców i wy­
chowawców rozpocznie radca T. Sołtysik, dyrektor 
gimnazyum Sobieskiego. Mówić będzie o „znacze­
niu pogaganek, ułatwiających porozumienie się do­
mu ze Bzkałą w sprawie wychowania młodzieży**. 
Pogadanki odbywać się będą w auli I  sskoły real­
nej przy ulicy Studenckiej. Początek o god*. 5 pc 
południu.

Kradzież 11 000 koron. W sprawie głośnej kra­
dzieży 11.000 koron z kasy pułku arty leryi, zało­
gującej w Dąbia, władze wojskowe I policyjne nie 
natrafiły jbszcze na ślad złoczyńcy. Kasa werthei- 
mowska, z której Kradzież popełniono, stała w je 
dnyra z pokojów budynku koszarowego, a prowa­
dziły do niego wielkie drzwi, zamykane na dwa 
rygle żelazne. Po kradzieży stwierdzono, że n drzwi 
tych był tylko jeden rygiel zasunięty — również 
z trzech zaników  kasy był tylko jeden zam­
knięty, co wskazuje, że złodziej po zabraniu pie­
niędzy t&K się spieszył, że nie miał nawet cz-su 
zamknąć kluczem wszystkich zamków. Dalsze śledz­
two w tej tajemniczej sprawie w toku.

Dla ofiar pogromów żydowskich w Rosyl.
Jak  to donosiliśmy w swoim czasie, po masowej 
ucieczce żydów z południowej Rosyi, z Kijowa, 
Odessy, Ekaterynosławia i Innych miast po stra 
sinych rzeziach żydowskich, zawiązał się w K ra­
kowie komitet z drem Tiliesnm i drem R. Lau- 
danem na czele, w celn zajęcia się losem ofi >r 
tych pogronó.y, które przybyły do Krakowa. Dzi­
siaj zwiedziliśmy lokal, gdzie uciekinierzy żydow­
scy z R isyi są pomieszczeni. Mianowicie komitet 
pomieścił około 40 rodzin żydowskich w wielkiej 
sali dawnej fabryki Scnoeubergu przy ulicy Ska 
winskiej, 1. 10, aż do caasn, gdy ludzie ci wysłani 
zoataną albo % powrotom do stron rodzinnych, albo 
o ile rozporządzają funduszami 1 odpowiadają prze­
pisom odnośnych państw co do emigrantów, ndaizą 
się do Anglii, Ameryki itp. Partya takich wychodź 
ców z pewnym własnym zasobem pieniężnym ndała 
aię wczoraj do Oświęcltna, skąd przes Niemcy nda 
się do Ameryki. Dla pozostałych jednak komitet 
nie ma już żadnych funduszów i o Ile „Aliance 
Isracllto**, którego oddział fiankfareki wczoraj od­
był posiedzenie dla narad nad losem ofiar rosyj­
skich, nie przyjdzie im z pomocą, będą musieli 
wrócić do miejsc swego pochodzenia i zamieszka­
nia. Rodziny żydowskie, umieszczone w przytułku 
przy ulicy Skawińskiej, przybyły w joanem odzie­
niu, tem, co n» sobie, bez żadnych środków do ży- 
eia, ooarczenl drobr mi dziećmi, które płaczą wciąż 
w tadasznej izbie.

Opowiadają oni straszne szczegóły o pogromach 
żydowskich, drżąc na wspomnienie powrotu w tamte 
stromy. Od delegata „Aliance Israelite** otrzyjinją 
po 30 centów u® dobę, n& osobę, otrzymują też po­
żywienie w kuchni ludowej. Komitet krakowski 
zwraca uwagę wszystkich komitetów prowincjonal­
nych, by nie nadsyłały io Krakowa uciekinierów 
żydowskich, gdyż « powodu braku funduszów, po­
niszczenia  odpowiedniego, oraz z powoda niemo­
żności wysyłania ich dalej, do obcych państw, gdzie 
emigrantów noogich i chorycn nie przyjmują, ko­
mitet krakowski nic dla nLh zrobić m 6 może.

Kwestyę wędrownego teatru  prowlntyonal
negO, tylosrotnie omawianą i w praktyce za wszo 
jednak na próbę wykonywaną, rozwiązał, zdaje się, 
ja t  ostateiznie artysta dramatyczny p. Andrzej Mie­
le wski, atóry społem z p Gftbryelą Mor Ką-Popław- 
sKą złożył "uoDorowe grono aitystyczae i od zzere- 
gu miesięcy objeżdża większe mkaBta galicyjskie, 
wszędzie sympatycznie prom ow any, wywołując 
wszędzie słowa nunania i zaci «ty w prasie prowln- 
cyonalnej. Dowodem tego wieli iego powodzenia są 
uchwały Rad miejskich Jarosławia, Przemyśla, Rze­

szowa i Tarnowa, przyznające teatrowi p. Mielew- 
skiego stałe subwencje pod warunkiem, że coro­
cznie będzie w tych miastach gościł przez 2 mle 
ślące. Pożądanem też byłoby, aby i kraj drużynie 
tej artystycznej nie poskąpił swego poparcia i w 
ten sposób ustalił byt tej wędrownej sceny.

Z Podgórza. Tutejsza Ra~a miejska uchwałą z 
duła 13 grudnia 1905 odniosła się do podgórskiej 
Rzdy szkolnej okręgowej z prośbą, aby ta wyje­
dnała dla podgórskiego nauczycielstwa, a prsede- 
wszystkiem dla nauczycieli obarczonych rodziną, w 
Radzie szkolnej Krajowej dodatek do płac a kwoty, 
przez Sojm krajowy na Ootztnlej sesyl na to prze­
znaczonej, w wysokości możliwie najwyżs iej. Już 
poprzednio jednak prezydyum Rady szkolnej okrę­
gowej poczyniło w tej sprawie odpowiednie energi­
czne kroki; ponieważ jednak zapomogi te jednora­
zowe z wyżej wymienionej Kwoty mogą najwyżej 
wynieść dla jednego nauczyciela 100 do 150 kor, 
wobec tego, że Sejm krajowy przeznaczył dla na­
uczycielstwa całego kraju tylko 400 000 k o r , da­
lej, że zapomogi te mogą się dostać z tego i.amego 
powoda tylko nauczycielom obarczonym rodziną, 
prezydyum Rady szkolnej ukręgowej, zawiadamiając 
Radę miejską o powziętej już przez siebie w tym 
kierunku akcyi, postawiło wniosek, aby Rada miej­
ska z nwagi na wielką drożyznę przyznała podgór­
skiemu nauczycielstwa dudatek drożyźnlany w ta ­
kiej przynajmniej wysoKości, w jakiej przyznany 
on został tntejszym urztanlkom maglsiratn 1 miej­
skich zakładów przemysłowych. Nauczycielstwo tu ­
tejsze praouje tylko dla dobra asles-kańców naFzt- 
go miasta i z pewnością nie zinlej gorliwie i sku­
tecznie od nnędniłców magistratu, i z tego powoda 
na pomoc ze strony gminy w zupełności Zasługuje, 
awła?scza, że wcale w lepszych warunkach od u- 
rzędulków mh jazlch się nie znajduje Zaznaczyć 
przytem należy, że gmina podgórska płaci na u- 
triymaule tylko jedne dziesiątą kwoty, jaką tytu­
łem płac dla nauczycieli tutejszych osłaa* Wydział 
krajowy z krajowego funduszu szkolnego. W pra­
wdzie budżet na ros 1906 josU ł już uchwalony, 
ze względu jednak na to, że budżbt zatwierdza 
Rada powiatowa w pierwszych trzech miesiącach 
po jego uchwaleniu, ws'awienle nowej pozycyl nie 
będzie przedstawiało żadnych trudności.

Spodsiewamy się, że tutejsza Rada miejska przy 
zna nauczycielstwu dodatek drożyźnii. >y, zwłaszcza, 
że miasto nasze daleko lepiej stoi, niż ubogie gmi­
ny, jak Pla»kl Wielkie 1 Kosocice, które mimo, że 
nie mają żadnego majątku gminnego i utrzymują 
Bwe szkoły tylko z dodatków do podatku w wyso­
kości 25*/, rocznie opłacanych, przyauały nauczy­
cielstwu miejscowemu dodatek drożyżaiany.

Zaauy złodziej 1 włóczęga, Marceli Kozioł, o któ­
rego ucieczce z tutejszych aresztów sądowych przed 
kilku dniami pisaliśmy, został wczoi i sehwytany 
przez agenta policyjnego p. Jaworskiego na placu 
Wolalca. Prowadzony do Podgórza, rzucił z mostu 
do Wisły jakiś przedmiot, który upadł na lói. Jak 
się okazało, był to lep złodziejski do wyciągania 
pieniędzy ze zkarbonek. Widocznie Dolicya prze 
szkodziła mu w dalazej „zawodowej“ pracy.

Chrzanów. Tutejsza Rada powiatowa uchwaliła 
zaprotestować przeciw przeniesienia aeminarynm 
polskiego w Cieszynie.

Z Sucht] piszą nam: Dnia 31 grudnia odbyła się 
iustalacya urzędu sądowego, przeniesionego ta  ze 
Siemienia, uroczysty zsś akt poświęoenia nowowy- 
bndowan.rgo gmachu sądowego odbył się d. 2 b. m. 
PlęKuy ten budynek jest ddełem p J . Porosła, ar 
.chit-ekta z Krakowa. Miastcyakb Sucha, ślleznle po­
łożona miejscowość, znane było dotychczas, _ak9 
jedna z wlękBzyoh stscyj kolejowych, a zarazom, 
jako budzę dagodae i prsyjemne miejsce zamie­
szkania dla tych ludzi, którzy praguą przebywać 
wśród górBklej przj roay, zdale od wielko miejskiego 
ruchu, a równocześnie, mleć do rozporządzenia uła­
twioną komunikacyę z Kulturalnym światem. — 
Z chwilą przeniesienia sąda ze Siemienia, zyskała 
Sucha urzędowe znaczenie, ce nie mało przyczyni 
się do wzrostu i rozwoje miasteczka Sprawa prze­
niesienia sądu ze Slomionia do Suchej oiągnęia się 
lat kilkanaście. zan’m wysokie sfery iządowe we 
Lwowie i Wiedniu raczyły ostatecznie zrozumieć, 
ze miasteczka Siemień, jako zapadłr kąt świata, 
pozbawiony komunikacji kolejowej i telegraficznej, 
był może niegdyś, lat temu pięćdziesiąt, odpowie­
dnią miejscowością na sąd i kasę podatkową. — 
Z biegiem czasu jeduak stosunki się zmieniły. De 
zmiany tej w pierwszym rzędsie prsyozynlła t.ę 
ilnia kolei żo la rre j, która na odległeść trzech mil 

ninęła Siemień, a przeciw ale Seehę Zamieniła na 
hardzi ruchiiwą miejscowość, mającą przyszłość 
przed sobą. W jakich warunkach ostatniemi ozasy 
istnieli fankeyonarynsze władz rządowyeh, dość 
przytoczyć ten Bzczegół, że od lat k ilku , już tam 
aio było ani lekarza, ani apteki. Uciekał stamtąd 
każdy, ktokolwiek nie był skrępowany obewiązkam, 
służbowymi. Mieszkańcy Suchej I gmin ekoiicznyehi 
jak również ci wszyscy urzędnicy, któraj do tej 
pory pełalil służoę rządową w Siemieniu, pomyślne 
załatwienie sprawy przeniotilenia sądu, zawdzięczają 
przedewszystkiem p. Edwardowi Krupce, wieścicie 
lewi pierwszorzędnej firmy kupieckiej w Suchej. 
Był on inicjatorem tej całej sprawy, i prze* ciąg 
las kllKUnastn ponosił niemało trudów i starań, aby 
odnośne władze w Wiedniu i Lwowie uznały k»- 
nieczntść pr uniesienia sąda do buchej. Również 
należy się uznanie p. A. Pawlnazkiewlczuwi, tu tej­
szemu burmistrzowi, który poparł usiłowania i s ta ­
rania p. KruDi;i.

Przewożenie aktów I dokumentów sądowych roz­
poczęło się jeszcze w połowie ubiegłego miesiąca, 
a 31 grudnia przybył tu Siemienia cały perso- 
ual urzędowy powitany radośnie przez mieszkań­
ców Suchy.

Dnia 2 b. m. po uroczystem nabożeństwie w tu­
tejszym parafialnym kościele i po akcie poświęce­
nia gmachu sądowego, naczelnik Bądo p. Świątek 
podejmował w jednej z sal sądowych uezią lieane 
grono zaproszonych gości, wśród Których, oprócz 
wszystkich wybitnych osoListości naszego miaste­
czka. znajdowali się także przedstawiciele sfer urzę­
dowych z Krakowa, Wadowic i Makowa.

Z Bochni piszą nam: Walne zgromadzenie człon­
ków Towarzystwa Borsy gimnazjalnej Im. Adama 
Micidewicza w Bochni odbędzie się w gimnazyum 
bocheńskiom 11 b. m. o godz. 6 względnie 7 wie­
czór.

Z Brzeska piszą nam: W  Borzęcinie odbył się 
4 b. m. wiec pod prswwodnictwem dr* Bernzdzi- 
«owikiego, na którym iicznie zecrani włościanie, po 
wysłuebanin referatu dra Moskwy, oraz przemówie­
niach dra Bernndzikowskiego, Baśoika i Cńoiewi 
ckiego jednogłośnie uchwalili rosolucyę, domagającą 
się zaprowadzenia pows: schnego, równego, tajnego 
i bezpośredniego pra*»a wyborczego do ciał usta­
wodawczych.

Tarnów. Do koinibj’i szacunkowej po tatku oso- 
bisto-dochoaowego na dalszo czterolecie zostali wy­
brani: z I Koła Artur Maigullos, przemysłowiec;

z II  Koła Adolf Holaender, urzędnik magistratu; 
z III koła Adolf Jaliasz Stapf, architekt.

Jak  wielką jezt ofiarność Tarnowian, dowodzą 
choćby cyfry budżetu rocznego „Ochronki małych 
a uoogich daieoi** na Grabówce. Do tej uchronU 
uczęszczało przez 1905 rok 14.881 chłopców, dziew­
cząt 14 a85. Ooiadów wydano 27.930 w cumie 
1257 Koron, pochodzących tylko z ofiarnośol publi­
cznej.

Doia 31 grudnia 1905 wydział Raóy powiatowej 
zniósł wszystkie myta autonomiczne na drogach 
gminnych 1 powiatowych.

Dula 30 grudnia z. r. odbył się w Tewarzyztwic 
„Sokół** wspólny opłatek, który zobtawlł zympaty- 
czne wspomnienie u licznie zebranych cztonkow.

Rzeszów. Biorąc za punkt wyjścia mnnegram 
na bleliźnle gimnazjalisty, który zastrzelił sie tu 
przed kilku dniami, doszła policja co kilkudniowych 
poszukiwauiarh do rezultatu, że samobójcą jest nie­
jaki Konrad D y-nicki, syn kapca z Jasła, Liczył 
lat 17 Przyczyna samobójstwa nieznana.

Zmarł tu słuchacz II  roku filozofii Jan  Chłauda. 
Zmarły cieszył się sympatyą kolegów i profesorów, 
którzy nie omieszkali prawie w komplecie wziąć 
udsiałn w kondukcie pogrzebowym. Nad grobem 
przemówił p, PodetawsLI.

Policya aresztowała Stefana Kurdziela r  Krako­
wa i Romana Gitowckiego z Królestwa. Popełnili 
oni ra i ’sa z niewyśledzonym dotychczas Karolem 
Wenz'em izereg krałzieńy z włamaniem w Krako­
wie I Tarnowie.

Brzeżariy. Włościanie, należący do czytelni Koła 
T. S. L. w Płauczy pod Brzsża;;ami, ncnwailli na­
stępujący p r o t e s t  w sprawie przeniesienia semi- 
naryum naaczycielshiego: „My, włościanie, należący 
do Koła T. S. L. w Bizeż-nach, nlnlejszem stanow­
czo protestujemy przeciw zamiarowi przeniesienia 
polskich paralelek semlnarynm nauczycielsklegc z 
Cieszyna i przyłączamy się do żądania, by utwo­
rzono ramoistne lemlnarynm polskie w Cieszynie**. 
Następują podpisy włośelan.

Towarzystwa, istniejące w Brzeżanach, nohwLllły 
z powodu ostatnich wypadków w Królestwie Poi- 
sklbm w nadchodzącym  karnawale i t b t w  n i e  
n r z ą d z a ć .  Zamiast balów będziemy mieli wykła­
dy uniwersytetu iudowtgc Pierwszy odczyt J. Pie- 
trzyokiego „Ideały niewieście poetów pol#Kich“ (od 
romi.ntysmt do dni naszych) odbędzie się w sali 
„Sokoła**. Dochód l prelekoyi przeznaczony je lt dla 
ofiar głodu w Warszawie.

Dnia 4 bm. odbył się tutaj wieczorek humory­
styczny p. Lelewicza, reżyzera operetki lwowskiej. 

Zmarli.
Eleonora z Talr.rkiewlczów K a w i ń s k a, lat 53, 

zmarła w Kibkowle.

Ze świata.
Z Wa-szawy
Z rządowego Towarzystwa ubezpieczeń wycofano 

po dziś dzień wskutek podjętego przeciw dyrekto­
rowi Daniłowskiemu bojkotn, nbezpleezeń na ogólną 
sumę 70.000 000 rablj. Akcja ta  zmnsi rząd ulbo 
do usunięcia p. Daniłowskiego, albo do zwinięcia 
zakłada z powodu braku gotówki na wypłacanie 
premij.

—  Wymusz^Ma, dokonywane przez iamozwań-
caych agitatoró' nio csiają. Wczoraj wieczorem 
wtargnęło 8 min uzbrojonych drabów do jednego 
z mieszkań w domu nr 38 przy ulley Koszykowej 
i zażądali wydania im 150 rnbli gotówką i dwóch 
rewolwerów, o których —  jak oświadczyli —  wie­
dzą, że są w domn Pod groźbą luf, gospodarz od­
dał rewolwery, co zaś do pieniędzy, to pokasał Im 
wezystko, co posiadał, a mianowicie 47 rb. 50 kop 
Napastnicy byli tak wspaniałomyślni, że pososta 
will mu 7 rb. 50 kop, a zabrali jedynie 40 rb., 
obiecując solennie przyjść po re.ztę w sobotę. Miłe 
stosnnki.

S jraw a  teatrów  warszaw skich Rząd rosyjski 
przyszedł niLeszele do przekonania, że lepiej I ko­
rzystniej dla niego bedzie zarząd teatrów wyjąć 
z pod atrybncyi ministeryum skarbu i oddać go w rę­
ce prywatne, z tym jednak warunkiem, by gmachy 
teatralne pozostały jako własność „karbu.

Rozpatrując sprawę, komu mianowicie należałoby 
oddać teatry, generał-gubernator Sacłłon wyraził 
opinię, ze najsłuszniej byłoby teatry p o w i e r z y ć  
m i a s t u ,  zwłaszcza wobec faktu, Ze w najbliższej 
przyszłości WarBzzwa otrzyma samorząd.

Generał-gubernator stawia jednak warunek, by 
miasto, wziąwszy tea tr pod twoją admlnistrauyę, 
przyjęło także na Siebie dłogf teatralne, wynoszące 
obecnie okrągłą sumę 4 5 0  000 rb. WsKutek po 
wyższej opinii gnnerał-guberuatora odbyła gję w dniu 
3 b. m. w magistracie narada z udziałem ktlkuua 
stu obywateli m.asta, wydelegowanych przez Towa­
rzystwo kredytowe miejskie, ora* artystów drama­
tycznych pp. Śliwińskiego, Kotarbińskiego, dyrekto­
ra teatrn łódzkiego p. yawalewlcza, ora* właści­
ciela teatru Nowości p F e l ik s a  Stępińskiego.

Przedstawienie „Jasełek1* w Wiedniu. Pisią 
nam v Wiednia: W sali hotelu Beatriz ( I I I , Boa 
triigasse, Nr 1) oabędą się d- 0 stycm la i 2 lute­
go przedstawienia „Jasełek** staraniom stowarzy­
szeń a „Ojczyzna**. Bilety nsbywać można w loKaiu 
„Ojciyzny** (III, Uugargasie, 4), a w dzień przed­
stawienia: ] rzy kasie.

Taksa ap tekarska na r. 1906 Wedle świeżo
wydanego rozporządzenia podniesiono na r. 1906 
ceny 32 leków, objętych farmakopeą austryaoką, 43 
zaś zniżono Ceny serom antydyfteryczaego, tak„a 
recepty, naczyń i bandaży pozostała bez zmiany. 
Podrożały następujące leki: chloroform, rumianek,
cannabls, hydrastin, preparaty rtęciowe, jod, pulas 
•od; potaniLły: aloes, antfpyrlna, preparaty chino­
we, belladonna (atropina), gliceryna, m am a men- 
thol, niektóre przetwory beniobsa, nlekióia oleie, 
pepsyna, ipekakuana, sacharyna, tryonal.

Nowa, z dzisiejszym stanem wiedzy zgouua far­
makopea austryacka (wydanie VIII.) pojawi się pra­
wdopodobnie już 1 Hpca b. r., & wówczas nastąpi 
ponowna zmiaca w cenach.

Schmidt nie uciekł. „Zapadnyj GoioR** ze źró 
deł wiarygodnych dowiaduje się z Petersburga, że 
przywódca bnntn odesbiego, lejtnant Schmidt, przy­
wódca bnntn w Sebastopoln, s i e d z i  w k a z a m a ­
c i e  n r  2 n a  w y s p i e  u f o r t y f i k o w a n e j .  
Pilnnją go oprócz żołnierzy jeszcze trzej żandarmi, 
którzy zmieniają się co 6 godzin. Straż stoi prsy 
drzwiach Do więźnia nie dopuszczają nikogo A więc 
nie Bprawdza się wiadomość, jakoby &chn>idt uni­
knął z więzienia!

Starszy zupan Kovaos, który w Deureczynle 
stal się ofiarą gromadnego zamachu, liczy 58 lat 
życia. Był dawniej naczelnikiem okręgowej dyrekoyi 
skarou w Marmaros-Szlgeth, a przed dwoma laty 
przeniesiony zostkł jako inspektor podatkowy do 
Budapesztu, gdzie urzędował w 8 dzielnicy miasta. 
Jak  dono 1 dzisiejszy telegram, śledztwo sądowe 
wykazało, że w znauych zajściach b ato czynny 
udział 20 osób z inteligencji: adwok»cl, radcy miej­

scy i t. d. W ciągu dnia wczorajszego nie przy­
szło do nowych zajść. Prckn-atorya wytoczyła śledz­
two wszystkim, którzy Drali udział w ogłotzenln 
plakatów z wezwaniem do Dojkotowanla Koracsa. 
Wykryto już drukarnię, która ten plakat wydała 
1 skonfiskowano jego manu.krypt. Nauczyciel Jan 
Herczeg, który pierwszy wtargnął do wagonu Ko- 
raciz, znajduje się we więzienia, wczoraj areszto­
wano, jah to donieśliśmy, ncznla szkoły średniej, 
Schwarza, dalej „ztangreta aarawann Andrzeja Ke- 
retes’a, tudzież czwartą osoDę, nie wymienioną z na­
zwiska.

Mianowania. . W iener Zt* ogłasza: Kierownik mini 
sterstw a sprawiedliwości n td s l poiaa; adjuaktów  Lu- 
*! kowi O.uchowskiemo z wyższego sąda krijow rgo 
krakowskiego w T .inobrz^gu i Aleksandrowi Różyckie­
mu z Dąorowej przy w jż t.y m  sądzie krajowym w K ra­
kowie,

Z Tow. technicznego. Nb posieizenia 8 b. m. o godzi­
nie 7 wieozór inż. i  ul Boi. Morawsiti wygłosi odozyt: 

O ujęciu źródeł miet-ralnych w K ryuicj".
W Cz; te r  im. Kilińskiego (A snykjaskiego Kuła T. S. 

L )  — ul. D inga ft — dui» b b n .  o g idz 7‘/i wieczói 
odbę zie się odczyt p. Szary o tachu  narodowym wśród 
robot uków w Królestwie.

W Resursie urzędniczej ju tru  w sobotę odbędde ilę  
wieciór zebraui r jw»r<y*kie.

Dyrekcya kolei pahsiwowych ogłasza: Z doiem 1 ba. 
wszedł w żyoie I I I  dodatb* do lokalnej taryfy, część II 
i  1 stycznia 1 WOJ, dla przewozu osób i patuokói-  na 
liniach austryackich kul-i państwowych, zaw iertjąoy 
zmiany i uzupełni -cis dotyczące k art rocznych 1 p irc 
czoyczsych, Mart dla pojedynczych szlaków i zniżek d li  
przewozu większych towarzystw.

Na przyrządy gimnastyczni Na książeczkę Kasy oszczę­
dności w R»n..e złożył p. C i b o r o w s k i  kwotę 27 K, 
o tr t j  □ ane od p. Gedymina G e d .o y c a ,  a  pochod-ąo„ 
z< ssładek młodzieży w Rabce. Kwota ta  przeznaczona 
jes t na zakuuno przyrządów do zabaw i gim nastyki uod- 
czzs sezonu w Rabce.

Przedstawienie „ jasełek1*, nkłzdu k% Bakowakiogo od­
będzie się staraniem  Tow. „Praoa" w sobotę 6 b m. w 
domu „Przyjaźni*, ul. iw. Tomasza, 37. Część luuzyczn‘ 
wykona o rk itstra  kapelm istrza CzyiowBtlegc,

Unlweraytet ludowy Im. A. Mickiewicza.
,W  Muzeum teotmtczno-przemysłoweiL )

W  sobotę Dr Józef Zanietowski „Anatomia i fizjolo­
gia człowieka1- (od b do 6 po p o ł),

W  ponieiziałez: Dr Józef Z anirtow iki Anatomia i 
fizjologia złowieka** (od 7‘/i da 8 */, w iecz).

Powszechne wykład) uniwersyibckle.
(W K r a k o w i e  <w auli I  szkoły realnej przy ulioy Stu 

dcuckiej o godz. #.)
W  ponied-.iałek Tud, n u  Grnż -wski: „Rosja i  społe­

czeństwo rosyjskie na tle  obecaego przełomu**
Nr prowincyi. W B o c h n i  w sobotę i w  niedzielę: 

Prof Lys ard Ordyński: „Fryderyk Schiller, jako pisara 
dr»mutyoŁuy ; w sali kasynowej o godz *.

W  J a ś l e  w niedzielę Prof. Al Truszkowski; .O bro­
na Częstochowy w r. 1 6 '5“ ; w sali .Sokoła ' o f  6.

W  O ś w i ę c i m i u  w niedzielę: Prof. dr. W. Caei 
mak: „O T Kościuizce"; w sali h 'te ln  Herza o g 5

W  T a - n o w i e  P u f  d r Józef Flach „Polska w ll^ 
te rstu rze  niemieckiej**; w sali kasynowej o g, 6.

R eperłoar tea tru  miejskiego.
W  sobotę: „Betlaem poistie".
W  niedzielę po południa: „Betieem polskie**; -rieczór 

„Wieczór trzech króli*.
Z kalei-tarze. W t„botę 6 stycznia: TriecL Króli; w 

niedzielę 7 stycznia: Jo lu  na i I  no ana; w poniedziałek 
8 nyczaia : Seweryna op. i Maksyma

WtobA* tionct b stycznia o g uzmie 7 min. 40 ze 
ońód o goas. J  a .  51; dfagośł dnii godzin 8 m. 1J

Z krakowskiego obserwaieryem, D on 4 stycznia ter­
mometr doszedł od — I I S  do — 4'5C.; oarom eti wa 
hał aię

Dnia 5 stycznia o godzinie. 1 rano stan  aaro taetrj 
7«91 mm tenuometru — 11 8 C.; w iatr poł.-wschodni.

Praepowiodula dla Galicy i zacoodmaj na 5 stycznia: 
dołem m gła; pogoda, częściowe zaohmurzenie.

B .  O A u l-y K J e k fk  (a£k<^kkdiiiX 1
kapuje, sui^edaje i najmuje — fortepiany, pia 
niua, harmonie i p l a n o l e  — krajowe i zagra­
niczne — nowe i orzegrane — za crotówkę i 
spłaty — Dez zal rzki.

Wiaasnoici w ilm , literaciie i aniityczip.
— jutrzenka polska, czasopismo lllostrowane

dla dzieci i młodzieży, wychodsące we Lwowlę pod 
redakcją ot Tokarskiego, rozpoczęło trzeci rocznik 
powieścią Seweryny Dachińskiej p t. „Szkółka do­
mowa*-. Ubiegły rocznik tego sympatycznego pisem­
ka laplszł się tak debrse w literaturze dla młodo­
cianego wieko i wykazał tyle zablegliwoźcl I sta­
ranności w układzie, a świadomego celo kleronkn 
narodowo-patryotycauego i religijnego, że „Jotrzen- 
kę polską** zaliesyć należy do najlepszych polskich 
pisemek dla dzieci i go-ąco polecić rodslnom pol­
skim. „Jutrzenka polska** wychodzi co drogą sodo- 
tę, a prenamerata półroczna wynosi 6 kor.

—  Kalendarz drukarni Wł L. Anczyca Doro­
cznym zwycaajjm drnkarnla Anczyca i Ski wypu­
ściła w tym roko dla awych odbiorców kalendarz 
wysoce artystyczny, odbity złotym drnkiem na cie­
mno-zielonym papierze. Tytnłową kartę kalendarza 
zdobi barwaa reprodnkeya koloruwa znanego obra­
za Piotra Stachlewicza „Szkółka wiejska około ka­
mienia Kościuszki**. Artystyczne odbicie tego obraz­
ka w drako trójnarwnym jest popisowym produktem 
renom ow anej drakami.

— Nowe ks lą ik ł :
Henryk I b s e n  Wykłady Wilhelma F e l ć m a -  

n a wygłoszone na kursach wakacyjnych w Zako 
panem w lecie 1905 rokn. W arszaea. Nakład >m 
księgarni E. Wende i Ska. 1906.

Jan  S t e n ;  Szkice krytyczne. Lwów, 1906 Na­
kładem księgarni Narodowej.

Henryk S i e n k i e w i c z -  Pisma nlotne (1869 
do >873). Ton* 77. (Doaatek bezpłatny do .Tygo­
dnika Ilustrowanego**). Warszawa, 1905. Gebeth­
ner i Wolff

G. L D u p r z "  Kłamstwo. Stndynm psycho- 
socyoioglczne. Przetłómaczyi Jan Lorentowicz. W ar­
szawa, 1905 Nakład Gebethnera i Wolffa.

W ll Blaze O d g e r a :  Angielski samorząd miej­
scowy. Przełożył W. Sznkiewicz. Warszawa, 190S. 
(.Bioi dzieł wyborowyC* 3ft3> 25 koP-

M. C z e r n y :  Odłogiem Pdwieśf Tomów 2 (Bi­
blioteka dzieł wyborowych 4 0 5 —6), Wara.«*wi 
1905 50 kop

Selma L a  g e r i  S f Gbsta Berling Ze e~« dt- 
kiego przełożyła Józefa Klemenslewlczowa. '.'omńir 
2. (Biblioteka dzieł wyborowych 406— 407). 50 
kop.

Dział ekonomiczny.
x  Wstrzymanie ruchu tow arowego do Rosyl.

Koiej Północna ogłasza: Z powodu trwającego na­
gromadzenia towarów przed stacyą i na samej 
stacyi G ra n ic a , oraz z powoda spoczynku służby 
towarowej na tej stacyi, p o d c z a s  l o s y j s K i c h  
ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a ,  wstrzymuje eię 
do 8 d n i  włącznie przyjmowanie towarów dla 
stacyi G r a n i c a  na kolei warszawsko-wiedeńskiej 
i dalej.

K UFRY —  TO R BY —  HEC ESSERY
PŁASZCZE GUROWZ -  ARAS3LE 1D Z 1S Z J W 4RA.R0WIS 

LOTl L S'ASFI.



Nr 4. N O W A  R E F O R M A .

Budapeszt, 4 «ty^znła F iiso ica  na —.—
do — , (Sieniom na kwiecień 19m6 17 30 do 1 789'; 
i)  to na październik —•— do —• —, *vto na kwiecień 
1603 38 88 do 16 90; owier na październik — do
 ; ow '?i tis V'vleoień 1906 14-16 do 14-18, knknry
dza na sierpień —'— do — , kukurydza na wrzesień
14 48 do 14 48 coknr/dza oa maj l «i6 18 68 do 13 70; 
rz ipak  c “ tierplee Ł7 60 d- 97 go 

Oferty doit., chęi kopna dobra, czposobleme lopzze,— 
mróz.

Kronika lwowska.
L w ó w , 5 stycznia. 

Zaburzenia w fabryce w Winnikach Śledztwo 
w sprawie milwersacyj w fabryce tytonia w "Win­
nikach przybiera coraz większe rozmiary, coraz też 
więcej osób zostaje aresztowanych pod zarzntem 
współudziału w malwersacjach. Taż przed świętami 
aresztowano dozorców Bukowskiego i Cimarę, we 
środę zaś dozorców Pocznę, Wilczyńskiego i Ma 
jewsklego; Majewskiego 1 Peczkę odstawiono do 
więzienia w Winnikach — Wilczyńskiego aaś pod 
eskorta żandarmów do wiezienia śiedosego we Lwo 
wie.

Od rozpoczęcia śledztwa panowało w.ród robot 
ników silne naprężenie; aresztowania onegdajsze, 
zwłaszcza aas Malewskiego, który jest bardzo po­
pularny wśród robotników, spowodowało wybuch. 
O godzinie 7 rano robotnicy stawili się, jak zwy­
kle, we fabryce; zamiast jednak rozpocząć pracę, 
zebrali się na dziedzińca, i , wśród okrzyków, rzu­
cili się następnie do drzwi biura sędziego śledcze 
go, p. Frankego, żądając wypuszczenia, na wolność 
Majewskiego, a natomiast aresztowania asystenta 
Czei wińsklego U Cierwióskiego, podczas przepro 
wadionej n niego rewizyl, znaleziono zapas tytonia, 
wobec tłómarzenla się jednak, że jest to jego pry­
watna własność, tak zw. „deputat44, ]akl wszyscy 
fnnkcyonarjnsi.e otrzymają, pozostawiono go na 
wolnej stopie. — Gdy awantnry przrblerały coraz 
większe rozmiary, dyrekcya zażądała od starostwa 
pomocy żandarmeryi. Otoło godziny 10 przybyli 
żandarmi, ale dopiero zapewnienia aarządn, dane 
delegatom robotników, że poczyni kr. ki, aby zadość 
ncaynić żądaniom robotników, wpły ęły na uspoko­
jenie tła no O godzinie 11 opnscbi robotnicy fa­
brykę, s o l  stawili się wszyscy do pracy. Prze­
rwa półdnlowa w pracy spowodow sła, że w oddziale 
papierosów musiaio robotników uwolnić jnż o go 
dalnłe 4 z powoda braku zapasów

Zarząd poezynlł starania, celem pozoatawlenfa 
Majewskiego, na woinej stopie w uwzględnienia 
jego s.ogonków Mianowicie jest on ojcem 5 ds >ci 
a żona leży obecnie chora w szpitalu lwowskim. 
Ponadto jest przy Majawskim jego matka staruszka 
Wieczorem zasnapendowano aaystenta Czerwińskie- 
go Robotnicy wczoraj sachowywail się spokojnie, 
ale grożą strejkiem w razie nieotrzymania odpo­
wiedzi do piątku co do wypuszczenia aresztowi, 
nych lab zaopatrzenia leh rodz<n. Strejk zapowie 
dziano na wtorek.

N.esależnle od sprawy kradzieży tytonia 1 tntek 
w Winnikach przeprowadziła dyrekcya skarbu we 
Lwowie rewizje n trzech żydów, podej manych o 
niedozwolony wyrób 1 ipraeinż gotowych papiero­
sów Rewlsya dała reiuitat dodatni, gdrż znalezio­
no n owych trzech żydów prieszło 5 000 gotowych 
papierosów. Stwierdzono przj tern, że papierosy te, 
prieznaeioae dU kelnerów kawiarnianych, robione 
są z lichych tntek 1 z lichego tytonia, tak, że do­
chód owych pokątnych fabrykantów, względnie roz- 
ip rie - l^ ^ c te  j e -ieiaerów, moe.*l być 9w5zo zna- 
csny.

Wiadumości z Królestwa.
ÓKorssp „N Reformy-).

W u t z g w f c ,  4 stycznia.
(S*r is tna  katastrofa koleicwa pod Ssydłowcsm. — Na 
pad na składy nafty. -  W yroki śmierci. — Powiększe­
nie ź jłda . -  Prześladowali!" prasy — Rur.h pol»»l w 
„m inach — Bomba w .Radomir — Z Loosi. — Powrńt 

do pracy).

Jeszcze i wczoraj złudna okazała się na­
dzieja uruchomienia pociągów wieczornych i 
nocnych na kolei wiedeńskiej, skutkiem czego 
i knmunikacya pocztowa dalej pozostaje nie­
dostateczną. a przesyłki nie dochodzą Tak sa ­
mo jest i na innych liniach.

W  nocy nadeszły depesze o nowych u ypad- 
kach i przeszkodach rnchn, m ędzy innemi c 
wysączeniu dynamitem w powietrze mostu koło 
Szydłowca (gnbernia radomska, powiat koński. 
P-zyp. Red.), skutkiem czego pociąg, idący z 
Gr-.nicy prz-’z Iwangród do W arszawy uległ 
straszliwej katastrofie, wpadłszy z całym roz­
pędem przez wyrwę mostową do rzeki. Loko­
motywa z tenderem i brankardem potrzaskane 
w kawałki, dwa wagony połamane, palacz I ha 
mowniczy zabici, maszynista i pomocnik cięż­
ko, konduktor, palacz wagonowy, czterej pasa­
żerowie i jeden żołnierz lekko ranni. Zamachy 
inne na pociągi, jak  pod Jedlnią, w Ząbkowi 
cach. na stacyi Jastrząb , gdzie 80 z b r o j ­
n y c h  d o k o n a ł o  n a p a d u  i r o z b o j u  n a  
s t a c y i ,  wreszcie inne drobniejsze wstręty, po 
tw ierdzaią wyrażone wczoraj przeze mnie oba 
wy co do złudnych nadziei przywrócenia nor 

~ mslnege rnchn kolejowego
W związku z tern stoi wczorajszy z a m a c h  

robotników Towarzystwa naftowego „Kanka?44 
Robotnicy, zebrawszy się w Targówku pod 
W a rs z a w ą  przy rezerwoarach z ncUą i smara
mi, wypuścili z cystern na linii kolejowej 560 
pudów smarów maszynowych, zagroziwszy 
przedtem śmiercią zarządzane emn składami p 
G rintergowi, gdyby odważył s>ę przeszkodzić 
ich zamiarowi.

Z tern wszygtkiem łącza się jeszcze n a p a ­
d y  i s t r z e l a n i *  na robo#nikow Inb nrzę 
dmków r łam ittrejków“, jak  wczoraj na Pradze 
na Adolfa łfał.igfowskiego, którego tunwyśle- 
dzeni rpraw cy kilka wystrzałami z rewolwerów 

-£j(ożyil trupem na miejscu z zemsty za wyzna 
czanie maszynistów na pociągi w czasie strej- 
gu. Podobnego zamacha dokonano też wczoraj 
nff pracowniKa kolejowego Latoszka przy nlicy 
Miedzianej. Kilkanaście strzałów na szczęście 
nie dosięgło g» -Tak się dowiaduję, Jłngą ma 
być lista podobnie proskrvbowanych.

Pociągom kolejowym towarzyszy konwój kil­
kunasto sałdatów, rozlokowanych tak, że dwóch 
żołnierzy siada na parow.ee, trzech w oddziale 
bagażowym na brankardzie, czterech w pierw­
szym a kilka w ostatnim wagonie. Z drugiej 
strony dla podtrzymania stanu wojennego i wier­
ność* wojska, przybyła rządowi pomoc w „naj­
wyżej44 zatwierdzonem rozporządzenia ministra 
woiny, Redygera, o wynagrodzeniach dla 
wojsk, używanych do „ p r z y w r ó c e n i a  po ­
r z ą d k u - . Wynoszą one na dobę: dla g e n e ­

r a ł ó w  (!) po 3 rb., dla oficerów sztabowych 
po 2 rb., dla innych oficerów po 1 rb. 50 kop., 
podoficerów 30 kop., żołnierzom 15 kop. wraz 
z powiększeniem im poreyi mięsa o iedaę czwać 
tą  fnnta, ka°zy do 16 zołotai, herbaty do 0'78 
zol ot ni i cukru po 2 34 zołotni na dzień dla 
każdego żołnierza, zaś określenie czaan trw ania 
tych dodatków pozostawiono do uznania gen.- 
gnbernatorom.

Nie zapomniano też o p o l i c j a n t a c h .  — 
Z funduszu kontroli służących, wynoszącego 
300.U00 rb. a p rzeznaczonego na cele f i l a n ­
t r o p i j n e  dla słnżących, postanowiono z a b r a ć  
sumę 21.600 rb z kapitału i wydać 216 rewi­
rowym w nagrodach po 100 rb. za gotowość 
służbową w męczącem i niebezp,ecznem zaję 
ciu.

Z drugiej strony rozpoczął się prześladowczy 
ucisk „wolnej44 prasy, bu czemu gwałci się naj­
wyższy ukaz imienny do senatu o prawach pra­
sowych.

Wydawnictwo „Gazety Domowej “ wraz z 
drogim jej numerem wczoraj z a w i e s z o n o  
a tak  dziś wyszedł biedny „Poranny44 jako do 
datek do pisma „aport4* pod tym samym ty tu ­
łem. Zawieszono wczoraj również wyda*yn:rtwo 
pisma „Ogniwo44 (9 z rzędu).

F ilia Banku p óstwa, oblęgana ciągłe, za­
przestała jaż od trzech dni wymiany papierów 
na złoto

We wsiach w P ł o c k i e m ,  gdzie wójtowie 
i pisarze kategorycznie o d m ó w i l i  prowadze­
nia biuro jyości i korbspondencyi z władzą po 
rosyjsku, o p i e c z ę t o w a n o  z a r z ą d y  g mi n  
n e ,  a czynności ich wstrzymano, podatL: zaś 
egzekwuje się za pośrednictwem oddz’ałów woj­
skowych. Ale czy dłago tak  da się rządzić kra 
jem?

We wsi D o b i e c  w Radomskiem, w P r z y  
s u s z e ,  w B o r k o w i c a c h ,  w C h l e w i ­
s k a c h  zbrojne tłumy włościan zburzyły urzę­
dy gminne, sklepy monopolowe, karcelarye le 
śnictwa, przyczem rozbrojony strażników ziem­
skich.

W  Radomiu wczoraj rzucono bombę na ż a n
d a r  mó w.  Wybuch nie zranił nikogo. Podobne 
wrzenie wszędzie. W Łodzi strejk  trw a dalej. 
Stoi 511 fabryk, strejknie 69 631 rolotników, 
a więc armia cała. Jedyn*e zniesienie stann 
wojennego i wybory do „Damy44 uspokoić mogą 
kraj

W  mieście dziś r u c h  z w y k ł y ,  choć fa­
bryki jeszcze nie wszystkie przj s tąp ił; do 
pracy.

W  ostatniej chwili przysłano mi odezwę cen 
tralnego komitetu Polskiej P arty i Socjalistycz­
nej z wezwaniem towarzyszy do przystąpienia 
do pracy, a do pogotowia bojowego „na jotre 
do k r w a w e j  w a l k i  o n i e p o d l e g ł o ś ć  
(t. zn. na przyszłość. Przyp. re.1). Na razie za­
tem w r a c a j ą  t o w a r z y s z e  d o  p r a c y .

G rot.

(Teiegcamy „N. Refopmy“ z 5 stycznia.) 

Zniszczenie stacyi kelejowej.
Warszawa. Stacya kolei K n n ó w  w gnber- 

nii radomskiej z o s t a ł a  z n i s z c z o n a  p r z e z  
t ł u m  u z b r o j o n y .

Zamach na policmajstra.
P e te ^ b u rg  (Teł. Ag. p e t)  W centrum mia­

sta  w Radomin rzucono wczoraj bombę na po 
llcmajstra który szedł w towarzystwie żony. 
Oboje odnieśli liczne zranienia Żona poiictiiaj 
s tra  wkrotoe umarła. Naato kilka przechodniów 
odniosło rany.

Rewolucya w Rosyi.
„Rząd poboczny44 w Petersburgu, o którego 

istnienia donoszą dzisiejsze depesze, zmnsza, 
jak się zdaje, rząd nominalny do coraz gwał­
towniejszego terorn wob-c ruchu rewolncyjne- 
go. Ab7 sGnm ć taktykę strejkow ą ki lejarzy, 
rząd nie ogranicza się jnż do środków takich, 
jak odmawianie płacy, wydalanie ze służby, lab 
kary w:ęzienne, lecz z dziką srogością stosuje 
prawo wojenne i dziesiątkami morduje opor­
nych. r Beil Localanzeiger44 otrzymał wczoraj 
następującą depeszę z Moskwy; „Na ministe- 
ryalne zarządzenie zożtali wydaleni wszyscy 
urzędnicy kolejowi, którzy w myśl n tazu  z 15 
grndLia podpadają pod śledztwo sądowe, oraz 
ci, którzy do 1 stycznia nie poJjęli słnżhy. In- 
Di irnszą się zobowiązać, że nie bedą należeć 
do żadnych związków, ani nie będą urządzać 
żadnych zgromadzeń w obrębie lokalności kole­
jowych Za czas strejkn  pensye nie zostaną wy­
płacone. Dworce kolejowe są ai'nie wojskiem 
obstawione. Na sticy i Gołowin przyszło pono­
wnie do starcia między kolejarzami i wojskiem. 
Robotnicy został’ z wielkiem1 stratam i odpai ci 
Wieln urzędników aresztowano. Z uwięzionych 
39 z o s t a ł o  B k a z a n y c h  p r a e z  s ą d  d o ­
r a ź n y  i r o z s t r z e l a n y c h 44. O liczniejszych 
jeszcze egzekneyacb donosi także je Ina z depesz 
dzisiejszych Być może, że tą  srogością rząd 
n a  r a z i e  3tłomi ruch rewolucyjny wśród ko­
lejarzy, lecz bezwątpienia przygotuje tem ty l­
ko grunt dla przyszłych ogólniejszych i gro­
źniejszych zapewne wynnehów 

Urzędowym i półorzędowym zapewnieniom, 
że główna siła rnchn rewolucyjnego jest jnż 
złamana — zadają kłam w eści oadchoazące co­
dziennie f  rozmaityću mmst ro yjskich. Nawet 
w Moskwie, skąd generał-gubernator Dubassow 
roz-yła pełne dzikiego tryumfu biuletyny zwy­
cięskie, jeszcze onegdaj toczyła się zacięta wal­
ka między wojskiem a siloym hufcem rewolu­
cjonistów, który usiłował uwolnić więźniów po­
litycznych z więzmń na przedmieściu Snzew- 
skiem. Z Petersburga donoszą do pism londyń­
skich, że w rzeczywistości kola rząduwe wcale 
nie są tak  bardzo zadowolone z zachowania się 
wojska, jak  to oficjalnie przedstawiają. Prze­
ciwnie, zajścia w Moskwie i Petersburgu, pod­
czas których wieln żołnierzy, a naw et całe od­
działy uwięziono za odmówienie posłnszeńsiwa, 
dały poznać, że w stanowczej chwili nie mo­
żna liczyć na wierność żiłnierzy. Daiej nad- 
cnodzi wiadomość, że w Czeiiabmsku 10.000 
r e z e r w i s t ó w ,  puwracających z W ł a d y -  
w o s t  o k a, połączyło się z rewolncyonistami, 
uwolniło aresztowanych ag itatoróy  i spaliło 
koszary, dworzec kolejowy i inue bndyr ki rzą­
dowe. Garnizon połączył się z nimi Wobec ta ­
kich wypad&ów i objawów teroiyzm rządn u- 
wazać można chyba tylko za tak tykę r o z ­
p a c z y .

W  O d e s i e  szerzy się znów t e i  o r  a n a r ­
c h i s t y c z n y .  Do kdku kaw iarń i magazy­
nów rzucono tam z n o w  b o m b y ,  od których 
zginęło Kilkanaście osób. Takie zamachy m cho­
wi rewolucyjnemu tylko zaszkodzić mogą.

W kolach żydowskich wielkie niezadowolenie 
wywołało rzekomo oświadczenie Witiego, że 

z u p e ł n e j  e m a n c y p a c y i  ż y d ó w  n a  
r a z i e  n i e  m a  m o w y .

Wogóla sy tu ac ja  jest, jak  była, Dardzo p o ­
w a ż n a ,  możliwą zaś jes t rzeczą, że jnż naj­
bliższe dni przyniosą nam nowe wybuchy.

(Telcgr. „N. R»tormy“ z 5 stycznia.)
Rzą4 poboczny.

Petersburg. Obok rządu W ittcgo istnieje 
r a a d  p o b o c z n y ,  który spraw ują Pobiedo 
noscew, Trepów, Igna^ew, Sztyrmer i inni. — 
Akimow został ministrem sprawiedliwości zu 
pełnie b e z  w i e d z y  W i t t e g o ,  który o mia­
nowania dowiedział się dopiero z ogłoszenia w 
dzienniku urzędowym.

Rozstrój w gabinecie
Berlin. Z Petersburga donoszą: Nie ma wąt­

pliwości , że rnięnzy p o s z c z e g ó l n y m i  m i ­
n i s t r a m i  p a n n j e  n i e z g o d a .  M inister o- 
światy Tołstoj podał się do dymlsyl. Stanowi­
sko m inistra handln T y m i r a z j e w a  j e s t  z a ­
c h w i a n e  wskutek silnego antagonizmu z w 
ks. Aleksandrem Michajłowiczem.

Wybory do ,.Dumy“.
Bsrlln. Z M o s k w y  donoszą: Mimo stann 

woiennego wstępne prace celem w y b o r ó w  d o  
„ D u m y 44 jnż się rozpoczęły. Między członkami 
komisyj wyborczych znajdnje się wieln Konser­
watystów i reakcjonistów.

Nowy kongres ziemstw.
Berlin. Z M o s k w y  donoszą Jeszcze w sty­

cznia zbierze się tn  kongres ziemstw w celu 
obrad nad sprawą agrarną.

Ofiarność c ira .
Petersburg. Pet. Agencya teł. donosi: Car roz­

kazał dać generał-gnbernatorowi Mu^kwy 100 
tysięcy rnbłi do dyspozycji, celem rozdzielenia 
między cierpiącą z powoan ostatnich rozruchów 
niedostatek lndnośĆ.

Mordowanie Kolejarzy.
Wiedeń. „N. F r. P resse44 donosi z K i j o w a :  

W pobliskiej stacyi Koeareyna kolejarze zgro­
madzili się , celem narad, jakie zająć stanowi 
sko wobec powszechnego bezrobocia kolejowe­
go Komendant załogi generał Wy ryskie zgro­
madził wojskd i z zasaizk i kazał strzelać do 
kolejarzy. Żołnierze dali kilka salw; 12 koleją 
rzy zabitych, 30  rannych. W krótce okazało się, 
że W yryskin wydał te zarządzenia z powodu 
ataku n a g ł e g o  o b ł ę d u ,  bo tego samego 
dnia groził śmiercią członkom swojej rodziny 
Generała odstawiono do szpitala dla obłąka­
nych w Kijowie

Berlin. Podług doniesień oficjalnych na szla­
ka kolei k a z a ń  s k i e j  rozstrzelane na mocy 
wyroku sądu wojennego 6 4  kolejarzy.

Gadzinowa robsta.
Berlin. „Vbssische Z eitrng44 zamieszcza na- 

stępojący telegram z P etersburga: W demokra­
tycznych kołach twierdzą, że ruch rewolucyjny 
w Rosyi jest z ł a m a n y .  Nawet powstania na 
kresach Rosyi byłyby jnż dla rnchn tego bez 
pożytku. Mimo to, liczą tam jeszcze na połą­
czone siły P o l a k ó w  i L i t w i n ó w  i przy­
puszczają, że jakkolwiek w Polsce i Litwie 
stoi 800f>0(> wojska rosyjskiego, r z ą d  p o ­
w s t a n i a  p o l s k o - l i t e w s k i e g o  n i e  b ę ­
d z i e  m ó g ł  s t ł u m i ć .  Kierownicy rnciin ro­
syjskiego zastosują dalszą swoją taktykę do 
wynika tego powstania. Duma państwowa n i e  
z b i e r z e  s i ę .  Życie polityczne w Rosyi cho­
wa się dziś tak  samo pod powierzchnię, jak 
za czasów Plehwego (Cała ta  wiadomość spra 
wia wrażenie p r u s k i e j  r o b o t y  g a d z i n o  
w ej .  W  Polsce o powstania n ik t nie myśli. 
Jak i cel m ają te kłamliwe wieści, trndno na 
razie dociec. Przyp. R<H.)

Sąd wojenny.
Petersburg (Tok Ag pet.) W m inisterstwie 

m arynarki otworzono 3 k o m : s y e  ś l e d c z e .  
Pierwsza zbadać ma okoliczności, towarzyszące 
bitwie pod C z n s z i m ą, draga sprawę podda­
nia się czterech pancerników pod dowództwem 
Nebogatowa. Oskarżeni są opróca Nebogatowa, 
kapitanowie: Grigorjew, Lefekin i Smirnow — 
Trzecia poddanie aię torpedowca „Bodowej44.

Przyszły metropulita mohylewski.
Petereburg. (P. B. T K )  „Mołwa44 zaprzecza 

wiadomości A gencji petersbursk iej, jakoby na 
stanowisko metropolity mohylenskiego miał być 
mianowany arcybiskup Sy n*on .  Dziennik ten 
dowiaduje się , że stanowisko to zajmie nieba­
wem biskup wileński br. R o o p.

Sobota 6 Stycznia iśtG6.

i A B E S Ł A  3 T E .
(A rtyku ły  w  ty m  dzia le  n ie  p o ch o d zą  od 

redakcyi).

Swiełne wyniki lecznicze,

TM.

Teiafincm i iBiifralion 
wiadomości „N. Reformy

z dnia 5  stycznia.
Wiedeń. Przybył tn namiestnik: Andrzej hr. 

P o t o c k i  w towarzystwie radcy W acława Z a­
l e s k i e g o .

Wiedeń Międzynarodowa w y s t a w a  kn-  
c h a r s K a  została dzisiaj o tw artą przez prote­
ktorkę arcyks. Maryę Józefę

Petersburg. (Tek Ag. pet.) W najbliższym 
czasie rozpoczną się r o k o w a n i a  h a n d l o ­
w e ?  Anstro Węgrami.

Kolo polskie a reforma wyborcza.
Wiedeń. Z powodu rozpoczęcia rokowań mię­

dzy K o ł e m  p o i s k i e m  a rządem w sprawie 
r e f o r m y  w y b o r c z e j ,  prezes Koła polskie­
go hr. W D z i e d  n s z y  c k i  do wydawców 
„Polnischa Correspondenz44 nadesłał l i s t  o 
t w a r t y ,  w którym powedziano:

„W  obecnem stsdyam  sprawy, nie ma ani 
jednego członka Koła, któryby posiadał u p o ­
w a ż n i e n i e  w sprrw ie tak  ważnej, jak  re­
forma wyborcza, do poczynienia imieniem Koła 
jakichkolwiek z o b o w i ą z a ń  wobec rząda. 
Koło polskie dopiero wtedy będzie mogło prze­
słać rządów, oświadczenie decydująca, gdy po 
zwołaniu Rady państw a przeprowadzone będą 
obrady. W szystkie inne rokowania w W iedniu 
mają tylko ten cel, aby p r z y g o t o w a ć  ma-  
t e r y a ł  d o  o b r a d  i o s t a t e c z n e j  u c h w a  
ł y  K o ł a .  Koto przecież chyba tylko z t r n  
d n o ś c i ą  mogłoby ustąpić za stanowiska, ktć 
re jnż z góry określiłem w awej mowie, w Iz 
bie wygłoszonej, U s u n i ę c i e  k o r y j  ma zna­
czenie krokn c e n t r a l i s t y c z n e g o .  Polacy 
są przekonania, że przeprowadzenie zapowie­
dzianej reformy w*borczej, iest równoznacznem 
z e  z m i a n ą  k o n s t y t u c j i  i byłoby dopu­
szczalne zarówno w państwie, jak  i we wła­
snym k n jn  tylko pod warunkiem zupełnego 
uwzględu.enia s a m o d z i e l n o ś c i  krajów  ko­
ronnych, a to przy pomocy ordynacji wybor­
czej, któraby odstępowała od ogólnego szablonu 
europejskiego i przy daleko idącej a u t o n o ­
m i i  k r a j o w e j ,  prawodawczej i adm inistra­
cyjne)44.

Wiedeń Słychać, że w nowym projekcie o or­
dynacji wyborczej przeznacza rząd dla G alicji 
t jlko 8 8  liunaatow  poselskich.

Cborobt Piętaka.
Wiedeń. Ordynujący lekarz dr H o r n  wydał 

dzisiaj o godzinie 10 rano następnjącj b i n ! e- 
t y n  o slanio zdrowia m i n i s t r a  d r a  P i ę ­
t a k a :

„Objawy z a p a l e n i a  p r a w e g o  p ł u c a  u 
stępają Maty eksndat opłnenei. Po lewej stro­
nie na dole stan  kataralny. Noc przeszła spo­
kojnie. Napady kaszlu przerywały sen Akcya 
serca, stan  sił i przyjmowanie pokarmn zado­
walające44.

Dla przebiegu choroby m inistra, objawia ą 
koła polityczne bardzo żywe zainteresowanie.

T raktat cfowy z Serbią.
Wiedeń. Poseł serbski W u i c z  konferował 

dziś z ministrem Gołuchowakim w sprawie 
u n i i  c ł o w e j  miedzy Sarnią a Anstro Wę­
grami. Po konfe>encyi hr. Gołachowski przed 
stawił cesarzowi szprawozdanie zo stanu ro lo  
w at w tej sprawie.

Sprawa K o m s a .
B udrpeszt Starszy żagań K o v a c s  opisnje 

w dziennika „U jsag-4 wysronany na niego w De- 
breczynie napad i oświadcza, że w y i n u s z o  
n e g o n a n i m  p o d a n i a  o d y m i s y ę n i e  
p o d t r z y m u j e ,  lecz pozostawia rząiow i do 
woli, czy coce go dale4 aważać za starszego 
żnpana w D e b r e c z y r i e  lub też przenieść

najczystsza rodzi ma
mmmmmm.

Wypróbowana i zalecana na podstawy  
licznych orzeczeń lekarskich w ,

dnie,skazie moczanowej,
ch orobach  ź o łę d k a je l i t  i pęcherza . 

S w oisty , ś r o d e k  p rz e c  i w z g a  Cze.

Na'skfBdziewfi wszystkich aptekach i Mlach wdd nwieralnyilt
<" -- --1    ̂ ■ - ■ " ■ ■
Glowny skiad v Kranówie J. Wenzi, 

ssład wód mineralnych; Kunstanty 
Wiszniewski, aptekarz.

{ m

Oświadczam mniejsz* m, iż żadnych długów 
za syna mojego, Jan a  M jroz^wiczt, płacić nie 
mogq i nie będę. 302

Helena Morozewiczowa.

Loterya na przytulisko dla dzieci.
- " ‘ i ' ~

Główna w ygrana

w a rto ś c i 3 0 . 0 0 0  k o r.
flazem 3000  wygnanych.

Ciągnienie nieodw cła lnie jnż 27 stycznia 
1906 r.

Los kosztuje I korunę.
Dostać można w każdym kantorze wymiany, 

c. k. trafice i kolekturze loteryjnej.

Ces. i król. nadworny fotograf

» M e t i u L e r
otworzy!

zakład fotograficzny
przy ul. Szewskiej. 27, w Krakowie.

Zakład otw arty codziennie od godziny 9 raco 
do 6 wieczór. Zdjęcia wykonuje się codziennie 
bez względu na stan powietrza. 2 1 4

A dw bK at
D r  L u d w ik  R a t t l e r

o tw o r i j ł  kti,jOidąrve adwoks.cfcą
w Krakowis, orzy ulicy Groazkiej, L 69.

(251 I 3)

Dr Grzegorz Grzybowski
długoletni b. asystent c. k. szkoły poUżnyrh, 
ordynuje w chorobach kobiecych i położuictwie 

ulica Niecała 5  Nr telefonu 678

Nowe wyoutthy i zamachy.
Tsyanrog P a ra je  ta  Jawna rewolta Po o-

głoszenin stann wzmocnionej ochrany p r z y ­
s z ł o  d o  s t a r e . a .  Wśród robotników dajo s !ę 
obecnie zanważyć pewn i reakcja.

Bukareszt. W Mikołajowie robotnicy fabry 
czni dopn97xzali sie w ostatnich dniach wi e l o  
w y k r o c z e ń .  Gdy naczelnik policji zawezwał 
wojsko, robotnicy zastrzelili go.

Stłumianie rewolucyi.
Rostów n. Donem. Miasto od trzech dni po­

zostaje w s t a n i e  w o j e n n y m .  W centrum g(J inne stanowisko. Kovacs twierdzi pouo 
m iaria c*ynne były armaty. — P o w s ta ń c y j^ P n ie ,  że podczas napadu skradziono ma wszy- 
p o d d a l i  s i ę ,  o lia ry  w ludziach były wio gtko, co miał przy sobie, pieniądze, zegarek,

’ pierścionki, binokle, laskę a naw et rękawiczki
Petsrsburg. (pet. Ag teł.) Z Bachmat douo

szą, że stacya Debalcewo bez rozlewa krwi Watykan i FraRcya
została znown z a j ę t a  p r z e z  w o j s k o .  Re­
wolucjoniści zostali rozprószeni. Zabrano im 
wiele broni 16 skrzyń dynamitowych i 26
bomb. — Przywódca powstańców Dany został 
zabity.

praw dziw e  
jed y n ie

z n a r k a  
T r ó j k ą t n ą

Okrucieństwa kozaków.
Bukareszt. Nad granicą besarabską kozacy 

schwytali dwóch zbiegów żydow skica, orzy- 
mocuwali Ich do słupa I spalili żywcem

Pustepy rewolucyi
Petersburg. Z W i n d a w y  wyruszył pułk 

artyleryi do W i l d i n g e n ,  które od dwó^h jnż 
lygodni znajduje sie w r ę k a c h  r e w o l u c y o -  
n i s tó w .

Rzesryca. Propaganda rewolucyjna w tatej- 
szym ofcręen trw a dalej. Rewolucjoniści usu 
nęll władze wiejskie i zaorowadziii własny 
rząd. Przybyło wojsko z artyleryą. Oczekoją 
ogłoszenia staon wojennego,

Przywrócenie ruchu kolejowego
Petersburg. (Tel. Ag. te l)  Z R y g i  nadcho­

dzi wiadomość, że słnżba kolejowa na linii 
R y g a —O r e i  wróciła do pracy Rnch kolejo­
wy znown jest normalny.

Z kresów państwa.
Petersburg. B tum źr aj duje się w rękach 

rbwolucyonistów. Kaukaz I Lyberya odcięte są  
od reszty junslw a. Rząd nie ma nawet w i a ­
d o m o ś c i  z t y c h  c z ę ś c i  p a ń s t w a .

Paryż „Sióole44 donosi, żo papież wkrótce 
obsadzi oprożnione bisknpstwa francuskie, aby 
i nowi biskupi mogli wziąć udział w żebranin 
episkopatu, które się odbęaz.e w P a  r y ż a  pod 
przewodnictwem papieskiego delegata kardy­
nalskiego. Ping X starać się będzie, aby fran- 
cnscy katolicy postępowali odpowiednio dc u- 
chwał, jakie zapadną na tem żebranin.

Mowy ministrów angielskich
Londyn. Na z^romądz»niu w D e r  b y  chciał 

wczoraj przemawiać C h a m b e r l a i n ,  n i e  d a ­
n o  m n  j e d n a k ż e  m ó w i ć  Podsekretarz sta­
nn dla kolomj C h o r  c h i  I wygłosił w M a n ­
c h e s t e r z e  mowę, w której zapowiedział a u t o ­
n o m i ę  d l a  T r a n s v a a l u  M inister spr^>w 
zagranicznych G r e y  oświadczył, ie  polityka 
rząau obejmuje w s z y s t k i e  z o D o w i ą z a n i a  
r z ą d n  p o p r z e d n i e g o w o b e c  m o c a r s t w  
z a g r a n i c z n y c h

Okropna katastrofa.
Paryż Z Nowego Jorkn  donoszą, że miejsco­

wość Masaja w państwie Nikaragua, licząca 20 
tysięcy ludności, została p r a w i e  c a ł a  z n i  
s z c z o n a  p r z e z  t r z ę s i e n i e  z i e m i  i w  y- 
b o c b  w u l k a n u  S. D i e g o .  Kilka tysięcy o- 
8 Ób zabitych. Wiele osób straciło życie przez 
zasypanie lawą.

KANCELARYĘ i
otworzył w Krakowie przy nin

D r .  H .  ^
----------------------------

Dobrym środkiem p zeciw xasziowi 4.1 fy-
róp wapienno żelazowy Herbsbnego, aoany ondawna, 
przez lekarzy zbadany i pole auy, Ustnierza kaszel, 
nsnwa flegmę i działa podniecająco na apetyt i tra ­
wienie. Zawierając żelazo i rozpuszczalne sole fo­
sforanu wapno, jest on nadto bardzo przydatny do 
tworzeuU kię feoici i dzieciofti można go dawać 
śmiało. 153

Oapowiefliialny reaimrar I wydawca. 
M J.C tfakC S rf ,HCCsiy» «s * «- <.

Dobry środek domowy. Wśród środków domo­
wych, nżywanjch do "śmierzającego nacierani zaj­
muje L i n i n a u t  C a p a i c i  c o n p ,  przyrządzone 
w laboratoryum aptei l F Ad. R i c h t e r a  w P ra ­
dze nie zaprzeczenie pierwsze miejsce. Cena jego 
jest niska: 80 h, 1 4 0  K i 2 K za batsikę, kiórą 
rozpoznać można po czerwonej kotwicy. 135

KMfta tstegraficzss,
“ !s6»* 6 stycznia.
Jdkoję an«u/wcid«go śslKMi jnwMjtwwęct 677 — 

tkr.ye wegi wil kakfaćn fcrróysor:-®;/': 787 — Aacrt 
*ng obank" 918-7'. Aiteye UałoBiftaokn fi«3 —, A kcji 
Landisrhjuiko 441’tO. Aknys 1 ^akT(*vei.aa 6eV— Akej? 
BodencredU J0ó8 — Akoye Oeąic/jzldegc E*n*a feipośs 

0/ 9 '—. Aktiyt kolsi >óx»wc eh "66 —. Akv f t  
solr* yc'6.1iilcwtj U l - —. koici Bibo*h»i *48 — •
kkr>7e k"le’ jólnocnsj &7(t (579 ) Łfcoyt kc.ei ezzraiow'®- 
okiej M l 60 ikoyfi AiT.u j 630-60, Ai< j  » Rlme 
6S6-I0 A kry l >'T»ckl»g i Tow sieyriw a żeiaznpgt 9^82 — 
kkoyo Fabryki orori 582 —. Akoyc Atsreokla sysonłovr 
35c — i.h<w« O zlioj.ikiego K arjaok  ego Tewam j***’* 
■•"lio sog 6 7 7 * O h H v » c * ę g i" n ;k i«  Ind.eanK *-/)*! 
96 80. R enta majowa 100— k ta i .  koronowi mzssyaaki 
100 16 Konta koronowa węgieraka 96 66 68 1. Liii?
Cowai-zyskrra krrdytnwoijo i'"cnkieu. 9 <07. 4*/t Ust; 
'sani o Hlpotacinego 98 65. 4 '/»°/« L'»sy Bankc hlrrt"- 
oznogo -CO8 . 5 / ,  cIm j Bonka hiyct-soznsgo 11176 
i*l, L ist? Banka krajowego 98 81 4, .,ł  ', I» »*y ąn. t
Kiajowego 101 6 V 6- , kom utalne oblSgaoy- K erke k i­
jowego — —. i ti> galicyjskie obligacje p rogm eofir ' 
9fi-8ft 4*/, galicyjska poiye*** Crzjowa i 1883 r. r 9 3 . 
*6/, PośyoBka biImIz Lw n*a 18 — L sy laieokię 1^8 .
Marki i 17 69 Robie 3- 0  76

Cok.er spokojny ls-66 —18 75 (19 95 SO-ir). Spirytus 
niezmieniony tł6 tO -36 6 i. Nafta niezmieniona.

Ubp>,gubienie: Po puczątkowem osłabienia ś» ta lillj ba- 
dapcnzteńikie knpna.
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Najlepsze francuskie 
bibułki do paoierosuw 1 3

W SZĘDZIE DO NABYCI S

G H I F F O  N M
W SZIJD Zir DG NABYCU

a
franc!

W SZLDZIE DO NABYCIA.

Najlepsze 
tutki do papieroi

o o o ooooo O O O O O
o

R .  O i t m a r ,  K r a k ó w
R yn ek  13 — poleca:

Lampy do nażcy, tpirytuBU oliw y i prądu eleKtry-
uznego,

C  Palniki ze  niatLą do sp irytusu sam e się  rozśw ie-
©  oaj^oe (system najpewniejszy).

Pieca u altom a bez rur i kom ina. K uchnie naftow e  
^  i tp irym sow e.
O  Naftę nieeŁsploduJąoą, salonow a. W abonamencie (na 
Q  kupony) ak zwykle taniej.
§  “W ysy łk i n a fty  n a  prow m cyę w beczkach balonach usku­

teczniam do każdej stacyi kolejowej we wtorki i piątki.O
o  o o
GO S B ® *

r?T  Ceny tan^e!
f  GOC i 'OQQQOGO

■m 90 18 0

Słowno o nowym wynalazku
ważnym dla palących papierosy.

Zaitokowanie w iedz/ w iysin  n-akt/cznem  wyda/o jn i  niejednokrotnie idnm iew ające 
reaa ita ty  trtyniosło i iele pużyUu O g ó tey l

D iiś hygiena święci praw ie na 1 Jym krokn tryumfy. zroznmialem więc je it, to
i fa. rykacya t u t e k  d o  p a p ie r o s ó w    ryn  postępy w tym  kierankn. leoz nie wszędzie
i nie zaw ize « dodatnim rezultatem .

Moje wieloletnio próby, npodatawnione .{ tak ą  i  .achowem doświadczeniem, nwieńczone 
■osrały ostatn<emi czasy zdumiewającym «kutkllem L/dar. mi się howiem dojst drogą badać 
•uen.jcznycb do pr< pi ra to  znanego jn i  dziś "rwio wzzędzio — który nózi ns i we'

99 «esol.4 4

5000 KOBON NAGBODY
d i  a  n i e m a j ą c y c h  z a r o s t u  i  ł y s y c h .

Porosi brody i włosów j a  głowie istotnie w b dn.aeh wywołaje prawdziwie 
aoaskl „Bais-m Mos“ . Starzy i n  idz' mężczyźni i  Kobiety, śi w ają rlk  „Bal­
samu Moa-‘ do v ywoiama poi >itn brody, d*«! i  wioiów, j t s i  bo wiek dowiedzioną 
rzeczą, ie  „ B u ta n  Mos~ 'e si Jedynym arodk.em nowoczesnej wiedzy, który w prze- 
•ląga 8 da 14 dni przez działanie na  cebulki wlotów w ten sposót na  nie w płrw a, 
śe włosy zaraz taczynają  róść. Ręczy się, że środek ten  nie jaa t sakodliw-

Jeże li to n< j c t  p raw dą wyprawimy
~  5000 koron gotówkę

ająeemu, inśry aaieamt Maskażdemu ąołewąseuiu łysemu, mb rzadkie własy 
przez kześi tygodni używał btzSKuxeozn>i.

•kie
Uwaga Jeiteśm  „edyną firm ą która daje tego rodzaju poręi aenir Lekar- 

opiay 1 polecenia. Pr* )d naśladownictwaml ostrzega aię aailnle.
W  a-prawie prób z Pai sk in  ,Balsamem M i»- mogę Panom donieść, że z togo 

balsamu jestem  tanełn ie  zadowolony J a i  po ośmiu <Ł iacb pojawił się w j rośny
porost włosów, a cuociaż włosy były jasne 1 mlękie, były one przecież bard*, 
mocno. Po 3 tygodniach przybrała broda powoli pierwotną barw ę i dopiero w ten­
czas ujawniło się nadzwyczaj korzystne działanie Pańskiego haisam r Dziękując, 
łączę dla W P . wyrazy poważania Dr T rerg  Kopenhaga.

Ja , podpiaana mogę poieoić każdemu prawdziwy duńszl Balsam  Mj * jako 
niezawodny środek dc wywołania porostu nowycb włosów, rrz e z  długi czas wy­
padały mi włosy porządnie tak, śe pojawiłjr zię oałe miejaoa pozbawione włosow.
Gdy atoli używałam przez 8 tygodnie'B alsam u Moi, poczęły włosy róść ua nowo 
gęste i bujne M. C. Andersen, Ny Yeatergade 5, Kopennag*

Paoaka Balsamu Moi 5 ztr. Opakowania dyskr. Po otrzym aniu należytoścl lu t  za zaliczką. Piaa<! da iijw iękazepi w Iwieołe m t l l a a . j  baadla

Mos-Magasinet, Coyenhagen K 333 Danmark (Dania).
(Opłata k a rt koraap 10 h, a Jstów  98 h). •OS 1 9

Je ittc  w a t .  t  r m ic iv >  m ająca Aak wielce pożad-ną dfa palących papleresy wła- 
■uoM, że aby mnia nie poi mir.op e — *ą przech— «łkę — bioi-j *oJie za zaszczyt -powołać 
Mł n* n a s tę p n i/ ;-  , n . .  .^ -.an i w ostatnich cza -ic l

T Z N  A 5 I E :
W P . M r . f a r m .  W . B e łd o w s k i  w  K r a k o w ie .

Z  przyjemnością donoszę WPanu, ie  od czasu, jo ' ucywam Pansmej 
waty „ SA L V E iśO L u w cygarniczkach szklanych, nie do ię przykrych obja­
wów, które nu dokuczały skutkiem palenia tytoniu. —  Wobec tego upraszam  
c naaesianie mi za pobraniem pocztowem Kilo waty r S A L V E S O L u.

Z  w. p. Prof. T>r A m o n i  M a r s .
Lwów. dnia 2 maja 1903 r.

Zw-acając uwagę P. T. Ogółu na pow yłati uznanie, jakiem  za wymaUzek mój ae 
■trony tak  wiele poważnej 1 kom petentnej zaizozycTUj zostuem , czynię to głównie i je ­
dynie w interezii zdrowia P. T. palących papierosy i ty toń wogóle. 139 20 36

Dc w atj „M ftlT e> ol“  m ają znakomite i przyjemne zastosowanie cygarniczki szklane, 
bo w nich osadzi zię całi ilość m lk o ty z iy , a dym je s t nader łagodny i chłodny.

n r .  fa r m . W Ł . B E H D O W S H I.
Fabryka „NorlŁ“ W ł. Bełdowskleg-o w  Krakowie

poleca
1000 aztuk tutek cygaretotrroh „Noria" ze Sahresolem . . . koron 2 80 
1 pakiecik waty balvesol...............................................................  „ —‘60

H e j p b a b r t n g o  s y r » ó p

podfosforawo-wapienno-źelazowy.

(Bank przemyofGwy dla Gzecn i Morawti).
Główna siedziba w Pradze. Filie*. ¥1 Krakowie, Wiedniu, Bernie, Budzie- 

jowicacb, IglawieT Mor. Ostrawie. Pardubicach, Piiznie i Taborze.

Rok założenia 1668.

Wyjątkowa sposobnoić nabyci*

jti;tcryi literatury potslfi.
w 6 tomach 

P r o  P io tr a  C h m ie lo w s k i  ego.
Znakomity tez podręcznik literatn ry , polecony 
przez e. k, R aaa szkolną do zakupna dla bi­
bliotek szkolnych, daje kom pietnj obraz umy­
słowego tyc ia  naszego narodu aż po diień 
dzii.e  izy, ozdobienj portretami inakoontych 
plsarry podoblrnaml "ib pUma 1 niektórych 
pi^rwizych wydań dziel. L ite ra tu ra  ta  uzuana 
została prsei całt krytykę za d u d o  pierwszo­
rzędnej wartości. To toż A t  oowinno go bra­

knąć w żadnyw polskim domu.
Hlstorya literatury polskie] w b tr iraeb  (cena 

k sięganka  wynosi b iz  oprawy 18 t ł r , w op ra-.it
J7 złr.). W oeiu więkB»ego lazpow tzeohnieria 
obecnie znacznie zniżyliśmy etnę, a mianowicie: 
za dzieio bez oprany  6 50 złr., w  oprawie 
7 '50 złr. Zapas nil w elki, kto więc pragnie 
•korzystać so sposobności ns knplonie toj cen­
nej rzeczy, zeoucr pospieszyć % zamór len'em  
dc' Wydawnictwa „Wędrowca* , Lwów, plac Ma- 
ryacki L  4. IW  ® ®

ukończ., Polak, chlnh świadectwa, 
J  laO w w l dzielny i sumienny korrp., poszn- 
kaje  lekcyi lub guw ernorki w Galicyl 'n t  za 
grsnloą (Francya, Włachj,),, objąłby lekcyę 
w domu obyw za pokój z atnzym. w A rak j- 
wie Adraz W. B Siuwmikl, Uniwers Jagieł! 

380 9 8

Cukiernia
2 0  l a t  ia tn io ją c a , w z a c h o d n ie j  G L u cy i, 
w  w ie śc i*  o  2 5  00 0  ln a n o ś c i,  ła d n ie  
u rz ą d z o n a , z w ie lk ie m . z a ia n a m i j e s t  
z p o w o d u  s to a u n k ó w  fa m il i jn y  en  z a r a z  
d e  i | i r z - d a n l a  z a  1 5 .0 0 0  k o ro n . -— 
Z g ło s z e n ia  w  c u t i e r n :  p . I »ona ■ ią- 
tk o w iK ie g o  w K ra k o w ie , ul. F lo ry a lib k a , 

d la  D . D . 924 4 4 c
Z n a l i  o e u £ .»

Kapitał akcyjny . .
Fundusze rezerwowe

K 25.000.000 
K 9,000.000

Syróp ten piersiowy wprowadzony do handlu przed 36 laty, przez 
bardzo wielu lekarzy jak  najpochlebniej oceniony i polecony, roz­
puszcza flegmę i uspokaja kaszel. Z powoda zawartości środków
gorzkich pobudza apetyt i działa dodatnio na trawienie, a temsamem 

6. Żelazo, tak ważne do wytworzenia krwi, zawartepodnoś odżywianie, 
je s t w syropie tym w siania dającym się łatwo przyswoić, ponadto 
syrop ten z powodu zawartości rozpuszczalnych soli fosforowo-wa- 
plennych, działa bardzo korzystnie u słabowitych dzieci, szczególnie 
na tworzenie kości.
Cena Jawnej O a u k i Herbabnego cyronn wapienno - śeiar^w ego 2*50 k o r , ■ prze­

sy łk ą  pocztową 40 hal. w ięcej za opakowanie.
O s t r z e ż e n i * ' I Ostrzegamy P. T. Publiczność 
przed naśiadownictwami, które pojawiły się pod 
tąsam ą łub podobną n .zwą. Jednak tak co do 
swych składowych części, jakoteż co do skutków 
zupełnie się róznia od naszego, od 36 la t istnie­
jącego syropu podfosforawo-waplenno-źelazowego 
i  prosimy przeto zawsze żądać „Herbabnego wa- 
p enno-żelazowego syropu" i baczną na to zwrócić 

na każdej flaszce znajdował obok umieszczony
149 7 14
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uwagę, ażeby się 
I zaprotokółowany znak ochronny.

Wyłączny wyrób i główny skład:
Dr Hellmans, Apotheke „znr Barmiierzigkeit"

l

Wien, V III, Kauerstrasse 73--75.
N a sk ład z ie  wa w szystk ich  ap tek ach .

W Krakowie m., J .  Bartmsn»k> W RedyK, K. 'W ii in ie  łrski; we Lwewle: 
Jaz . Beiser Dr R. M ikolass, J , W ewiorskl; w Białej: C. Eisenberg, E. K eller; 
w Bo-szczewle: M Niemcze*.sKi ; w Brzeżan icb: D. N shlik i spadkob.; w Czer- 
■■"wcac. : Dr J. BarDer, G Gregor, A. Grabowi, z, F- Fńllenbanm & A. Pspp; 
w De-na W atrę : F  F rłtscb; w Drohobyczu: L  Dobrzynieckiego spadkobiercy E. 
o«4rir w G ródki: J . Hesche<et; w Gurshumora: L. H arth , w Horodence: M. '.a rie ; 
w Iz, Siu-. J . JU V  J . Rohm, J . W ysrstycKl; w laśle : J . Przyłęcki; w Kimco- 
lung: Mtlher; w kołomyi: a .  Śidorowicz, E. Stenzel, Br. Witum»w»ki; w Kopyc fvi.
c ach : M. Reder; w Krynicy: H. N iwibit; w Mielcu: A. Pawlikowszi; w Nlżsnkowicach : 
T K aliszew ski; w PoawoJoczyskach. D 6chneidra spadkobiercy; w Przemyślu: J. Ma 
«r wski- w Przemyślanaoh H. Fngiander; w Ra'owcach A. Decani, A. t UossigD^n; 
w tadogórzb 1 D Rubinowicz; w Sanoku : D. ToDias- w Samborze: I. Albksiewicza 
-Tadkubiercy, J . Lepiankiewicz; w Snlstyn.s : F. Niemczewgki w Suczawle: L. Bizchof, 
J . W eingartep w Stanisławowie: Dr A. Beil, J  Macn-y spadkobiercy; w Storożyńcu: 
N. F iebert; w S tryju: L, G artner, w Tarnopolu L. Fleiachmann, H. K anane, M. Krzy- 
żanowuki; w Tarnowie: J  Niesiołowski w U strzykach: J a i tn  bosi \ Wilamowi­

cach : F. Schneider: w Winnikach: K. Banm&n; w Żółkwi: A. Dadieci >paaknb.

AEł
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J  o d e t l a 4 4
je s t teras patentem obronioną nazwą di„ ezerok i daleko znanego, a ie. 

karzy i publiczności zarowno ulubionego

»  Lahusen a tranu wątrobianego
ł'»4 klem żelaza.

PńłjlupbJj ■. j,>8k&»«.oay ■ ■ ^ J tecz rli'sz \ tran wątroblany. Cp 
do emalcu ^kutecanoec 1 doDioci ... e ty  mu się plerwazfńitwo prr*ć 
w iielklem l Łuuemi przetworam i konknrm cyjnem i, tran  zastępnjącemi. 
Niezrównany cc do akntku przeciw  gruczołom, zołzom, angielskiej obo- 
roble, wysypce, gośćcowi, i eamatyzmowl. dolepllwośolom gardła I płuo, 
zaziębieniu, kaszlowi, dławloy. do wzmocnienia ełabowltyob I bladych 

^ dzl -ci D j wzmoonlei li po przebytych chorobach, influenzie, febrze, cho- 
-nk^ob dzierl I t  d,  i t- d ,  d o b r y  c r o d e k  d o m o w y  1 z a p o b lb g a -  
j p t ł j  u  i.zisłr ic jn i" tworzep krew, odrawlająo soki, podnleoająo 

JZ>ezczą k t i h  bodal"  Sił r  krótkim -za tle . Zużycie jegc 
wzsja, '  1 ■* kuku n a  zo r. V zim ie i  w  lecie można go aażj wać, gdy

zawize jes t do nabyci- św ia ty  j f i a t  4*60 i  7  ko : .D  — ,'edyny fabrykant: aptekar; j 
Ł a h n a e n  w  B r a m 1* Fuńinw aś eą  łjó jjd o w n lo tw  , kapować oatad t y l k o  pod -a z w ą D  
- iJw c e .ia  , Która mo ' &  . ;a.-N;wa6 r a  ViczŁchu k a i d s t r z j n k L  7* 11 16

Stan wkładek na książeczki wkładkowe z  końcem graónia 1905
K 4 7 ,3 0 6 .9 3 9 1 9 .

Filią W Krakowie, Bracka 1, oprocentowuje wkładki na książeczki 
wkładkowe po 4\, bez ograniczenia Kwoty, od dnia złożenia do dma 
podjęcia.

Filia w Krakowie kupuje i sprzedaje papiery wartościowe wszel­
kiego rodzaju i udziela na nie pożyczek od 100 K począwszy — pod 
najprzystępniejszeini warunkami. 9 H  1 8

0
0
0
0
0
0
0
0
0
0
0

za
najlepszą

jakość i trwałość.
160 « 10

0
e \
G
0
0

6
6
0
01
0

Przez wzgląd na wzmagająca Się zapotrzebowania naszego

słynnego obuwia amerykańskiego
„ H U M A R T I C 11

jterbata z wieżą
do nabycia 

w 129 miastach 
i miasteczkach 

w kraju.
Z miejscowości, 
gdzie jej niema, 

zgłaszać się 
wprost do firmy

SZ A R SK I 
i SYN

w KRAKOW IE.
Rok założeni? 1853. n s  96 o

Koncesyonowany Zakład 
{ S p r z e d a ż y  i  B  u p n a

I Ł  T F Ł F S 7 N I C K I E J
v  K n k o ^ ą  a lisa  l i 1 I- T j»<yt?e

(dom W gi Okonia). 161 5 *
Peleo*. Garmltar m a t  kryty  pluszem, Poroe- 
la ię  saską, darni* ary sobolowe, K antorek 1 
C e.prak  ■ F i l i  wiekii, Dywany perskie 1:7*/, 

k >i_pntne n n ą ó se n ia  Salonów. Sypialń 
J e ż e l i ,  Fortopiery, P lu ie a ,  M ecaty, O b r .ij  
Riżnteryę, Po-eolanę. Lampy, Kandelabry i 
ró*ne eprsęty pojedynese. Garderobę męską 

1 uamską.
Pswyżuf nrzramltty p-zyjmuje tlę w komla.

.£ANARHI
słrniM w świeofc śpiewaki
o ry g lna lń jjga tnnek  Seifert, 
i  prsectidnym relerem baso­
wym i diwoniącym, ■ g łę­
bokim roleree i gwisdem 
,d » r “, i  prieciągtTm , w od­

m iany obfitym śpiewem, poleoa po 8, 
10, 19. sam icik! po 8 Ł  n s  wystawy 

po lft, 18 i tO K i w -syłs aaiicrki ’ 
A  B 1 E U F Ś .  „ le lk i hodow*a kanar­
ków w Oltmuroi Nr 20 Istotnie rsetel- 
c a  obsłiga  — Każdy jes t sadowolony. 
Tysiąoe podsiękowań. 188 8 90

Z A S T Ę P S T W O
•ż* O gólnego Z w lęiku  (  n ę d n in ć w  

monarchii ansti ,-wej

„BEAWTEN -yEREW
Towariystwo iruj, fcuiecisi 1 tn lfti

P n ep row ad ia  nbe>pler>enlai życiowe po 
d/ug wsielkioh kombinacyj.

Wyrąbie p e ty e ik ł ■ .jk w s y a tn ie j ł ie  oj a
P. T . oficerów, nriędników  pańaiw ow j h, kra­
jowych 1 prywatnych aa i bes kondyktu; dla 
P. T. adwokatów, lekarzy, kupców, priemyałow- 
oów i t .  d. jak niemniej aajm uje się prtepro- 

wadceniem k o a * * r * j  i  d ó b r  
B e z  z a l i c z e k !

Zgloazenia pisemne inb ustne między godzi, 
s ą  8 s  ó  po połndnin 189 99 0

K rak ó w , D.eUownka 81.

Kto chce jechać n a j t a n i e j ,  n a j-  
s z y b o ie j  I n a j l e p i e j  d o

-lotnie prawdziwy mają r>ia>> uwooęou.  ̂ ł i ’ r>'  .  jKrakowló apteka pot
ot Krakowska apiekr K W™z lew.Megu aL Flory *ak : ptaka pod ^łotą Głową, Rynek gł 
aptekr K. la^ra. ni Krakowaka, . iteka Eug. Nołie UL : ■ odaka; w Jadł# aotakr

zdecydowaliśmy śią oddać z dniem dzi­
siejszym wyłączną sprzedaż takowego 
na Kraków j zachodnią Galicyę 

w ręce zaszczytnie znanych firm
h. Hocbstim A. Skórczewskl 1 Polakiewicz

skład kapeluszy magazyn nowości

« “ ■* j r  K r a  k o  v n  i e ,  F l o r i a ń s k a .
F S f  .• Hathaway S .ule A Harrington, Boston (Ameryka].

K anady
A m e r y k i

lub

parowcami pospieszrymi i pocztoirnnli, 
bez iadn> gc przesiadywania — to n ech 
napisze po k artę  okrętową, posyłając 
zadatek do

Gllimp Oiora polróiy
L C.

Antwerpia,

*

10, Van Leriusstraal (Belgia)
Je a t te n a jtak sza  i najlepsza

p rzep raw a. też ;  n



emu Panu

lawmlomMim
Pułwsie Zwierz. 24 3u3

ą na tej drodze serdeczne po- 
wanie za troskliwe i sumienne 

nie synka Bolusia i zupełne wy 
prowadzenie go z długotrwałej choroby 
wdzięczni rodzice Stanisław ow ie Kruplccy,

LeKcyj języka angielskiego
1 n ie m te o jR a g j  ikonw ersacya i gram atyk*! 

udziela młoda _oba. Ceny przystępne. 
Czysta 5, pa rte r na  lewo. 295 1

Wielki lokal
narożny frontowy, parterowy, składający się 
ze ifclepd o dwóch wystawach, wierniej sad  
i 7mia ubisacyj, n o  w y n a ję c i a .  Ha Żądanie 
może być podzielony. Ul. Zwierzyniecka 21 

305 1 6

P a  E i T l l t f  l l J A  pokoju z utrzy- 
A v m  Cii f i l a U j , «/ ,Tia uiein małżeń­
stwo inteligentne po 2 kor. od osoby 
dziennie. W ymagane wygody kanali 
zacyjne.

Oferty dla Koroniarzy przyjm uje Qł. 
ńgencya Dzienników i Ogłoszeń, piać 
Maryacki L. 2. z»o

Z W ń r C 7 i i u y i ł  przybyły tapicer 
»»  a i  o z a w  y przerabia meble

i materace na  miejscu tanio. Plac Ma-
ryacki 9 Wiauomość u stróża, soi i 3

pierussgA  HruidOBSfiA

P A L A R N I A  KRWY
TM ażne d l a  

P P . G o s p o d y ń !
Z~ _arnio, jaśo pre«L  
otrzyma hażdy z P. T 
Odbiorców, wykazująt i 
-się zwrorcm

(z marką ochronną*
I j i  rafeupioitneh l? 1 x \j, 

moien tryoornyeh a s  
mieszanin £aio_nej_hawj 
patentowaną H3 o/dohną 
hermetyczną- ftyg«enn;\D* 

samomierząot, s ł*  
i oszizędzojąeą p tszb t  
do p r schowyw«n<8 ktr~*  

zwaną
„ e o r e s e R t f A T O H '

M. J A W O R N I C K I
K r a k ó w ,  ^ y « « k  g l .  4 % .

81 29 0

Kamienica
piętrowa, z podwórzem mogącym po­
m ieść ć obszerne oficyny, przy nlicy 
Sławkowskiej 1. 18, d o  s p r z e d a n i a *  
Wiadomość u właścicieli. 280 1 3

2 3 . 0 0 0  k o r o n

Rogóżki szczotko­
we, żelazne i Ko­
kosowe.

Chodniki z Linoleum 
ceratowe i koko­
sowe.

Kalosze rosyjskie 
prawdziwe.

Lakier do kaloszy.
Podeszw /  i obcasy 

gumowe.
Podeszwy wkładko­

we do bueiaów fil­
cowe, asbestowe, 
korkowe i słom­
kowe.

Smarowidło do oba­
wia i podeszwo- 
ochronne.

Lakiery, pasty, k re­
my do odświeżania 
bucików.

Największy wybcr perfum, mydeł i wszelkich środkow toaletowych, krajow ych i zagranicznych.
J l S p o t k a ,  i & p r ^ k ó n i r  

Rynek główny L. 37 — Linia A-B
polecają po cenach najumiarkowańszych.

CemM na Manie darmo i opłatnie.

Wałeczki, Kit i Gips
do zaopatryw ania 
drzwi i okien od 
przeciągów i zi 
mna.

Przedściółki z Lino­
leum. ceratowe i 
japońskie.

Szczotki do wycie­
ran ia nóg do przed­
pokoi

Wielki wybór wy­
robów szczotkar- 
skich.

Latarki s ta je n n e ,  
ręczne i kieszon­
kowe.

Ochraniacze uszów 
od zimna i mrozów.

Patrony Schrader’a 
do sporządzania 
n a j l e p s z y c h  l i ­
ki  e r  ów stołowych 
różnego gatunku.

Alpestre i Sndetia 
ziółka, dc sporzą 
dzania l i k i e r ó w  
„ C h a r tr e u s e "  i 
„ S n d e tią " .

Wodke francuską 
Brazay’a i Molia.

Artykuły chirurgi­
czne i hygieniczne.

Papier klozetowy
Termofory ogrze­

wacze ciała.
Lampki platynowe 

i aparaty  Longlif 
du odświeżanie po­
wietrza w poko 
jach.

Olej przeciw k rrzu  
w pozojach.

Splnwaczki paten 
towe po 6 halerzy 
sztuka.

Farby olejne do uży­
cia gotowe.

Lakiery i ghznry 
do podłóg.

Masę francuską i 
woskową do zapu­
szczania podłóg i 
posadzek.

Farby e m a l i o w e  
M arx’a.

Fattingera suchary 
dia psów.

Porfcin, Pecnsin i
w a p n o  pastewne 
dla bydła 

Szczotki i zgrzebła 
dla, koni.

Dwa razy Isiennle 
wysyłki pocztowe.

Smarowidła na ko­
pyta.

Mydło do siodeł. 
Płyn restytuc. Kwi- 

zóy. 298 1 o

Wódka franc.

najlepszy środek do czyszczenia krw i, wynaleziony przez
prof. GIL O LAMO PAGLIANO

? yrabiany od r 1838 p iiy  sun iennem przeitrzeganiu oryginalnych recept przez ęierw otną 
firmę, przez v } ualazcę założoną, a obecnie przez jego prawnych spadkobierców dalej pro 

adzoni, wb F L O B E N C Y I , vl&  P a n d o l f ln .  (W ło o h y ) .  - 141 8 C

Gachets w płynie, w proszku.
Żądać we flaszkach, mających jasno niebieski znak fabryczny z podpisem 

Prof. GIROLAMO PAGLIAN ' —  Dostać można w każdej większej aptece.

Skład dla Austryi: Sokrate Bracuhetli. Ala (Poiud. Tyrol).

5% NA RZECZ TOWARZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.

Bibułki i tutki do papierosów

przez instytut chemiczny niwersytetu Ulwowskiego za uznane.

W szędzie  do nabycia.
F a b r ^ R . a ę  L i w ó w ,  u l .  F a ń s k a  b o c z n a . 198 3 6

Pierwszy Galicyjski Zoologiczny Zakład „Urms“

.o umieszczenia n .  hipotekę, całkowicie lab 
częściowo. Wiadomość w kam . adw. Dra Kwle- 
cmskleyi w Krakowie, Kanonicza 13. 2811 3

T% a  bardzo dobrego terenu naftowego 
W  przyjmę spólnika. Sprzedam pro­
centa brntto. Borysław fach poczt. 223.

294 i  3

Towarzystwo Ubezpieczeń
przyjmie zaraz młodego człowieka, obe­
znanego z podwójną buchalteryą, ko­
respondencją polską i niemiecką jaaoteż 
itenografia. W łasnoręczne oferty w ję ­

zyku polskim i niemieckim pod literą 
R. przyjmuje z grzeczności Gł. Ageucya 
Dzienników i Ogłoszeń, Kraków, plac 

Maryacki 2. 297

APOPHAG
osuwa nii zawodnie w

dniach bez bola nagniot­
ki, brodawki i s tw ar­
dnienia skóry Po utrzy­
m ania 1 korony wysyła 
zaraz 164 3 3

Einchorn - Apotheke w Weis.

5000 mir. kubicznych
i więcej drzewa bukowego, okrągłego 
jest dó sprzedania loco stacya Nowy 
Targ. —  Wiadomość: St. Krzeptowski 
G. Sianek. Zakopane. 210 8 30

W I L L A
w Dę unikach, 6 minut pieszo od K ra­
kowa i tram waju, piętrowa, składająca 
się z dwóch mieszkań o 6 pokojach itd., 
2 komfc rtem urządzona z ogrodem o szla­
chetnych drzewach owocowych, traskaw - 
karnią, tenisem td„ z powodu wyjazdu 
do sprzedania Wiadomość w kancelarvi 
adwokata D ra Piotrowskiego w E ra- 
kowie, ul. W iślna 8. 269 2 6

* * * * * * * * * * * * * *

Cu uaujfiifi we wszystkicŁ JróarnM
Najpożyteczniejsza książka z obrazkami 

dra dzieci od 6— 10 la t jest

Rok polski w obrazach
Walerego Eijasza-Radzikowskiegit,

zawiera pouczające historyczne opowia­
dania ze stosownemi wierszami z dzie­
jów Polski (Kościuszko, Legiony polskie 
etc.), z efektów, kolor obrazkami, w zło­
conej oprawie K 1'60. Za nadesłaniem 
197 K 1‘90, t iy s jła  opłatnie 10 10

Henryk Frist fio& S ’*.
XXXXXXXXXXXXXX

założony w roku 1897 w Krakowie, właściciel i* . JX U<łIO Ł'EK . dostawca dU  c. k. irzęd- 
ników państw. S klep: Kraków, nl. Sław kow ska Ł. 16 naprzeciw  „G rand-hotelu".

Hodowla 1 .Kład zwierząt: Polwtle Zwierzyniec „Willa Wisla“
Men<.żerya i własny Fa .k  zw ierząt w , B. , l, u Kranów- 

8kim“ poleca się nadal Szan. P  T. Paol.
M T  Cenniki bezpłatnie za nadesł. 5 hal. -  r  rki. *1M
Młode Bernhardy od 2(J złr. F o iterriery , jam niki, rasowe 
kury, angora koty, kolibry od 1 zir., papugi od 2 złr., 
prawdziwe har^en kie kanerk i "d e i '  ., "łęta rybk i 

oswojone m ałpsi i t. d. Sprzeat i  żywej zw.err.yny. 
Bardzo tanio wypycha ślę ptaki I zwierzęta.

Uwaga. Około 20 to  letn ie praktyczne doświadczenie, ja 
Koteż dokładna znajomość fachowa, nabyta  w k ra ju  
i zagranicą, dają  m i możność uskutecznienia s ta ­
rannego, wszelkich poleceń w zakres hoduwli i sprze­
daży zw ierząt wchodzących, po najniższych cenach, 
jak  dotąd, tak  i nadal. 140 8 8

Piwo żywieckie z browaru Arcyksięcia Karola Stefana w Żywcu.

Mam zaszczyt donieść Szanownej 
iż otwarłem

P. T, Pnblicznuści

i  1 20

U t r z y m a n i e  ż o ł ą d k a  zch p o w y m
polega głównie na utrzym aniu, przyspieszeniu i ustaleniu traw ienia, a  usunięciu dolegliwego 
zatw ardzenia. Uznanym za dobry, ze samych wyszukanych, najlepszych i skutecznych ziół 
leczniczych starannie  przyrządzonym, apetv t pudniecającym, traw ienie  przyspieszającym 
i łagOuiic rozwolnienie wywołującym, środkiem domowym, k tóry  znane skntki nieum iar- 
kow i.au, „  .dliwej dyety przeziębienia i przyaregn zatw ardzenia np. zgagę, wzdęcie, 
„adm ierną ilość iwasów ; ‘-.m jzowe bole łsgod ii i nsnwa, jes t D r a  Ilony  
O a lsa m  ż o ł ą d k o w y  z apt. B. F ragnera w I  radze. */, flaszki 1 K, 1/ l flasz. 2 K.

I c i t  r 7 P 7 0 n i f -  I I w s z y s tk ic h  c zę ś c ia c h  o p a k o w a n ia  
ł j C  JJ.A C  .  .  z n a  jd u j e  s ię  z a r e je s t r .  z n a k  o c h r o n n y .

S W a u  g łó w n y ; A p te k s  3 .  fB .& O N E B A , o. 1 Ir. d o s t& w o y  d w o r u ,
pod „Czarnym orłem", PRAGA, Mala S trana 203, róg ulicy Nerudowej.

W  e' y8vła się pocztą cc dzień. Po ctizym anin K 2'58 w ysyła się wielką flaszkę, a
po otrzym aniu K 1 5v mał v flaszkę opłatnie do wszystkich stacyj austro węgier. państw a. 

Składy w aptekach Austro-Węgier. W Krasowle w znaczniejszych aptekach 20 2026

Handel Towarów Kolonialnych, Delikatesów i Win
p o d  f i r m ą :

‘M M  O O S K I
przy ulicy Karmelickiej L. 24 (róg ul. Karmelickiej

Rajskiej).i

Polecając się łaskawym względom Szanowne;, P. T. PuMicznoś i, 
oświadczam, iż nsilnem inoitw staraniem  będzie, zawsze doborowym 
towarem, możliwie niskiem cenami, szybka obsługą zjednać uznanie 
Szanownej P. T. Publiczności.

Z poważaniem

298 1 3 Maryan Ogieński
P O K O J E  DO Ś N I A D A Ń

Fabryka wódek zdrowotnych Jarzębowych J. C. K 
Arcyksięcia Rainera w  Izdebniku

poleca swoje wyroby, jako to:

W .

Jarzębiak, Jarzębinkę, Koniferyn kę 
i Likier Jarzębowy

analizowane i za zdrowotne uznane przez c. k. Zakład powszechny dla ba­
dania środków spożywczych. 185 9 10

Poczuwamy się do obowiązku przestrzedz Szanowną Publiczność, że pojaw iają 
się w handlu wyroDy pod naz«ą  Jarzębiak i Jarzębinka, a które zaw ierają 

przymieszkę korzeni i m gredyencyj wątpliwej wartości.

Ruch Wychodźców z Galicyi i Bukowiny
przez Tryest.

Jazd a  przez Tryest do Nowego Jorku i wszelkich miej­
scowości Północnej Ameryki w wykwintnie urządzonych pier­
wszorzędnych parowcach. —  Zjednoczone anstryackie akcyjne

Towarzystwo żeglug*! w Tryesoie

I I Austro Americana"
Jako jedyne *,ustryackie Towarzystwo Zeglnżne, któro na mocy tozporzą 
dzenia m inisterialnego z 30. kwietni;, t. 1904 1. 21.903 apoważnione zo 

stało do tw orzenia agencyi i zastępstw  ustanowiło

G e n e r a l n ą  A g e n o y ę  d l a  G a l l o y l  i  B u k o w i n y
i upoważniło ją  do zorganizowania poszczególnych Agencyi.
W szelkich wyjaśnień udzieiają, oraz s p r z e d a !  k a r t  załatw iają:
G E N E R A L N A  A G E N C Y I  G O L D L U S T  1 S P ,  

w  K R A K O W I E ,  u l i c a  L u b ic z  1. 7 ,
oraz w Brodach, PodwołoczyskachJ OzermowcacŁ, Nadbrzoziu,

Nr 1 Y T Y M “
za r. 1906 zaw iera następującą ireść:

1, ff): Bóg się rodzi; 2. J. Jedlicz: 
W arszawskie kręgie. — Słota i isienna. 
Poezye, 3. Ign. Radliński: W olta myśl. 
Ostatni kongres jej wyznawców. Wacł. 
Sieroszewski: Przepowiednia Wtrnyho- 
ry; 5. D r Wł. Gumplowicz: Soiyalizm 
a kwestya polska; fi. St. Przybyszew­
ski: Śluby; 7 .1. Moszczeńska: Toawój- 
na moralność. Panowie stworzenia; 8. 
Ostap Ortwin: K onshukcya teairu W y­
spiańskiego; 9. M. Rómer: Sicsunki 
etnograf iczue na L itw ie; 10. J. Lafor- 
gu6: Skarga Sonet na  wachlarz:;. Gło­
wa zmarłego. Przekład F. Mirtudoli; 
11. Z miesiąca: I  P rzegląd praty pot- 
skiej; II. Przegląd prasy obce,; III. 
O. Ł.: Sprawa ukraińska wobec chwili 
osobliwej; IV. P io tr Górkowski: Zmar­
twychwstanie Łotwy; V. F . JaJeńsk i 
i L. G. O IX  wystawę „Sztuki" w Kra 
kowie; VI. J . Sten: T ea tr krakowski; 
VII. A. S.: T ea tr zagraniczny VIII, 
K. Bnjwidowa: Młodzież o poU oj szko­
le w Galicyi; 12 Sprawozdania nauko 
we i literackie.

W  roku 1901— 1905 drukow ali w
„Krytyce" prace swoje: prof. ,!. Bau- 
douin de Comtenay, prof. Odo Bujwid, 
St. Brzozowski, K. iijw idow a, Jerzy  
Brandes, Leo B< '.rnont, D r H. Biegelei- 
sen, prof. P io tr ( h mielowski, D>- Z. Da­
szyńska Golińską, Ignacy D a szy ń sk i, 
D-mol, G. Daniłowski, W. Feldman, 
prof. D r L. Gumplowic2, D r Wl. Gum- 
plowicz, D r/W łtu ld  Jodko, Marya Ko­
nopnicka, J a n  Kasprowicz, Dr W. M. 
Kozłowski, Ludwik Kulczycki, L  .Krzy- 
wirki.y-Jbr Kazim.erz Krauz, Jac Lo- 
rem o tficz, Iza Moszczeńska, Tad. M.- 
cińsjji, D r J . W. Marchlewski, A. Nie- 
m< ’ • 1 "  ' ' ! ^  Tr ' t:‘—^

T
ski,s4 Wł. Perzyński, Wł. St. Reymont, 
Sewipr, J, Sten, Leop. Staff, W Siero­
szewski, A rtu r Śliwiński, M. Sokolni- 
cLi, ka_-iinierz Tetm ajer, Leon W asi­
lewski, St. \v itkiew nW >itt Wvsoiań3ki.. 
G. Zapolska, S tefan Żeromski, K. Za­
wistowska, D r Jerzy  Żuławski i wielu 
innych.

Prenum erata „K rytyki" wynos.: w 
A ustryi rocznie 12 kor., w Niemczech 
12 m„ w innych państwach 10 fr. — 
Przyjm uje się też abonament półroczny 

kwartalny.
Adres wydawnictwa: Kraków, Zie­

lona 28. 267 2 2

P a . t e n . t y
na wynalazki wyjednywa

Kazimierz OSSOWSKI
Biuro patentowe: 24 1 0

Petersburg, Woznleslensklj Prosnekt 3.

W łaścicielka szkoły kroju i szycia 
i autorka takiej m6tody, nagro­
dzona medalami, przyjechała da 
Krakowa, udziela lekcyi. Kurs 

kroju sukien i okryć damsaich . uzie- 
cięcych 12 lekcyj 10 złr.

Udziela również iekcyj kroju pa do­
mach,

Metoda kroju i szycia z rysunkami 
2 złr.

Starowiślna N r 12, w mieszkaniu p. 
Kolarzowskiej. 300

Jak Z A  D A R M O
zegarek nikl. z napisem sjstem  Roskopf P a ­
ten t z pięknym i.ińoaszHeiz złr. 1‘70, zega- 
' «k czarny złr. 21 —, zegarek srebrny system 
Rosl-npf P a te n t złr. 4’—, zegarem złocisty 
aystem Roskopf P a ten t złr. 3'60. Budzik świe- 
oąey w looy złr. 1'50 Zegarej złoty złr 9’—. 
Łańcnszki srebrne od złr. I .—. Gwaraucya 
4-letnia. W razie nieapodobaala lię, w ym ieniau 
bez trudnośoi na inny przedmiot. Zamówienia 
z prowincyi nsknteczniara odwrotną pocztą.

S . z A & li .  t r a n  jw ,  d l. F l o r y n ń s k a  31
Postaw ia  Związku o. k. nrzędniKów państw. 

276 1 8

Franków 100.000
Główna w ygrana złotem.

SeiMis lusj psmiB (talaciM)
15

Ciągnienie już
stycznia 1906 p.

Do roku trzy  ciągnienia.
 ̂ O-otówka 22 U. z a  los.

3 losy na 32 ra ty  miesięczne po 2'5(' K, 
5 losów na 3? rat]- miesięczne po 4 — K, 

iO losów na 30 ra t miesięcznych po 8'75 K 
z nat.ychmiastowem, wylącznem prawem gry 

pe złożeniu piciwszej raty .
=  Każdy los zostaje wyciągnięty. =  

Wyka* ciągnień „N ener W iener M ercur“ 
za darmo

Kantor -ąrymlany 
0 T>to S p i t z ,  W i e d e ń ;
289 I.. Schotterrlng Nr 26. 1 6

Na myszy polne!
Trucizny na myszy polne:

*)błu-
Gałki fosforowe,
Owies stryoLnlnowy, 

skany,
Pszenioa stryohninowa,
¥  ob Kol trujący tylko myszy, nie 

szkodliwy dla innych zwierząt,
wyrabia

Z Drukarni Literacką w Krakowie, ul. Jagiellońska 10.

Lwowska fabryka cnamiczna
Przy zamówicdiu należy dołączyć po­

zwolenie władzy politycznej. »7 33 o

R ządca d iu k a m i  L . K  Górskii



Sobota 6 Stycznia I90f>. N O W A  R E F O R M A . Nr 4

znaki i nzory  ochronne wszystkich krajów
wyjednywa l V ł  . <fjr JF r I .  A k U  JE3
in ż y n ie r  i z a p rzy s iężo n y  rz ecz n ik  p a te n tó w  w W iedn iu

VII. S lebensterngasse naprzeciw c k. Urzędu patentowego.
Adres telegramów; „Protektm n*, Wiedeń. Telefon. międzvm a-towy Nr. 3707.

W I I  T O K  C Z A P L I C K I ,  j u b i l e r
w  K ra k o w i# ,  R y n e t  g t .  7,

poleca swój rkiad wyrobów złotych . srebrnych, przyjmuje zamówienia, reperacye i zamiany 
Zakopuje złoto, srebro 1 drogie kamienie. Największy wybór pierścionków zaręczynowych, 
oraz prawdziwych korali toczonych. Na składzie zegark. złote damskie 1 męskie z najlepszych

fabryk szwajcarskich 171 6 6
SŁYNNE SCHa FFHAUSEN i OMEGA.— CENY NAJNIŻSZE. — GW a RANCYA 5 LETNIA.

V

Najpozyteczniejszemi 
podarkami są

Singera
maszyny do szycia.

Singer Komp. Iow. aKc. maszyn do szycia

Do nabycia 
we wszystkich skle­
pach zaopatrzonych 

takim
znakiem jak obok

K raków , Szpitalna 40.

Pcszukuje się stancyi
dla chłopczyka z II  ki. realnej przy rodzinie 
niemieckiej lub francuskiej z takąż konwersa­
c ją , z opieka męską — pierwszeństwo n pro­
fesora. Oferty z w arunkam i i ceną przyjmuje 
Ilutel pod Różą do 7 stycznia, n Portyera. 307

F o r t e p i & n i s t a
strof, repernje fortepiany, pianina su­
miennie i tanio. K « r m e lL * k r t  1 7 .
Stróż wskaże 258 2 2

WDCWA
inteligentna, w średnim wibkn, znająca się do­
brze na ku ilui i gospodarstwie przyjmie zarząd 
domu lub £ piekę nad dziećmi. M N w d .mn 
Kwiatkowskich, Lwowska 46, Podgórze. 249 2 3

Do sprzedania meble
mało co nrzywane, a miauowicie: 2 łóżka bla­
szane, 1 szafa, 1 komoda, 1 stół pokojowy, 
fi krzeseł i lusiro stojące, kolebacz, obrazy, 
dobra maszym. di szycia; lóżne kuchenne rzeczy 
oraz całe ur;ądzenio krawieckie Ulica Garbar­

ska L. 4, parter, front. 606

238 11 20

F I L I E :
fraków , Kaźmierz. Wolnie*. 
Chrzanów, M ickiewicza.
Tarnów, Wałowa 13. 189 5 O

Rzeszów, Trzeciegu Maja 5.
Nowy Sącz, Jagiellońska.
Sanok, Jagiellońska obuk Kulka roln.

kto chce pic doskonałą i bardzo pożywną kawę, niechaj używa

„ l a w y  z d r o w i a "
Która zmieszana z 1/i częścią ka^y  ziarnistej, zadowolni naw et najw ybre­
dniejszych smakoszy.

Osobom wątłym, niedoKrewnym i dzieciom należy podawać

« » o  T s a r i  a * B
bez dodatku ziarnistej. 2x5 2 o

1 kg*, k o s z t u je  t y l k o  8 0  ct., c z y l i  1 k o r .  6 0  h a l

Ernestyna Kullia
m aszy n o w e u rz ąd ze n ie  do w sze lak iego  p rzem y słu

j^k m aszjny parowe, kotły, zbiorniki wszelkich wielkości, czerpaczki, 
Mouteius, ochrony kotłów, przyrządy do chłodzenia, motory, pompy rozma­
ity h w.elkości i systemów, tarcze rzemienne, transmisye, sprzęgła, dźwi­
gary wiszące, stojaki, rury krysowo i pochwowe, wó ki kolebkowe, wy­
wrotne, pomostowe i do cegły, ru* borne nrządzetia torów, prasy fbtrow e 
rozmnityih wielkości i systi mów, faliste filtry  blaszane i t. d. sprzedaje 
si<j każdego czasu w stanie bardzo dobrym i zdatnym do ożycia po bardzo

niskich cenach.
Dniej jest do snrzedm ia również za nadzwyczaj przystępną cenę całe 
urządzenie zwiniętej fabryki cukru, s ia d u ją c e  s ;ę : z maszyn parowych. 

_kotłów parowich, satura, rG".*. pres filtrowych, wózków cen tn fu g , przy­
rządów do parowania, systemu W eiiner Jelonek, J2u, 258 i 345 kwadrat, 
metr. powierzchni ogrzewanej, kot’ów na syrop, naczyń na surowy sok it. d. 

Na żądanie dokładne oferty zt bp s*m. i rysunkami.

F m - p c ł i m n  T C n l l r n  k u p n 0  1 s nrzedaż urządzeń 
I V  maszynowych i fabrycznych.

Przerów (Preran) dworzec (Morawa), 215 3 3

W IELKA NAGRODA NA W YSTAW IE W  PA rt\2U . W  ROKU 1900.

K w i z ó L y  K o r n e u ł ^ u r g  s K  i -
safe-TŁ:.*' P r o s z e k  o d ż y  w ę z y  d l a  b y d ł a  

ayatetyczny śrcaek ula koni, bydła rogatego I owiec.
Cena 1 pudełka K 1.40, ‘/i pudełka K — "70. 

Przeszło 60 la t w najlepszych stajniach w użyciu 
przy braku chęei do żarcia, złem traw ien ia , dla po­
lepszenia sm aaa i powiększenia ilości m leka u krów. 
Prawdziwy tylko z obok .m ieszczo­
nym znakiem ochronnym. Do nabycia 
we wszy ■ tkich aptekacu i drognery acb. 
ilustrow ane cenniki za darmo i opłatn.
Skład główny; F ranciszek  Jan  Kwizda, o. i k. aostre 
węg., król. rumuński i kiiążęoo bułgarski dostawca 
dworu, aptekarz obwodowy, Korneuburg kolo Wiednia

107 b 25

L. RITZINGER & Co.
Robes & Manteaux

T iedeń, I., Graben, E q u itab le-P ala is
(Mezzpnin),

dawniej I., K ohlm arkt S.
Osobliwość; Suknie wieczorowe i płaszcze

do teatru. , ,
Poszukują sitj da kupna w pobliżu 

Krakowa g08 9 3

wygodnego domu
bez wilgoci i grzyba c 4 — 5 pokojach 
z o g r o d e m  1 — 3 morgowym w cenie 
od &— 1*2.000 złr Zgłoszenia przyjmuje 
Dr Feliks K asparek Kraków, Lubicz 2

P A L A R N IA  K A W V
pitrwSlaf\rokow,łha

airtrr# wnf (he mci n o
B S M W M l  K « m

Miód pszczelny
iomiLSzei. wysyła w biaazankact po 5 tg .  z pa­
siek własnych, juz z aplatą poozty za 6 aoren
M i ń d  n i t n u  w szklanych gąsinrkacb pt m i u u  ^ m n y  h k? r6wni0ż z op(itą po.
czty za o koron. Zarząd Dóbr ziemskich Zygmunta 
Lityńskiego w SiemlkJwoBOh poczta S"e.ilkowci

180 23 KO

Powiatowa Kasa Oszr-zedności
w  W ieliczce

wypłaca od wszystkich wkładek złożonych przed 
pierwszym lipca 1905 r. — zaś od wkładek

złożonych po pierwszym lipca 1905 r, fcł 3:40!o.

Heha mentolowa Francuska Wódka
- Zdumiewają-ce skutki zapewnia

t*--r ze znakiem_   ) , E d e i g e i s t ((.
Nacieranie ból uśmierzające, mięśnie wzmacniające i  nerwy ożywiające. Hygieniczny 

śrudek do mycia, zapobiegający osłabieniom, orzeźwiający środek wonny.

=  Dwa razy skuteczniejszy, niż zwyczajna wódka francuska. —  
Cena flaszki 2 K, cena flaszki na próbę lub dla turystów K 1*20.

Z ądac «e in a s ie m  „Edelgeist**, ażeby n ie  o trzym ać gorszego w yrobu.

Hurtownie; G. H eli & Comp., W iedeu I., BibcrstrasAe 8 .
Sktudy w Krakowie w aptece „pod n o tą  koroną*1, Ryuek g t  2 - ;  w aptece „pod 

gw 'azdąu, ni. Floryanska 15; w aptece „pod złotą tDnw ą“, Rynek gt, 13; w aptece „pod
■  .   U . nA.I iłn ń p n n iń  nh rr) A U - nr „ .,łnr>n nn/ł — l ___U

   .j, *r U lw ę..* ;.. - 1   * >-■ p., . .. —1 .TT. „  ( « .g. .  . .  , n aplcc©
„pod koroną-; w aptece „pod opatrznością*1; W Bochni: w aptece „poć lidlym  orłt m‘ ; 
w huwym iflrgu: w apwee pod orłem , w Zakopanem -  F. Tabenu, aptekarz; oraz p ra ­
wie w każdej apte-e drogneryi w Galicyi. 119 10 05

Zygmunl Lsmensdarł
Fryzy er iatu

przy ul. S ław kow sk ie j, obok Grand Hotelu,
poleca swój salon dla panów. WTyrób 

sztucznych włosów. Czesanie pań.

1  N a j l e p s z a  m a r k a

T
„CERES*
\ TŁUSZCZ do 

PO TR AW !
Z n a k o m ity  do  

pieczenia, smarzenia J

_ O A A A „yO O U .A  /̂ VOV

Co to  j e s t

M aiagor ?
2 3 2  4  7

>YYYYYYY Y Y Y W - r Y W y ^ y  y y W Y V

Cukiernię
urządzoną z komfortem, 
od dwudziestu lat istnie­
jąca w jednum z pierwszo­
rzędnych miast wschodniej 
Galicy] sprzedam. Pośre­
dniczy 1 udziela iniormacyj
konresyonowane biurr WŁ 
Lewickiego w Jaśle. 310 1 3

Wspaniale uprasowanie bielizny
osiąga się łatwo i niezawodnie

krochmalem o srebrnym połysku
firmy 48 2* 28

F r itz  S c h u lz  jun., Akt.-Ges., E g e r  u. Le ipz ig.
Prawdziwy tylko ze znakiem ochronnym g n

, , , G \ o b u s “  i  „ Ż e i a z k i e m “ .
W pndełknch wBzęd»ie można dostać.

Grand. P r ix  S i. L o u is  1604.

m ż m m m ę m -m m & ś ' a a p Ę

P A T E N T Y
m aik ccuronne 1 ochronę modeli we 
wszystkich państwach enropejskicli 1 za- 
morsk ch y yjednywa inż, S . D s b a ń s k l ,  

przysięgły rzecznik patentowy. 
W ie d e ń .  V 1L , 1 indengasse 3 (tele­

fon 5882). 100 21 0

poleca częściotro 
i hurtownie 

w yborowe sa tunń i

Rawy palonej
najnoroszym 

j  f najlepszym  spo* 
soDem za pomocą

. J l u W i U P n i e l a f

K R A K Ó W  P C
i w  najniższych.

M . J H W O R M I C K I .
284 2 _ 0 ___   _

Mtnra io I łoflzieży ¥ Moiie.
W ydal inżynier Zygmunt Ziblińskż, 

Do nabycia w księgarniach.
Cena 10 hal 18b 18 25

R H 0 + 5  n i p  i K  ROMAN fiyzye; , 
a JU  |o l a l M U j  K r a k ó w ,  u l .  S z e w a k u
1. 21, poleca karty  aoonamentowe na golenie 
po 1 złr., nu golenie z czesaniem włosów po 
1 złr. 60 ct. Zakład prawdziwie higenicznia 
czysto utrzym any . 256 2 0

B a  I n a  j c r . J a h r ć . '
e iicm a iy czn e  ta b le tk i d o  in y c ia  I a o  

K ąpieli r  d a ją  w o d z ie  n a a e r  
p rzy jem ne , trwa a  w oń  c d i w .e ż a 'a  

i w y g -ra d z a ja  S< .órę
Cena- k J ‘60.

Wjrroó i gtow ny S k t a d

A p t e k a  Por. G r a i e w s k > e  j o

w K r a k ó w  i e .  
w ysl r z e ^ Ł Ć  s i ę  n a s i a d o u > m c t u r

'« 6  12 60

Z a s t a w i o n e j ? ; : ^
knpujf? bezpł. z własnych pieniędzy ce­
lem k u p n a  po a n i  wyższych cenach. 
M. BRENMLR, jubiler ul. Rzpitslna 9,
I  piętro. 4086 20 24

Dolegl.wośc: żołądkowe

i
N ajl.p iza  i najtańsza

Kawa<
6 kg. opłataie rn zaliczką, zielone], 6. d-brej, 
K 1 i *50 19 50, 1 4 —, 15'—, palonej przewy- 
308 bornej, K 1 4 '- ,  1 5 '- ,  I d 1 0
Fr. Je lin ek , S l a t i n a n y ,  C z e c h y .  

Zażądać cennika ojdatnie za darmo!

są często sku, kiem zaniedbanych z b o c z e ń  w t r a w i e n i a ,  które po nain iększej części 
w yitępają  jako b r a l i  a p e t y i n ,  t w a r d o ś ć  ż o ł ą d k a ,  z g a g a ,  f t u l ę c i a ,  n u d n o ś c i ,  
n ie p r z y je o n a y  b in a . i ,  b ń l  g ło w y  i t. d i nie rzadko przem ieniają się w ciężcie 
nadwerężenie zdrowia, jeżeli się przeciw nim nie w ystąpi zawczasu.

Wybornym środkiem przeciw wszelkim oznakom ‘zeosaiU  żołądka okazały się 
z_ane powszeconie od dziesiątek la t  jako krople m aryacelskie i ulubione

k r o p l e  ż o ł ą d k o w e  E r a d e g o
w skutek działania apety t podniecającego, żołądek wzmacniającego i łag d"ia rozwal- 
niającego. C e n a  f l a s z k i  w r a z  z e  s p o s o b e m  u ż y c ia  K  u '8 « ,  w i e l k i e j  f l a s z k i  
11 1 -40 .

Przy kupnie w a p t e k a c h  żądać wyraźnie tylko prawdziwych k r o p l i  ż o ł ą d k o ­
w y c h  B r a d c g o  i nie dać się namówić na co innego. Uważać przytem na opakowanie 
c z e r w o n e  z ob azkiem Matki Boskiej jako znakom  ochroD"ym i podpisom , // io lly *

C łń w n y  s k t a d :  A p te k a  C. B r a d c g o ,  Wiedeń, I., 1 .e is^Im ark t Nr i/376, 
po otrzymaniu należytości lub zaliczką 5  K wysyła 6 małych, lub też za K 4 5< trzy 
wielkie flaszki opłacone zupełnie. 29 6 12

N ie  l io h e  b e z im ie n n e  w y -o lb y , i eo r  oen-
n o  precyzyjno zegarki genew skie „Omega
ln tac t U rania* prawdz. Roskupf, w srebrze,

nikła i zJocie męskie, dam
•kie i d la chłopców pole­
cam w wielkim wybeeze, 
jakoteż dewizki, pierścionki 
eto. C. k. pfoiokoł. firma 

polska Ł»ł. w r  1875

M . R u n d b a k in ,  W ie d e ń ,  IX  i.
Iln s tr  c e n n i k  N i  5 1  darmo i  opłatnie-

188 4 I

( d a w n ie ]  N e n s t d n o w s k l e  p ig u ł k i  E lż b i e ty )
•łynnne od daw na i przez znakomitych lekarzy polecane jfko  lekko przeczyszd^iący 

rozw alnłający środek, nie przeszkadzają traw ieniu i „ą zupełnie nieszkodliwe. Słodycz 
tych pigułek sprawia, że je naw et dzieci chętnie zażywają.

Pudełeczko z I I  p i g u ł k a m i  kosztuje h o  h a l . ,  zwó, z 8 pudełkami, 
zawierający więc ISO  p i g u ł e k ,  kosztuje tylko Z  k o r .

Po otrzymaniu 2 kor. 45 hal. oplacon? wysyłka jednego zwoju.
"N F a lo * y T 7  M a r i a n  « F i , i P a  A e u s i e i n a  p r z e -  
l ł l d l C i i  V Ł C ^ U O iU  c z y s z c z a j ą c j  c l i  j v i g u ł c k “ .
Prawdziwe tylko wtenczas, gdy pudełko ma na spodzie nasz 
prouok. znak , , ś w .  L e : > p o I « l a “ ,  wyciśnięty czerwono-czar­
nym druk.em. Nasze protokołowano pudełka, wskazówki uży­
cia i opakowania muszą być opatrzone podpisem „ F i l i p
H e i i s t e i i i ,  a p t e k a r z . 98 6 15

Apteka F i l i p a  N E U S T E I N /
, . p » d  św  l ,e » |io l< lr m  *. t t t e d e ń ,  I . .  P l a n b e n z a s s e  O.

Skład w Krakowie w aptekach: K Wiszniewskiego, W. Redyka I K. Jahra (daw. Gralewskiego/

•  B e r b e t a  % B r o d ó w !  9  Od daytlsn dawna z swej donrooi I zapnohu znaną prawdziwą

HERBATE ROSfISKA4- *
tbloru m»jowegot poleca h a n d t l

I tS F . A d a m o w i o i c a

Cyrk jest dobrze ogrzęy/any I

C Y R K
S a f r H S » l l S  313

W sobotę 6 1 w niedzielę 7 stycznia

2
po

Wielkie

PRZEDSTAW IEN IA 2

ib  w  B ro d a .o h  na pcg r^ Jczu  rosyjskiem

*  H e r b a t a  s  B r o d ó w  i •

2 100
1 fun t Vamll!]nej“ bardzo dobrej . . .  złr 143 
1 fnn t .hłeiange t.e Moskam w oryg. epak., naj ep»«el 9T0
1 fani „liiipe-iai11 cesarskiej, w oiygiuainem opakowań* 3'lg)
] fun t „Okruchów11 » najlepszych herbat kw iatow yot ł'20  
Kawa Ci y '011. znakomita, franoo 5 kilo . . . 9 '—
Bulion wołyński 1 kilo ......................? 20

przesyła bandażv§ta
S . M Ł I T E 1 M A N N
C Z E f m tO W G C M b w in a ) :

t s a

o p 4 pop. I o s 8 wieczorem.
Po południu tensam wielki program!

Na obydwóch przedstaw ieniach , 1
T n e  W  o c  d w a r d s

fenomenalny ak t siły na trapezie.

Kangur vi ludzkiej postaci
jedyna rzecz.

? ?  Profesor U lm an n ??
W poniedziałeK 8  stycznia 19C6 

o godzinie 8  wieczorem 
W ielk ie  P rzed staw ien ie
Rilety wcześniej nabywać można w Cen­
tralnym B.urzr ipe ‘ycyjnem, ni. Fioryań- 
ska 2J, jakoteż od 10 ranc w kasie cyr 

kowej.

W
Zapasy pozostała

po związkowych fa­
brykach derek, mam 
polecenie sprzedać za 

połowę ceny.

Zimowe derki na kocie
nadzwyczaj trw ałe, w znakomitym, gatunkn, 
cieple z koiorowemi szlaanmi, także  ja k i koł­
dry ao użycia baiecznie tan ie . Gatunek A 
160x200 K 4 B. 150x200 K 6 Żółtowłosy, 
najiepsz** tratunea 0 .1 5 0 x 2 0 0  w ow astruniijin  
żółto-poplelatym kolorze K , 50. W ysyłka za 
zaliczaa. M RUNPBAK1N, Wiedeń, 1X1., Lie- 
chtensieinsir. 23 16b* 3 4

A m e r y k i
jakoteż do innych zamorskie h knajów, 

przeprawia B@" najtaniej
powszechnie znana firma

B . K a r l s b s r g ,  h a m b u r g ,  W m t e m  is.
łi^.W Nim kto knpi kartę okrę! ową. niech porówna moje ceny z ce­

nami agentów okrętowych! ”38Q 196 4 to

Bi* ituczyciefa, bez nauai, bez znajom^iicl nut 
może k ażd y  grr,ć na mojej

TR Ą 6CE SAMOGiSA JA C P J
pleśni, tarć* i

' ,( r •:!?. Ni we­
sela. na z°bawy 
okolloznnó(,iowe, 

t  wyt “czkl i t. d., 
bardzo polecenia 
godoa. In s trn -1 
m ent ten  ma 10 
klawiszy, 90 gło j 
sów, 2 klapy ba-1 
sowo i uosztnji 

wraz ze fca^bam odozenlt jjslę złr. 1'25, 3 
trąbki zlr 3 50 Trąbita w najlopszem wyko-; 
nac i i o najlepszych .onach zlr. I 80. Wyagłki 
za zaliczką lnb po nad u łaniu r ' niędzj u»zez \ 
H A 1 G SA  K C N S  X I  Dom eksportowy .n - ; 
-ornmeutów muzycznych w  B irda N r. 1102 
(i Tochy). Bogato IlostrowLny cennik Krd t’“
*■ i frank 114 2 i  20

P e m ą
jest rzeczą, że niema lepBtegc środka 
przeciw łupieżowi i w ypadaniu wło­
sów, ani też bardziej orzeźwiającej 
wodj na giowę nad słynny w ś wiecie
Bergmanna Orlglnal-StiampoIng-bay-Rum
38 (ZULB 2 górnicy) 37 40
BergmannÓi Cie, Tetschen a E-,
Który, ^ttk wiadomo, jes t n a j s t a r -  
s z y i u  i n a j l e p s z y m  Bay Ramem.

We flaszkach po 2 korony m ają;
W Krakowie apt. K, Wiszniewski, bdl 
m at. Retm Sp., R. Drobner, M. 
K reisler: fryi M Figiel, J  Nowak,

Z. Lamenadorf.

B r  N i e ć  1  S k &
"  ' k ó w ,  R y n e k  g ł ó w n y  2 5 DYWANY PERSKIE, KILIMY i PORTYERY Największy s U: d. 

Najniższe ceny.



NiedzHa 6 Stycznia 1905.

C z t e r y  f c E e n d a r . : e  I I  W J n a r a  n u  r .
♦

wyszły z druku i odznaczają się wielkitm bogactwom doborowej treści i mnóstwem ilustracyi
a  m i a n o w i c i e :

Kalendarz historyczno-powieściowy, zawiera: „Dzieje Królestwa Polskiego i ziem zaoranych" przez W ojnara, „O Rosyi i jej mieszkaó- 
■ ■ J r O l g  ■  cach’1, przez W andę Srudnicką, „Żywot i zasługi W alerego Eljasza-Radzikowfckiego", „Przemowę ks. P ra ła ta  Bandrrskiego w kościele
•  r  *  Maryackim w rocznicę przysięgi Kościuszki41, „Co się dzieje w wielkich głębiach morza41 prof. Uniwer. dra Józefa Nusbauma, nadto

kilka powiastek pięknych i zajmu ących, wierszy i t. p.

i,Polski kalejidurz Mary a: iski”

„Gospodarz1

zawiera dłuższy artykuł: „N ajświętsza Panna w poezyi pol­
skiej'4 według prof. T re tiaka  (z portre.am i 14 poetów i 6 

_  rycinami), „Bogarodzica44, wiersz Wł Bełzy, „Dzieciąt, co
Bctleem skie44 (legenda), „Biała sukm ana44, opowieść z czasów Kościuszki przez ks. Bandnrskiego, „Żywot ks. St. Staszyca44, „Kilka słów o M oskalach44 przez Wł. 
Srudnickiego, „O spółkach oszczędności i pożyczek syst R aiffeisera" przez dra L  Twaroga, „Publiczne biura pośrednictwa pracy44 prvez dra Zbigniewa Pazdre' „O Ja ­

ponii44 przez Wł. StndnicKiego i t. p.

91 obejmuje: wiersz „Siewca44 Zdzisława Dębickiego, powiastkę „M oJitw a Łucki44 Adolfa Dygasińsk.ego, „Dzieje Galicyi 
pod. panowaniem anstryackiem 4 przf-z Wl. S tudn;ckiego, „UcieczKę dc E gip tu4' (legendę;, „Zn cara44, obrazek na tle 

_  T ujny przez ks. Wł. Bandnrskiego, „O ulepszeniach rolnych41, dłuższa nader cenna i pouczająca praca inżyniera dra
Jana Blautha z 30 rysunkami, „Pielęgnować; ) drzew owecowycb w młodym sadzie przez St. Brzózkę, „Obów gęsi44, przez Ś ińgecką, „O spółkach m hczarsk :chw 
przez dra L. Twaroga, „Polskie zboze w dawnych czasach44 prz £  dra St. Kutrzeoę, „Marya Wysłouchowa44 przez W andę Dalecką, „O Księgach gruntowych c z y j tabnli itp.

Nadto Każdy z tych trzech kalendarzy obejmuje prócz różnych przepisów pocztowych stemplowych wykazów jarm arków i t. p., dłuższy arty k n ł W ojnara: 
„Co słychać w Polsce i świecio44, zaw ierający obszerne wiadomości o najnowszych wypadkach politycznych w zaborze rosyjskim, prurkim i aostryackim , o rewolucyi 
w Rosyi, o wojnie rosyj ko-japońskiej i t. p. Bogatą treść każdego z tych kaiendarzy, zdobi przeazło 50 obrazków zwykłych i cztery prześlicznie wykonane oorazy 
kolorowe W ale-ego E ljasza, przedstawiające pory roku i postacie lnb zdarzenia historyczne.

jest właściwie wspaniałą książką 
o blisko 400-stn stronach druku,

  _  ozdobionych przeszło 100 ilnstra-
cyami czarnemi I 12 prześlicznie wykonanymi obrazami Kolorowymi, przedstawiającymi „Rok polski w obrazach44 przez W alerego Eljasza. „Kalendarz powszechny44 
obejmuje to wszystko, co *ię mieści w trze, h poprzeduch kalendarzach. (Same tylko kolorowe ohrazy, wydana oddzielnie w mniejszej wielkości, kosztują K 120 h.)

„Wielki ilustr. Kalendarz powszechny”

Kalendarze „Po!ak“, „Polski kalendarz [flaryansi<i“ i „Gospodarz , 
kosztują po 80 groszy (40 ct.), zas „Kalendarz pc vszechnyu 8 ko­
rony w opraw, e zwykłej, w płóciennej, ozdobnej oprawie 2 K 40

groszy (1 złr. 20 ct.)
Zamawiający trzy egzemplarze wprost u wydawcy nie opłacają kosztów przesyłki, przy 10 egzem, jeden darmo 
i przesyłka opłacona. — Do nabycia wszędzie. Wysyłka tylko za poprzedmem nadesłaniem należytości, a przy

większej ilości za zaliczką. 200 6 10

A d r e s  d l a  z a  m ó w i e ń

WYDAWNICTWO GROSZOWE

IM IENU TADEUSZA KOŚCIUSZKI.
Wychodzi rok XI. nakładem Księgarni ludowej K. Wojnara.

Obecnie uą do nabycia:
2. Pieśni narodowe, wydanie XVT. (przeszło 50) -
3. Za świętą wiarę i mowę przez Zycha, Sewera 

i Zm udzk^ego...............................................................-
5. Ksiądz Mackiewicz, bojewnik za wiarę i wol­

ność, przez M. Sieczkowską . . . . . . . . .
7. Pieśni narodowe z muzyką <K śpiewu i na

firtep ian  M. Ś w ie rz y ń sk ie g o ............................
11. Żywoty znakomitych Polaków przez Jan a  Za­

rembę, z ry c in a m i......................................................-
21 Losy Jacka Kozika, prze W.Zmudzkiego, w I I  -
22 — 27. Jak się objawia życie ludzkie i przez co się

utrzymuje, przez dra Józefa Zanietowskiego -
28. 0 prawach oDywatelskicn, przez dra Tadeu­

sza Dv»ernick'ego .  -
29. Gawędy i opowiadania ^wierszem) z dziejów 

Polski, przez Sr. Mazura, wyd. I I  powięk. . -
31 Maciek w powstaniu, przez Sewera. 0 pow sta­

niu naroaowem w r. 1 8 6 3 -  4, przez K aspra 
W o j n a r a ........................................................................ -

32. Matka, przez S e w e ra .........................................  . -
33. Powstanie listopadowo, przez n r  f. W-#fciago -
34. PogadankaoooKarmach roślinnych i nawozach 

sztucznych, dra Emila Godlewskiego . . . . -
36. Maciej Mazur, szkic z Syberyi przez Adama 

Szymi.ń-ki go, z 5 o b razk am i...............................-
38. Męczennicy za wolność i lud. K. Wojnara -
39. Z kraju nieduli, trzy  obrazki pod Moskala . -
40. Zygmunt Sierakowski, naczelny wódz Żmuizi  

przez W acława Ko zczyca . . . . . . . .
41. Wspomnienia z cytadeli i innych więzień mo­

skiewskich, prz^z K. W ojnara
42. Z ziemi łez i krwi, o d o w . A Kopczyńskiego . -
43. Jenerał Jan Henryk D ą b r o w s k i .......................... -
44. Jeden naród—jedna m y ś l ........................................-
45. Żywot Stanisława Staszica B. Limanowskjeg i 
47. Pod Wiedniem, opow. hist. E. ŚmiaKwskiego 
48 Moskwa wobec Unii i P o l s k i ...............................-
49. Wojciech Bartos Głowacki, roinlk-nohater, 

przez E. Śnutłowskiego (z obrazkami) . . . -
50. t  pod chłopskiej strzechy, zbiorek poezyi 

chłopa z nad Wisły, F. K urasia
61. Żywot i dzieła Mikołaja Reja z Nagłowic, 

przez d ra K azinrerza Wrónlewskiego . . . . -
Z Innych nakładów Księgarnia ludowa poleca.

Gloger. Księga rzeczy p o ls k ic h ......................................................
Popławska. K rótki rys dziejów ojczystych dla młodzieży 3 20, 

kartonowane
Swiętek Sierota, p o w ie ść ........................................................... .....
Wskazówki niezbędne dla urządzających te a tr  amatorski,

przez Z. N. str. 1 0 1 .....................................................   • •
Wysłouchowa. K. Ujejski, jego życie i dzieła (Nakład T. S L.)

— Opowiadania Bartosza o P o l s c e ...........................................
— Za wolność i Ind .     • • •

Zaleski. Elem entarz dla samouków (Nakład T. 8. L.) . . .
Żmudzul. Bór, p o w ie ś ć ......................................................................

— Niedula. Nowele
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Księgarnia ludowa K. WOJNARA w Krakowie, uł. Szewska (róg Jagiellońskiej).

, A R S
ś G L O H  sprzedaży rzeźb i obrazów 
artystów  polskich, otw arty codziennie 
w dni powsrednie od 10 do 1 zrani 

i od 2 do 4 po południc.
CUea Braeha 5. Nu parterze 

70 44 0

D o w ynajęcia
o d  1 l u t e g o  1 0 0 6

Trzecie piętro
w domu przy ul. św. A my i. 3
W.adomość w tymże domu na dru- 

giem piętrze u właściciela. 208 7 o

Nowo otwarty Nowo otwartyHOTEL AUSTRIA
W ie d e ń ,  I I . ,  P r a t e r a t r a i  j e  62 .

(w bezpośredniej bliskości dworca kolei północnej i północno-zachodniej). Pierwszorzędny 
dom. 70 pokoi z najmodniejszym komfortem urządzonych Elektryczne oświetlenie. Centralne 
ogrzewanie, winda, łazienki. Telefon międzymiastowy Posoje w ra t  ze światłem I ogrzaniem 
po 3 korony. Kawiarnia i restauracya w hotelu. A partam enty dla rcdzia przy dłnższjm  

pobycie po cenach znaczni! zniżonych. 202 3 25

iLażda Pani
łjdaie » maia p*?ł>tny doohód ke-rny przez 
ritk i reeza* r ikoty rozdaje się lo każdej 
ejsceweśei. Prospekt s g o to w a li wzorami 

enzym , afl ja lw z y  (markami). R e g in a  
« b , W tsd e a , i i .  a - i c i l t e a a a s r U a .

ale 2 6 . te- 4 6

N A JL E P S Z E  H Y G IE N irZ N E  C

To w a ry  Gumows (
do celów s a n i t a rn y c h

polecają 22 1 0 f

R e l m  i  S p ó ł k a  
w Krakowie. Rynek 37, linia A-tJ,

-nnikl darmo. — Wysyłka dyskretnie

Apteka

Fort. Gralewskleyo
w Krakowi* Szczepańska 1,
,  ola«a iistfpd jęm  wyroby w iu n s

ÓBTI RDII “d4lf'ł' w y ś m i e n i t y  środek dc 
l i i i  |  w il konserwowania włosów, nsnwa łu­
pież I 'wąd i  głowy, wsmaonia cebulki wło- 

■swi 1 zapobiega wypadania.
C e a a  f l a k o a o  k o r o m  2 t k o r o m  i .

„Jmra" Kali chlorlcum pasta
do n l  Iw, wybiela zęby desinfekoyonnje i k"n 

■erwuje jam ę astna. Tnba 80 hal,

„Jalira" Jntysiptyczni woda
do ust.

snasomUa wo . do itrzyn1 ania zdrowych z., 
bów 1 do płakania ust. — Flakon koron T20.

„Jahra" Wata Wontoformolcia
wyśmienity środek przy -s tm  ,ch nona. 

Pudełko 10 hal. 91 37 100

XXXXXXXXXXXXXXXXX*XXXXXXXXXX
Tylko w tedy  p raw dzi wy, jeżeli tró jgran iasta  flaszka z sm knięta 
jest opaską jak  obok (czerwony i czarny d ru t na żółtym papierze).

DOTYCHCZAS N IE Z R Ó W N A N Y  !

W . M a a g e p * a  |f oczyszczony

T P  X -4 . a  \

z WĄTROBY M IĘTUSÓWo u
(w opakowaniu prawnie chronionem) 

żółtego wielka Paszka a kor. 
białego 3 „

W uhelm a M a a g e r’a  w W iedniu.
Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek ł a t w e g o  

t r a w i e n i a  szczególniej także dla dzieci polecony i zapisywany we 
w zy stk ich  tych w ypadkach, w których lekarz chce spowodować 
w z m o c n ie n ie  o a łe g o  a s t r o  In. s z o z e g ó ln le j  p i e r s i  1 p łu o , 
p r z y b y t e k  w a g i  o la ła ,  p o p r a w ie n i e  s o k ó w , oraz w o g ó lo
o z y s z o z e n ie  k r w i .  Dostać można prawie we. wszyst. 
aptekach i arogueryach monarchii austro-węgier.

Główny skład i rozsyłka d la Anstro-W ęgier

W . M a a g e r ,  W i e o ,  I1I |3 , H e u m a r k t  Nr. 3 .
■ i^ H  N aśladowania będą sądownie ścigane. ■ ■ ■  93 6 12

W  ̂  ^  f  f  T W T  W  W  W  W w W W W ** v

SocietA an o n im a  p e r  la  u tiliz z az io n e  delle  fo rze  id ra u lic h e  d e lla
D alm k zia -T riest. 201 5 20

K a p ita ł ak cy jn y  8,000.000 koron .
Siedziba w Tryeście. P r » I i a a . i s a ł ' ,tx i« i Fabryka w Sebenico.

UA LCIUM  C flA B Il -m
po 22 K z a  lOu k ilo g ram ó w

wagi netto (nie brać brutto  za netto) w pakunkach 50 kilogramowych lub 
100 kilogramowych, nie licząc za opakowanie, opłatnie stacya Tryest, po 
przesłania należytości podług rachunku. Karbid ziarnisty  w 1U, 5/s, ®/is 
i 15/25 mm. ziarnkach z dodatkiem 4 K, t. j po 26 K. —r O iobliwy opust 

za przesyłki całemi wagonami począwszy od IO.0 O0  kilogramów.

10 letnie poręczenie! ć*
kosztuje od dzisiaj wspaniała har­
monijka koncertowa o tonie cy­
try, podobna do włoskiej kataryny 
o 50 głosach trwającem i lata i 
daje przepiękną mnzykę. Taki 
wspaniały instrum ent, o 3 cho 
rach z 70 głosami tylko 7 K, c 
4  chórach z 90 głosami tylko 9
K, o 5 chórach ze 110 głosami
tylko 12Ł/a K, o 6 charach ze 
130 głocami tylko 15 K, o 8 chó­
rach ze 170 głosami tylko 20 K, 

wspaniały 2 rzędowy ze 110 głosami, 4  basy podwójne tylko 12. K, 
W ysyłka za zaliczką. —  Porto 1 K — Szkoła za darmo. — Kto za tanie
pieniądze chce kupić wspaniałą barraoniikę, niech zamówi z zaufaniem tylko

a wyrabiającego harmonijki
Roberta Husberga, Neuenrade Nr. 57, Westfalia.

0
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Prawdziwy „fcbosskopf F a t e n t “ 3  5 0  z tr .

Siła przeszło 1 0 0 .0 0 0  koni 
w urządzeniach ssąco - gazowych

n aszeg o  sy s tem u  w ru c h u , 61 5 128
Najmniejsze zużycie paliwa. — N ajtańsey ruch.
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KAROL KREJCAR, zastPDStwo firny Lanpn & Wolf, Lwów, ul. M ohowsM  2.
TC B z y a tk le  u ż y w a n e  w i e l t o s o l  a z  d o  a l ł y  1 0 0  k o n i  w o l a t  s i ę  

w y r a b i a  1 d o s t a r c z a  s i ę  lo n  w  p r z e c i ą g u  o d p o w ie d n ie g o  c z a s u .

Firm a „Rosskopf Frer44 we SzwajcaryS poleciła mi, 
bym je j prawdziwe „Rosskopf Petent14 zegarki 
kotwicowe ram., które dotąd kosztov»“,łj więcej 
niż dwa razy tyle, sprzedawał po cenie 3‘50 złr. 
Pprzedaż ta  potrwa tylko krótki czas, dopóki za­
pas będzie starczył i ma 6łuźyć do tego, by Sza­
nowny m Odbiorcom wykazać różnicę między pra­
wdziwym zegarziem  „Rosskopf Patent11 a tak  
zwanym „Systi m Rosskopf *, zegarek nrewdziwy 
„Rosskopf Patent1, m i 36 godzinne szałem pokry­
te  kotwicowe w nętrze z rubinam i i pełni stnżbę 
25 do 30 la t, podczas gdy zegarek „System Rost- 

k o p f1 już po kilku latach jest bezużyteczny. 
Każdj zegarek prawdziwy „Rosskopf Pateni* ma 
na tylnej kopercie plombę jakoteż poręczenie na 

5 la t z firmą

Jlossltopf Frer'1 w Chm
de Fonds (Szwajcarya).

' Gdyby się zeearbk nie nadaw ał, obowiązuje się 
całą hwotę zwrócić w 30 dniach opłatnie.

Wysyła za zaliczką główne zastępstwo na Austro 
W ęgry:

:r

M as Bohnel, zegarmistrz, Wiedeń IV,
fttargaraethenstr-isse No 38 . 89 14 0

SIM Mrtaty Karawanowe]
r i  > m i

E M IL II E A R T L
priy ulicy Batorego I, 18, parter,
poleca tę znaną z dobroci herbatę, prze­
wyższającą inne, po bardzo niskich cenarh 
od 5 u  h. — Sprzed aż częściowa takzo 
u pp. A. Skórezewskl i Polakiewicz, ul.

Floryaiisjca 13. 87 11 15

Cenniki na żądani darmo i opłatnie.

5 tor. i więcej dziennego zarobku.
Towarzystwe robotników 
do wyrębów tryketiiwyoh 

na maszynach.
Fosmanji. óę osób obuj- 
ga płci do robienia poó- 

* czóch na naszej maszyule.
W  Zwykza i szybka robota

   . przez cały rok domn.
Wiadomości wsfępne aie potrzebne Oddalenie 
nie stanowi przeszkody, a robotę my spr** 

dajemy. 112 ^9 0
Towarzystwo robotników do wyrobow trykoto 

wyoh na maśzynauh.
Thos. H. Whlttiok i Ska, P ra ja , Plao ów. Pietra 

7, 1—282. Tryest, vlst Campanile 13—282.

o>

Za poSreariciwee- każde] księgarni nąoy 
można dziełko radcy aanizarnago dra N 

lera, traktujące o
n& dw % tl<m ym  j y ^ t b m i e  n*rW ‘ 

w y m  i  p ł c i o w y m .
D z i e ł k o  to, odznaczona lagrodu gWMęóną,

pojawiło się w 25 wydania.
P rz e sy łk a  w  kopercie za i  K 20  h  w zna 

ozkach listowych. 69 3d 52

i.
Curt Rober, Brunszwig.
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